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w społeczeństwie polskim wiadomość 

o lWmie ~kar~ów wawel~ki[~ · Opłata pocztowa atnczona ryczałtem 

Cena 
SO gr 

Wydanie A 

Rok XV - Łódź, niedziela 11 ponie<hiałek 12 stycznia 1959 rGku Nr 9 (3773). 

Wiadomość o zapowiedzianym 1 dalej_ „Le Devt>ir" - że rząd ka• 
. . nadyJsk1 będzie zadowolon~' • gdy 

powr001e do Po1sk1. z Ka!ady e.b ta sprawa zostanie ostatecz• 
częśei tzw. „skarbów wawel- nie zakończona. Nie wiadomo Jed• 
.skich" wywołała w całym kra- n~k, __ czy Duplessl.s~ pre~er_ pro· 
· · ś · · d , 1 _ wmcJ1 Quebec, gdzie znaJdUJe się 
JU uczuci'.'- rado o: l za OVIO e pozostała część skarbów polskich, 
nia. W1adomo.ścL na temat z<:odzi się zwrócić je rządo-wl pol- 1 
skarbów były tematem dnia , skiemu. . . . 
który skuplal główne zainlere- Inny dziennik kanad;.:Jsk1 „Mon-

. . . . . treal Gazette" poilal, ze rzecznik; 
sowanna w1ęk.szo.s01. spolec::z.en- Duplessisa p().fnformował prasę, iż 
stwa. stanowisko premiera pro,vincji 

Rado.<ma wiadomo.ść 
„Szczerbiec miecz korona-

Rz~d ZSRR proponuje zwołanie 

w Warszawie ·1ub Pradze konferencji pokojowej 

cyjny Piastów i .rag.!ellonów 
wraca na Wawel" -obieglalo
tem błyskawicy Kraków, wy
wolując szczególne WZTU.szcnie 
m:eszkańców tego miast.a, przy
wiązanych gorąco do jego 
wspaniałych tiradycj.i i zabyt
ków, 

Quebec, który uporczywie odma· 
wia zwrotu Polsce pozostałej cr.ę• 
ści skarbów, nie uległo zmia.nie. 
„Montreal Gazette" zaznacza., te 
chodzi tu przede wszystkim o słyn 
ną kolekcję arrasów wawelskich, 
której wartość ocenia na 50 Dl.illo• 
nów dolarów. -Prace w komisjach 
nad planem i budżetem 

MOSKWA (PAP). - Rząd ra
dziecki przedstawił dnia 10 bm. 
za po.średnoctwem amba.sado
:rów USA, Anglii i Franeji w 
M<X.."lk\ rządom tych państw i 
innych pa1i.stw, któryah S.Uy 
zbrojne brały udZlial w wojnie 
z Niem~ami, jak również rzą
dom NRD i NRF, projekt trak 
talu pokojowego z Niemcami. 

Nota rządu radz'ec:J,tiego pro 
ponuje zwołanie w ciiigu dwóch 
rn:e.s,:ęcy w Warszaw:e lub w 
Pradze konferencji pokojowei 
w celu rozpatrzeni.a projektu 
traktatu pokojowego z Niemc;i
mi, opracowania i podpisimaa 
uzgo<lni~nego tek.stu traktatu 
, Zawarc'e traktatu pokojowe
go z Njemcami ode.g;raloby du
ża pozytywną rolę nie tylko w 
zapewnierniu pokoju w Europ(e, 
leez także w rozwiazaniu ogól
nonarcdowego zadania narodu 
n:em:eck:ego zjednoczenia 
Niem:ec. 

W no::ic rządu radziee<k'ego 
do rządów USA, Angrn i Fran-

„„ .., „.._/ 

dla zawarcia traktatu 
pokojowego 
cji zawarta jest również odpo
wiedź na noty wsp<>mnrianych 
rządów w spraw:e Berlina. No
ta raz jeszcze wyraża dążenie 
do ure,gulowarnia kwestii Ber
lina w drodze rokowań między 
zainteresowanymi państwami, 

BERLIN {PAP). - Jak <infor
muje Urząd PraSO'WY przy pre
mierze NRD, p'.erw.szy zastępca 
przewod:niczącego Rady Mini
strów Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej Walter Ulbrkht 
przyjąl 10 stycznia amba.sado
m nadzwyczajnego i pełnomoc
nego ZSRR w NRD M. G. 
p;e.rwuchina, który wręczył mu 
notę rządu radz'.eckiego z pro
pozycjami w sprawie zawaroia 

w górach biało! 

z Niemcami 
traktatu pokojowego z Nieme.a
mi i w .sprawie zwołania w 
ciągu dwóch miesięcy konieren 
Cji pokojowej. • 

* „ • 
Zgodnie z radzieckim projektem 

traktatu pokojowego zostaje on 
zawarty między ZSRR, Wielką 
Brytanią, USA, Francją i innymi 
państwami, których siły zbl'-Ojne 
uczestniczyły w wojnie z Niemca
mi (w projekcie . Państwa te ma.Ją 
nazwę „mocarstwa sprzymierzone 
i stowaq:yszone") z jednej strony, 
a Niemcami reprezentowanymi o· 
becnie przez NRD i NRF lub -
w wypadku jeżeli do chwili pod
pisania traktatu pokojowego u
tworzona ?.ostanie konfederacja 
niemiecka - niemiecką konfedP.· 
racją z drugiej strony, 

Projekt traktatu obejmuje G czę
ści zawierających 48 artykułów. 
część r zawiera „postanowienia 

polityczne i terytorialne", część Il 
- „postanowienia odnoszące się 
do przywrócenia jedności Nie
miec", część III - „postanowienia 
wojskowe", część IV - „postano
wienia gospona.rcze", część V -
jest zatytułowana „reparacje i re
stytucje", a część VI - zawiera 
„postanowienia końcowe". 

Tak się zitożylo, że część sal 
muzeum, do których powróc:a 
oddane nam pamiątki, jest 
obecnie remontowana, jakbY 
spec)alnile na p;.-zyjęcie po~ra
cająoych skarbow. Odna~e 
.s.a również komnaty, ktorych 
ściany ozdabialy niegd1'1Ś bez
cenne arrasy i inne zabytkowe 
dzieła n .:e zwrórone dotychczas 
prawow~temu wlaścicielowi 
Po~. 

Artykuł trzydziesty stwierd?:a, 
że wszystkie wojska obce :maj· 
dujące się . w Niemczech po
winny być wycofane z Niemiec 
najpóźniej w ciągu roku od dnia 
wprowadzenia w życie niniejszeg<> 
trakta'tu lub w terminach, które 
zostaną uzgodnione między zaln· 
teresowanymi stronami, przy 
czym w ciągu 6 miesięcy od chwt• 
li wprowadzenia w życie traktatu 
liczebność obcych wojsk rozloko· 
wanych na terytorium Niemiec 
będzie zredukowana o •/,. Równo- Długa jest list.a tych zabyt
cześnie z_ ofani~m ob_cych ków Przeważająca cześć wy-
wojsk z Niemiec powmny byc zll· . " · · 
kwidowane wszystkie obce bazy w1ez.;onych pr--,.ed 20 laty 
wojskowe na terytorium Niemiec. skarbów wawe1s'.tich wciąż j.esz
W przyszłości Nlo:mcy nie b,ędą\ c.ze zalt!\ga piwnice muzeum w 
zezwalały na rozmieszczanie zad- ,-„ b · 1 • · ·e k serwo 
nych obcych sił zbrojnych I ob• ~ue ee, ni~w asc1Wl . on . 
cyclł baz wojskowych na swoim wana. nar,azona na zru.szczeme. 
terytorium. nie spelniająca swej naukowej , 

WARSZAWA (l:'APJ. W 
sobot~ 10 bm. nadal trwała 
prac.a komisji. sejmowych nad 
analizą projektów tegoroczne
go planu i budżetu. Już bE.sko 
10 komisji zakończyło ocenę 
JJOISzczególnych dzialów preli
minarza budżetowego i planu. 
a pozoat.alycb 8 komisji bran
żowych zakończy ją w pien•:
szych dniach przy.s.zlego ty,!!od
nia. W polowie tego tyg~ia 
Komisja Planu Gospo<larez.e,go, 
Budżetu i Finansów przystąpi 
do ostatecznej ooeny wszystkich 
wniosków z.głoszonych przez ko 
mi.sje w .sprawie obu dyskuto
wanych zagad11;ień, 

PARYZ (PAP). Prz.emawiia wy:howawcz.ej i kulturalnej „Krzyżacy" Oa 
jąc w wywiadz'.e telewizyjnym roh. 

ekranie 
francuski minister spraw zagira-1 w całym k'!'aju ludzie inJte- przy udziale 
nicznych Couve de . Murville / resują się sprawą powrotu tej :-------
o.świadczyl w sobotę wie~zorem. części po1s.kiej narodowej kinematografii radzieckiej 
że. Fra~cja i jej ~chodni :s~rzy wlasności. Wszyscy rozum1eJą. ---„.~~------
mver-z:ency gotowi są :vziąc u- że dotychczas zrobiono w spra u 
dzial w pro~no:va~e) prze,<;: wie skarbów wawelslt.ich pierw mowa 
Związek _ Radz1ecln ~onf~en.cJI szy krok Z-Olstal on przyjęty w 1 
dotyczące] z1edn0czen1a N1em1oc · ~ · . ; . ·, " 
i trakta.tu pokojowego .,z tym Pole"e z . radooc. ą ~own.ez l I k d • k 
jednak, że żadne warunki nie dlatego._ ze spoleczenst"."'.o na- po s o-ra z1ec a 
zostaną z góry postawiio.ne". sze z.da.ie sobie sprawę, iz kwe-

--- st ~a zwrotu bezcem1ych pomni

kulturalna 

ZSRR • 

uznał rząd Kuby 
Artykuł piąty projektu traktatu 

zobowiązuje Niemcy do „nieprzy
stępowania do· żadnych sojuszów 
wojskowych, wymierzonych prze· 
ciw!;o jakiemukolwiek mocar· 
stwu będącemu uczestnikiem ni- MOSKWA (PAP). - d · ra
nleJszego traktatu, jak równli!Ż dzlecki oficjalnie uznał t czaso
do . niebrania ud~lalu w sojusi:ach wy rząd Republiki Kubań•kie.J. 
WOJSkowych, ktorych uczestnika· Przewodniczący Prezydium Jta
mi nie _są wszystkie cztery i;łóW":" /dy Najwyższej ZSRR K. Woroszy
sprzym1erzone mocarstwa w koa!t· low wystosował do tymczasowego 
cjl ant.Yhitlerowslti~j . - ZSRR, I prezydenta Republiki Kub~ńs~iej 
USA. W1.el1<1 Bi:ytama 1 Francja''• M. UrrUtia depe•zę,. 'W ktoreJ W 

Z chwilą wejsc1a w życie tra\<- Imieniu narodów związku Radzle
tatu Niemcy - NRD i NRF - ckiego przekazuje życzenia sukce· 
,,będą uważane, za zwolnione· :r. sów i rozkwitu narodowi kuba.ń· 

ków kultury narodowej była 
od lat czynnik;em wpływają
-cym hamująoo na rozwój do
bTych stosunków pomiędzy Po! 
ską a Kanadą. Jest rzeczą 
oczywistą - mówi się - że 
załatwienie tej sprawy, vmraw 
dzie tylko częściowe, n•'e pozo
stan:e zapewne bez wpływu n;i, 
dalszy pom.y\Ślny rozwój tych 
stosunków. 

NOWY JORK (PAP). Jak 
stwierdza wychodzący w Montrea
lu dziennik ,.Le Devoir", rząd ka.· 
nadyjski wydał oświadczenie, w 
którym podkreśla, że część skar· 
bów polskich, która była. zdepono
wana w ottawskiej filii Bank 
of Montreal, została zwrócona Pol· 
sce. Władze oświadczyły - pisze 

MOSKWA (PAP). - W so
botę podp'.sano w Moskwie 
umowę o wymianie kultural,nej 
na. rok 1959, organi2'1'wanej 
przez Min_i.sterstwo Kultury i 
Sztuki PRL i M.inislers;two 
Kultury ZSRR. 

Podp:sy pod umową zlożyli 
minn.ster kultury j sz:tuki PRL 

T. Galiński oraz mink-ter 
kultury ZSRR N. S. Michajlow, 

Umowa prz.ewid\.tje m. in. wy 
mianę arty;;tów - solistów oraz 
zespOlów artystycz:nyich. 

zobowiązań, związanych z człon· skieµm. 
kostwem odpowiednio w orga.nlza.· ) ..., • 
cjach ukła~u warszawskieg? oraz BELGRAD (PAf-). - Rząd jugo-
soj_uszn połnocn?·atlantyclm~go ,! słowiańslti powziął decyzję uzna
SOJUsz~ za.c1?-0~10-europej_sk1ego . nia nowego rządu Kuby. Granice Niemiec, zgodme z ar- :.::~:.:.__::_ _ _:_ ___ :_ ___________________ _ 

Po raz pierwszy umowa prze 
widuje polsko - :radziecką wspót 
produkcję filmową. F!ilmowcv 
polilcy wspólnie z radz:eckimi 
nakręcą w roku bieżącym film 
pełnometrażowy pt. „L€nin w 
Pol.soe", przeprowadzi siG także! 
wspólnie prace nad scenariu
szem filmowym o b:tw:e pod 
Grunwaldem (scenariusz ma. 
być oparty na ,,Krzyżakach" 
Sienkiewicza). 

Na zdjęciu: na Hali Gąsienicowej. 
CAF - fot. O!s.zews'ki 

tykułem 8 będą takie, jak w dl!lu 
1 stycznia 1959 r. Granice Niemiec 
zaznaczone są na mapJe załaczonej 
do traktatu. Do chwili zjednocz~
nia Niemiec w jedno państwo tery 
torla NRD i NRF rozgraniczą lst· 

M 1 k 1 t nlejąea w dniu 1 stycznia 1959 r ozna upowac na ra y ~~~1:ta~~zi;;~~1~.a na załączonej dn 

15 t h d 
• --------- .l\rtykuł dwadzieścia. pięć prZl'-

ys Samoc O Ow ków". Nadal trwają rozmowy co widuje, ie „aż do przywrócenia 
• do dostawy I.OOO „Moskwiczów" .Jedności Niemiec I utworzenia jed-

b h 
oraz 1.5011 samochodów z NRD. nolitego państwa. niemieckiego za-OSO owyc Jeszcze nie wiadom-0, jakiej mar chodni Berlin będzie wolnym. 
ki samochody otrzymamy z NRD .zdemilitaryzowanym miastem, po-

prze w I
.dz t' O nO - w~~®zą w grę „Wartburi;i" ! siadającym swój specjalny status" 

„P-70 • Raczej nie należy hczyc Artył<;uł dwudziesty ósmy prze· 
na dostawę samochodów „Tra· widuje, że Niemcy nie powinny 

do Wolnel• St1rzeda"'y . bant" - t.'. „P-50". z dostaw Jtra-,posiadać, produkować, nabywać „ I. jowvch „Motozbyt" otrzyma po- ani przeprowadzać doświadczeń: 
nad ł tys. „Warsza'\\'.", 3.600 „sy- a) z wszelkimi rodzajami br1>nl 

d·:t:'rzedstawiciel PAP przeprowa- ren" oraz 2.60D „Mikrusów". Byf jądrowej i innymi środkami ma• 
Ził rozmowę z dyrektorem „Mo· może, że c.zęść „Warszaw" skiero- sowej zagłady, z biologicznymi i 

~ozbytu" _ 'aolesławem Białkiem wana do „Motozbytu" bedzie sk~-, chemicznymi włącznie; 
r; t~mat zaopatrzenia. wolnego rosowana .Jako fur,;onetki - pn- b) z wszelkimi rodza.ia.mi rakiet 
• nku w samochody. pyt na tego rod?:aju samochody i pocisków kierowanych, .lak rów· 
W tym roku liczba samochodów jest dość duży. Jak wynika z pia- nlet z aparatami I urządzeniami 

-e.,rzeznaczonych na wolny rynek nów „Motozbytu" na następne związanymi z ich wyrzucaniem 
z zrośnie 0 połowę w porównaniu Jata, liczba samochodów przezna- lub kierowaniem: 
su U~iegloroczn:vmi dostawami. w czonych na. wolny rynek będzie c) z sam'llotan1i zbudowanymi 

15 
nuc samochodów tych będzie stopnJowo roęła. Dyrektor Białek w zasadzie jak bombowce z urzą 

wJlYS. Z Importu, .iak jut «\becnle oświadczył. te zmiana cen na sa- dzenia~i do prz<;wo:Łenla bomb J 
adomą, otrzymamy 200 „Sparta, mochody kraiowe i Importowane poclskow; 

Miko!an udał się 
do San Francisco 
bo NOWY JORK (PAP). - W so-

tę pierwszy wiceprrewodniczą
cy .Rady Mm~.strów ZSRR, A. Mi
koJan udał się samolotem z Chi
cago do San Franci<Sco, konty
;iuuiąc swą podróż uo stanach 
ZJ ednocz.onych. 

Rze<:ZD;ik prasowy Białego Dr>
rnu oświadczył, że pla.nQIWallle 
]?°tkanie między prezydentem 
~sen.howenem, a wicepremier~ 

1F:0Janem odbędzie się, byc 
tnozc, _ Wcześniej niż 19 lub 20 
s\yczma„ Ostateczną datę te~o 
SJXltkama rz.ecznl•k ma zakomu
n1kowac w poniedzi.alek 
Dokładny program daiszego po 

bytu w~ceJ?remiera Mik:ojruna w 
~SA rue Jest. na _razie ~anv. 
rzypus~cza się, , ze opusci on 

Stamy Z1eclnoczone wkrótoe po 
20 styC"Z111a, aby zdą;;:y.,: do Mo
skwy na. Zjazd KPZR, rozpoczy
naiąą s~ 27 stycrtmoia 

nie j~st aktualna nawet, jeśli ~ho· d) z łodziami podwodnymi. 
dzl o ,.Mikrusy". Nie przewiduje 
się takte- w tym roku dostaw sa
mochodów z krajów zachodnich. 

Od początku br. zniesiono kon
tygenty ogumienia. dla prywat· 
nych ~osiadaczy samochodów. 

Ustalono też, 7.e samochod:v Im· 
portowane l produkcji krajowej 
będa w tym roku sprzedawane na 
raty - pierw~za. wpłata bc:dzie 
w:vnosila 50 proc. ceny samocho
du, a pozostała połowa nale7.ności 
będzie rozłożona na 11 rat. Prze
w.idzianę sa konystnieJ•ze ~arun
k1 sprzedaży ratalnej dl" Jekarz:v 
wiejskich - pierwsza wplata 3Q 
proc. ~.eny sa.mochodu, a pozosta
ła. część na 2ł raty. 

Kronika 
wypadków 

Nagły ata.k zimo-wej pogcxly nie 
spowodował dotychczas w naszym 
mieście więk.srzych szkód, był.a jed 
nak dlziedzłna, w której zima ze
brała juz swe obtite żniwo. Są to 
wypacik.1 spa<woo<Jwane ślizgawicą. 
wcroNIJ Po-gotow!e zarejestrowało 
aż 14-0 wea:wań do ponikooowa.nych 
- wmy.s1tkie przy.padkli, to Ziliadna
uLa końoz.Y·ll. 1 

1095 tys. ton cukru 
rekordowa 

kampania 
WARSZAW A (PAP). - 10 bm. 

wiceprezes Rady Mln.istrów -
Pdotr Jaroszewicz przyjął de
legację eukrow.ników i planta
torów buraka cukrowego. Obec 
ny byl mi-ni.ster przemy.slu isipo
ży wczego i skupu Felik..~ 
pj,wla. 

Dyrektor CZ Przemysłu Cu
krowniczego - J. Leszczyński 
złożył w imieniu załóg fabrycz 
nych meldunek o wynik.ach 
kampanii. Uwdeńczona ona zo.. 
6ta.la pełnym sukcesem: '1.095 
tys. to.n cukru, tj. 35 tys. ton 
pomad plan. Jes.t to najwyżsui. 
prod'llkcja, jaką osiąg.nął w 
swojej historhl Jll'Umy.sl ou
krow:niczr, • 

Czy prz.ewrół w medycynie ? 
Rewelacyjna teoria 

prof. dr L. Manteuffla 
Zgodnie z umową, do ZSRR 

uda się grupa polskich działa· 
czy kulturalno - oświialowY<:h. 
Zapomają się oni z p.racą knl
turalną w Związku Radzie~hint.. o roli serca w układzie krążenia Umowa przewiduje ponadto. 
iz ZWtlązek Radziecki udzieli 
po.Jl1Qey 30 stypendysrom pol
slcim z różnych d1.:edvi.n szt11-
k!i 

(Ind'. wł.). W ostra<tnic'h 
dnirach ~rud111ia wyjecha;J: d.o 
Stanów Zjednoczonych świa 
towej sławy uczon\Y polski, 
chiirurg prof. dr Leon Man
teuffel - Szo.ege, Zaproszony 
on został przez Fundację Ro 
ckefellera do odwiedzenia o
środlków ikaird:iolo.gkzny•ch w 
USA. Prof. Man1 teuffel inte
resuje się szczególnie opera
cjami serca w 7.Wiązku ze 
sztucz;nym krążeniem. W dro 
d:ze powro'i:rn.e.i uczony odv.."ie 
dzi Anglię i tamtejsze o
środ'ki 1lrnord~o1ogicz1ne. 

Przy tej Oikarz-ji, prof. Man 
teuffet przedsta"':i naiukow
com ameryikańskim i bry
tyjskim swe koncepcje n.a t.e 
ma<t źródeł energet;ycmych 
krążenia 'krwi i istoty me
chaniczne.i czynności serca.. 
Mówiąc językiem nieco po
pulao"!liej:szym, prof. Man
t·euffel jest twórcą rewel•a
cyjm:?.i teorii o 1·01.i ~e;:oa w 
"tNJla,d.z1e Bm·ążenia. DL·'..vic:h
cz.a.s uwiaża s•ię, że seirce j·e.-t 
jedynym mo>torem krtireniia 
w 0°rga1ruzm.ie. Procfeso.r na 
podstawie d10świadczei'1 wy
kaziail:, ż,e praca serca. jest 
nie wystarczającym źródłem 
krążenia i udO<\oVodlllił. że krą. 
źenie odbywa się również bez 
pcnwcy serca., R'OJZ100C11:a•! 
więc pooZJUJkiwal"ia inrny'Cq1 
:źJróde't eniergety~/ZillO'cll lklrą
~._ 

Rewelacja ta jest jedmiaik 
jeszcze pracą "nie ukończoną 
i nie ooublikowaną i prof. 
Mamrt.€11.lffel me chce jej uja
w.n.ić pr:zied d')'\Slkiusją w g.ro
nie t1.aru1kowców. Teorią tą 
.zainteresowali się żywo nau
kowcy amerykańscy, 

Pmcuj,ąc n ad t-ym ~a.g·ad
.n i en i em profesor zwrócił się 
dio WJrtwór.rni. Filmów Ośwfa 
towych w Łodrz:i z prośbą o 
zireali~owa.nie fiQ mu narwko
wego, który byłby iQ'\lstu:acją 

tez referaitu. Film realizowa. 
ny jest pod a<UiSpicjami PO<l
skiej Akaó.."'mi.i. Naiuk prrzez 
Jerzego Popiela-Popiołka i 
Jórefa Ar1k:usza. 

Mimo og.romnych trudno
ści technicznych (tr:flisiba by 
ło il«>n'51truo•wać m•eciirailn.ą„ 
skompl:iJko•wianą aparafu['ę ba 
d.a"A"CIZą i st030wać ziupebni·e 
nową tecłmi'kę Zld·jęć) łódi?JC'y 

filmowcy sQisaJi się dosko
nale, wy1konując w ba11'<i= 
krótikim 02Jaisie ;ruiezwylk:le 
trudne -zadiamie i zyskując 
peJlne uznanie prof. Manteu 
ffla. 

W sobotę w1eerorem min. Ta
<lP.usz Galiński serdeczn·ie że~a 
ny przez m inis•tra Michajtowa 
i jego zastepców od.iechal do 
War.sza wy. 

Zniesienie 
sprzedały docelowej • 
wprowadzenie skierowań 

Lepsze zaopatrzenie rynku w 
wiele artykułów przemysłowych 
trwałego użytku pozwoliło na. 
zniesieni0 w tym roku sprzedaży 
niektórych wyrobów, połączonej z 
tzw. docelowym oszczędzaniem. 

Wiadomo jednak, że podaż ta• 
kich artykułów, jak np. krajowe 
pralki czy motocykle, jest jeszcze 
niedostateczna i klienci będą mieli 
nadal trudności z ich nabyciem. 
Ja.k więc będzie wyglądała sprze· 
daż tych towarów? 
Zarządzenie Ministerstwa. Han

dlu Wewnętrznego, skierowane w 
tej sprawie do wojewódzkich l 
miejskich zarządów handlu mówi, 
Iż na wymienione towary zniesio· 
ne zostają obowiązujące do nie
dawna talony. Natomiast podział 
towarów będzie dokonywany przez 
rady narodowe w porozumieniu 

Po odlbiór :l'iil!lllll.l przybyli ze związkami zawodowymi, zwią.z
wczoraj d-0 ~zi dwaj naj- kami twórczymi, kółkami I orga-

. . . . mzacja.m1 rolniczymi. Organizacje 
bll75i wspoł , CQl\V'nncy pro- t~ przedstawią radom narodowym 
fesO!'!l: dr dr Jeziel'Słki i h~t:!'. swyc~ człMlków lub pra!'ow· 
Gr d kt · k · I mkow, ktorzy pragną nabyc to-

. un man. _orzy .Prze a.zą wary. Uzysku.ią oni odpowiednie 
film do Stianow ZJedn-0czo- skierowan. ia do 'sklepów. Taki 
~ „regulamin" sprzedaży ustalono, 

" j.) aby ~ykluezyć -- na.du:Łyela I lfO
'WG • kula.en • 



Rozm owy n a akt u a I n·y te m a 1··__;,_Pla-n u-czc-zen-ia -Tys-iqc-leci-a w-l-odz;-. 
projekty :i:aiori!eń pro- rozszerzony o nowe Oą włeiiz, ~ zada.n.fa dll.a two.jej fabryk[ ~ plan · 

na.jbli~ 5-lsa.tk:.i 'l 01<.V m«BZ założenia. programu rcnwoju 
nam.ej g~rki, w tym i prz.emysłu, w którym (mWU

jom? I (Yr;;y WftSrol.e w twojej fabryce pnedyS]rutowano już 
naj'ważn.ieJ.w,e problemy wyini kające z tego plaatu? 

Oto sprawy, na temat których przeprowadziliśmy blyska.
wiczne wywiady w dyrekcji ~~h zna,nych i popula.r
nych 7,aJdadów przemysłCJWlch LOOZi. RzecrL Jasna., tempo 
i cha.ra.kter wypowiedzi sygna JhJują tyllro zjaw.isko ta.kiego 
C'1.Y mnes-o zamteresowa.n!a problemem. 

we ~cli oddz1alaoh, n.a 
razie z aktywem n.asz.ej za
logL 13 bm., we wtorek od
będzie się u nas konferencja. 
samorządu :roootnfoaego p.o
sw1ęoona tyrri sprawom. Z te
go, oo do mnie dotarło, to 
możemy spodziewać się cie
kawych propozycj;i ze strony 
robotników, komentujących 
wytyczne nasz.ego Zjednoc:z.e-

nia w ~a'IW.e 
dukc:yjnych. 

- Jakie są te, ·ogóll!lie mó-
wjąc, W)'tyc:zne? 

- 8,4 proc, WZll"OSt produk
cji przędzy i to już w roku 
bieżącym, ora:z: 9,4 PNl'C. 
wzrost prodtllkcji tkanin. Po
za tym plany 5-la11ki zapowia
dają dla naszych zakładów 
znam:ną modern:iza.cję pcr,ę
dlza.1ni. 

Powołanie Społecznego Komitetu 
Funduszu Budowy Szkól Tysiącłecia 

ZPDz „OLllMPIA" -
DYR. NACZ. TOMASZEWSKI. 

- Czy odbywają się u nas 
dyskusje nad założeniami p1a
nu 5-1atki? Powołaliśmy ko
misjlł. do opracowania naj
ważni~jszych problemów. Z 
tych największe zainteresowa
me praoown.ików skupia na 
wbie komisja spraw wydaj-

POZAR W CZĘSTOCHOWSKIEJ 
FABRYCE ZARAWEK 

10 bm. n.ad r~em w;'buchł groź
n~ po:bar w Często,~owsikiei Fa
bryce Zabawek. Pożar powstał . w 
wynikli.I .zapalenia się belki w wa
dliwie wybudowainY'ffi starym k-0-
miniie. Ogień objął halę oddziału I 
montażu, zagrażając poważnie są
e;tednim obiektom prO<iukcyj.nym 
zakładu o-raz magaa;yno-wi. Dziek! 
energic1J11ej akcji kilku drużyn za
wodo-wej straż v poż.arnej oraz str a 
ży zakładowych. pożar 2lli>kwido
wano w ciągu trzech godzin. Ura
tow~o hale produkcyjną oraz 
magazyn. Straty :.pCl'wodowa.ne 
przez pożiar wynoszą o-k. ćwierć 
mili-0'11 a 2'!Joty.ch. 

15 BM. PLENUM ZG TPP-R 
15 bm. ro.z,poc:zJrrte się w Warsza

wie plenarne zebranie Za·rzą.du 
Głównego TowarzYlJtwa Przyjaźni 
Pol&ko - Radzieckiej. Porządek 
dzienny przewiduje zrożenle spra
WO<Z>da1nia przez delegację ZG 
TPP-R z pobytu w Zwią.zdcu Ra
dzieckim oraz u&talenie wytycz
nych działalności towarzystwa w 
br. 

ł.UKASJEWICZOWSKA 
KOPALNIA 

n-ości pracy. Jest to komisja 
najli~jsz.a i biorą w 1v~j 
udział rów:nież i nas.i mistr:z.o... 
wje. l\fistTZiOwie ci prz,eprowa
dz' P!iuż kilka dyskusji ze 
swymi pracownikami uwzględ
niając specyfi=ne założenia 
5-latki dla naszycll zakładów. 
~ Jakie są te zalo7..e:n.ia? 

Z kroniki sądowej 
ZWOLNIONY WARUNKOWO 

Z WIĘZIENIA 
TEGO SAMEGO DNIA 

POPEŁNIŁ PRZESTĘPSTWO 
- Poważne, bo w 60 proc. do 

konamy wymiany parku ma.-
ba. '" . . W nocy z 19 na 20 grud.nia ub. 

S'.!:ynO~ na.. ~w?.teJ . nowo- roku w za•budowa.niach gospodar-
4:Ze8ny. Chodzi w1ęe n ie tyl- czych Romana Cyrana w Brze~nie 
ko o to, aby 'podnieść wydaj- Nowym, p,ow. Wągrowiec wybuchł 
nooc na starych maszynach, potar. . !'a r:atun~ . poopi~rryła 
al · t _ · ki w1ększosc m1es2'kancow ws1, m. 

e i s 1>.>0,zyc nowe warun im. najbliżsi sąsiedzi: rolnik Stn
pracy przy obsłudze nowych .nisoław Paszkiewicz wraz z svinem 
agregatów. Bogdanem. 

- A inne sensacje" wa- _Po go·dz•inie PasZJkiewicz PO'.''ró-
" . c1ł d-0 do·mu i zastał swą zcne 

SZElgO za.kładu, poza m<Jderru- Wikto-rię zamord·owa1ną. Sprawca 
zacją? mordu za•dal ofierz-e kLJ,kanaś,cle 

- Jesz,cz.e w tym roku roz- ran nożem. a na„tę:P•nie z.rabował 
poczynamy nową produkcję w garderobe Pasz•k1ew1.czów r zb1e~ł. 

oparciu o zupełnie nowe, d0- żewm~~~~rc~0~7;'!t~~~7; ~~~::f~wi~~: 
tąd ni-e &00-sowane u nas su- -dola wywabienia z domu człtonków 
I'O'Wce ja.k banfon, orta.,ilon i jej rodziny - celov.:o po-dpalił z~
inne poch<J>dzenia. poliamid()... ~~-wania sąsiedniego gospodar-, 
wego. Wyobrażac:,e sobie taki Zbro-dniarzem okaizal się 29-let
SW>ete::ek z banl0'11u czy oo::- ni, kilka•krotnie kar:a.ny Edward 
tajlonu? Leciutki, elastyczny, Oko .. .zwolniony warunkowo _19 
_. . <l . . . gru.dma ub. ro z w1ęz.i€1TlJ1a. 
"'o zm rema przypommaJący Wtkrótce s·tanie on zed sądem. 
:remę a przy t~ wysy::ha- KARY WIĘZIENIA 
Jący :po wypranm w ciągu I ZA WYMUSZANIE OKUPU 
kiillru m:nut? My.ślę, że to 
n:emała sensacja dla nasz,Ych 
strojni~. 

Sąd Wojewód1Zki w Bydg.o-sz.czy 
na sesij wyjazdowej w Sz,ubifn.Jo 
og!Josił wyrok przeciwko c;otero
os0<bowej grupie oska·rżonych o 
wymUS'Za'nie okupu od li~nych 

ZPB IM. I DYWIZJI - mieszkańców tego miastec.z.lta n-
SEIPtETARZ RADY ROBOT- raz o r.ozpowszechnianis o:djeć 

'IC porno-graficznych 
N ZE.J - LISOWSKI. Głów:1y oskarżony - Rysz,ard 

- Zadania prod.u.key. jne dla l Gi;,.abowski skaz.an;v wstał na rok. 
· i ,_ k' . .1.. . . Je,..,o komi;>an Bogda,n Jeżnach na 

naszeJ avry l omowi :smy JUZ a mies.i~y wiezieni:.. 

ZM. IM. STRZELCZYKA
DYR. NACZ. SIJKORSKI. 

- Co nowego u .Stl"Z'E!kzy
ka 11? Czy dyskutowa1'.ścle już 
na tematy załmeń pl.a.nu 5-let
n.iego dla waszych zakładów? 

- Onegdaj dy.s.kusja w tych 
sprawach trwała u na1s bite 
5 gil•d74.n. Zebran:e wysunęło 
wn;o.ski zmi-erzające do zwięk
szenia p:xi•dukcji o wiele wię 
oej. niż to prz.ewlidują zal~ 
żenia planowe. Pragn;:emy 
zwiększyć wydajno6ć o 12 
proc. roczn'.e. 

- Jakimi drogami? 
- A więc modernizacja par 

ku maszynowego, pny.stoso
wa.!ba do tego nowa o:-gan'w
cja pracy, polepszen:e wa
runków pracy robotników ... 
słowem - uwaga na p:).&tęp 
techniczny od p:erwszego druia 
nowego roku. Z tyim chcemy 
wkroczyć w .najbUższ.ą 5-lat
k<i. Na rozwój tec.hn;iki, po
stępu w okres'e najbl\ż.sz:Y.'ch 
7 lat otrzymaEśmy Z5 mln zł. 
Nowa technika w p::odu.kcji 
pozwoli nam na rozpoczęcie 
budowy zupeln:e nowych, nie 
prcdukowanyc:h dotyclJ.cz.as w 
Polsce maszyn. 

ZPP IM. BUCZKA 
DYR. NACZ. SZTOWAJNS. 

Dużej dyskusji jeszcze 
u n.as nde bylo. Przygotowu
jemy ją na 15 bm. Będzie to 
k0'11fer·encj.a wszystkich czl:<l'Il
ków samorządu robotniczego 
nad założeniami planu 5-let-

W czwartkowym nwnerze 
naszego pisma, oma.wialiśmy 
już projekt ogólnołódzkiego pła 
nu uc:oc:zenLa „Tysiąclecia". W 
dniu wczorajszym został. O!ll 
przedsta.wi0111y radnym Lodzi. 
i aktywistom FJN. Na.radzie . 
przewodniczył dr L. Nirt:eaki -
p-zewodniczący LK FJN, Obec 
ni byl' sekretaa-z KL PZPR 
- T. Wrębfak, wicepr.zewoooi
czący Prez. RN m. Lodzi :inż. 
J. Lorens i wiceprzewodniczą
cy G. Górtowski, z ramienia 
Łódz'ciego Komitetu FJN sekre 
tarz Prez. RN H. Rejll1iiak, któ
ry zapoznal zebranych z projek 
tan pla'!lu uczczenia „Tysiącle 
ci.a". Po referacie odbyła s.i• 
dy.skusja. 

Jej ueziest.ni.cy podkreślali ko 
n.ieczność ciąglej mob1li.zacji 
społeczeństwa do realiczacji za
wart'ych w planie zamierzeń i 
czynów. Poszczególne pirojekty 
planu przy,ięli zebrami z dużym 
aplauzem. $wiadczy o tym go
rące podziękowaill.ie prredsta-

' wici-eli dyrek.cji i komitet.u 1'Q
dz.ic'..elsk.iego s:z:koly mu:z:yczmej 
władwm partyjnym, miejskim 
i dzielnicowym, za umieszcze
nie w pła.nie, budowy nowego 
gmachu dla szkoły i zadeklairo 
waną pomoc. Jeden z dysku
tantów podkreślał także znacze 
nie projektowanego muzeum 
włókienniczego, które zailnite
resuje nie tylkp Polsikę ale' i 
zagranioę. Wi·ele wypowiedZii 
zmier7..ało do uzupełnienia pla 
nu. Tak np. prof. Jażdżewski 
postulowal wl11C7J811ie do plaillu 
założenie Parku Skansen.ow
skiego. Byłoby to muzeum pod 
g{>łym niebem, gdzie zgroma
dzono by stare obie.~y (młyny, 
domkJi itd.) z terenu wojewód::z: 
twa łódzkiego. Ponieważ ~ 

założenia tego typu muzeum 
jest stosunkowo niewielki. pro 
jelct ten zostanie prawdopodob 
nie do planu włąC'2XJU"ly. Na na
rac!ZJie mówiono także o potrze 
bie powstania w Lodzi W)"d!llW
nictwa naukowego, budowie 
Domu Harcerza, killla oświato
W0gj) na Bałutach itd. Jeżeli 
mówimy o Balutach, warto 
wspomnieć, że zglo.si~y one, za 
raz po wydzi-eleniu prae:z: wla
dze miejskie miejsca, chęć wy 
budowania czynem społecznym 
toru saneczkowego, !bez pomo
cy finansowej miasta. Rozsze
rzeniem planu była także de
klaracja stowarzyszenia PAX, 
które zobowiązało się dostar
czyć w 1960 r. 1000 drzewek t.o
polowych dla budujących ~ę 
szkół - po:mnitków Tysiąclecia. 
Załoga Zakla.dów im. Dzierżyń 
skiego opo<latkow-'1. się na 
pr:zeciąg dwu lat 0,5 pr>OC'. l>d 
poborów na cel budowy szkoły 
i ośrodka zdrowia. 

W podsumowaniu ~i 
sekreł;jl.r:z: H. Rejill.iak stwie:'
dzi!, że wartość planu jest t:Ym 
większa, iż jest on całkowicie 
realny, mimo że zawiera wiele 
kosztownych inwP.>Stytji. 

Na zakończ.en.ie zebrani rad
ni wybrali Komi.tel Społeczne
go FUlll<lus.zu Budowy Szkól Ty
siąclecia. W skład jego~ 
m. in. wicepirzewodtn. Frez. RN 

· m. Lodzi mgr G. Górtowski, 
sekretarz. KL PZPR - T. Wrę-. 
biak, kurator - mgr Wł. Ha.j
dryc:h, prof. dr Urbain - l'!"9"" 
rektor UŁ, prof. Skwa1:"ozyńska, 
.sekret.an: LK FJN - A. Weso
łowski, pI7le<lstawiciele wszyst
kich stroral.ictw polityCZl!lych, 
organia;acji społecznych i śro
dowiisk. (i. d.) . 

W Bóbrce - najstarszej kopalni 
nafty w Polsce, założonej prze.z 
pio-niera przemysłu naftowego -
I. Łuka.siewk:za, r<Y.llpOCZął pracę 
szyb, którego wydajność należy do 
.naj wytsa:ych n-a Podlkairpaciu. PO<l I 
czas gdy sąsiednie szyby „Bóbr
ki" dają już ty1ko kil0<gramowe 
prodJuJkcje, ntJWY szyb .zacz;ął do· 
starczać„. 8 ton ropy na dobę. 

Co zamówił ·handel na Targach niego. . 
-Jakie są :najba:rdziej re

wolucyjne .założenia tego pla
nu? 

Dla ludzi zakochanych w swoim mieście 
WcroraJ zakończyły się w 

Lodzi taTgi obuwniciw - ga
lanteryjno - futrzarskie. Jeśli 
chodzi o obuwie, prz.emysl o
trzymał zamówienia z handlu 
w zasadZlie na prawie wszyst
kie proponowane vnury. Na.ł-o 
mn~ejsze zamówienia dotyczy
ły now~o fasonu letnich czó
łenek rogożynowych na 'l>.ry
ookim obcasie. Brak był0 też 
zaint&-esowania obuwiem n.a 
spodach zastępczych, a zwła
szcza na krepie i wibramie 
(tzw. traktory). Handel doma
gał się pl"Z€de wszystkim o
bu wlia na skórz.e. Z obuwia 
tekstylnego największym po
wodzeniem handl-owców cie
szyły się czarne °t;)alerjnki ak
samitne, natomiast balerinek 
z tkanin kolorowych nie za~ 
mow1ono prawie zupełnie. W 
zamian za to handel zażądał 
obuwia domow~o. 

-kle~nych dla dzieci do lat 5 
i skórzanych buclC'Zlków nie
mow!ęcych. Przemysł przy
rzeka jednak. że Jl'OSta ra s:ię 
te aooctymenty, o He to tylko 
będzie możliwe, sprzedawać 
v<~ własnych sklepach, aby u
zupełnić brakrl„ które n.a pew
no !stąpią w porostałycii 

- Pr:zechod2Jimy w 80 p~. 
na produkcję z przędzy ,,he
lanko", ale :IM> ł"3'l: pierwszy 
z PJ,'T1JęCtey własnej, kr$wej 
PMduikJe:ji_ J\l'Z. w I kwartale 
tego roku wypu.s=amy na 
rynek 30 ty.s. par pońe'Z.OC'h cie-

Księga łód~kich włókniarzy · 
Przykład kobiecei 
przezorności 

Zdt"owY r~ądek !lakazuje nie 
w1e!'2Y6 w przepowiednie wróżek. 
Jedn&kże mma a.meryJcań.ska 
gw!&llda f>1mow:t, Llll'lda Chrlsti.aln, 
nlenaj·giOJ:'2:ej na nich "lY~a. 
Przed dwoma laty, pewna Sławna 
chiromantka przepowiedalała jej, 
te zar&wno jej były mąż, aktor 
Tyrone Power, jak I ostatni ko
chanek, znany automobilista, 
de Portago, 111giną nagłą i tragicz
ną śmiercią. 

Przeroma gwla.llda natychmi.ast 
zapewniła so-bie w jednym z ame
rykań!.1<ich towarzystw ubezpie
czeniowych odpowled·nie odszkodo 
wrunle n.a wypadek śmierci tycb 
dwóch panów. 

W końcu ubiegłego roku Tyrone 
Powl!!I' mnad na serce pe>dczas krę 
cenia f\lmu „Salomon I królowa 
Saba", a de Portago zabił się pod
czas wyścigu samo-chodowego. 
Linda Christian otrzyma terari k!l
kadziesią~ tysięcy do-larów. 

Nieco d'loiwny wydaje się 

fa.kt zbyt ma.l:y-oh "Zlamówień 
na oi>uwle d~ec:ięoe na skó
ne do lat 10, pantofelk&w 

skle h ·'uśpole=ionych. 
Ga teria skórzana n:ie cie-

szyła się zainterewwaniem 
handlowców. Łódzkie Zakfady 
Rymarsikie, które pokazaly 
bardzo ciekawe modclę neoo
serów, waliz,ek, torebek, otrzy
mały zamówienia, kitóre obli
cza się na ok. 13 mln zł, 
mniejsw od możliwolŚci pro
dukcyjnych. Tak.ż.e pr:remys1 
futrzanski. ' otrzymał o wiele 
mniej zamówień nia: jest w 
stani.e wykonać na II kwar
tał. 

* * * W JM>nied'lliałek rozpoc7.11i.11, 
się w Lodzi tamgi wyorobQ.w 
gumowYclJ i filcowych. 

(Kas.) 

,. plych, be-<1 szwów, z tej ]X"Zę
. dzy. Onegdaj wykoń=o· 

próbnie pierwsze 1.000 pa.r i 
muszę wam powiedzieć, że są 
ładne i mOC\l'le. Jednakże ·poń
CTJ:JoChy to nje nasza specjal
ność. Naszym oczkiem w gl<>
wi-e będą E.karpety różnego ro
dzaju, wielobarwne i jedno
barnme, pod.kola.nówki i krót
kie, męskie, dz.iooięoe i cliło-
pięoo. Cała gama kolorów, 
wwrów, rodza;i i wielkośai. 
Choemy wywalczyć rob:e na
szymi wyrobami prymat na 
rynku i jak najlepszą markę. 

A ja;kńnti sposobami? O tym 
właśnrie będziemy mówić na 
k<l'Ilferencji. 

Rozm. K. Wyn:. 

;,Niech UJ. pMca nasza, któ-
1'4 oddajemy w W a e rece 
chOć w drobne; czeiet spł,aći. 
zobowiq.zanie nasze wobec 
tych bezimiennych, kt6;zy 
01'Qanizowali. 4 następnie roz 
wi.iali działalność Związku w 
ubie11lyc1J latach - tw&rzyli 
hisfhrie. Niech ten. dokument · 
upamiętni tuch, których Już 
nte ma. między nami l p1'ace 
tuch, którzy w dal.1.zym ci411u 
sa w naszych s.zereqoch". 

Turni slqwu Zarząd Glóvmy 
Zwiazku Włókniarzy zwra<;a 
się do czytelników we ws~
pie do ostatnio wydanej wiel
kiej księai ' pamiatkowet 'J)t. 
,.50 LAT ZWIĄZKU ZĄWODO
WEGO WŁÓKNIARZY". Pra
ca. wud,ana starannie, liczq,ca 
460 stron druku formatu A 4, 
.zawiera liczne przyczuliki do 
historii Łodzi, je.i rożwoju, 
mzemian w stru.kturze spo-

Z achodnł komentator-.ey p.oliiye-z;ni szczególmie kwestia berlt:ińska wnbu- We FrimejT, posi1ada,jll,iej już pre- przyjęła Fidela Castro. Wód.z 'PJWYolC:--
ma,ją to do siebie, że C'UlSotO dzi1y już pewne nde-.iadow-olenie w eydenłot., którym jak wiadomo, 'lAJStał skiej rewolucji ))t"'eybył jut, en.tuzjas-
MllS'Z<\ „~.cS" to, Co u- Boon, gdzie nie IS?WZę<hi się starań, gen, de Gaulle, ale nie po.siada.ją.oo.i ty02Jnie w!fta.ny do sto1Jiey Kuby. W 

p1'2ednfo „prey'~clli.". Tym ra- aby „zain.r<Yd.ć" rormnowy woikót Ber- jeszL'7.e nowego ~. tO<'Jzy się p0przedn;im „Tygild!nilu" p.1sałem Już 
zem większoiść z n.iclt 15'llJ)etiniie slot: po- ~ina. &k<J<lll.p~illmwa.na., za.kulii&o>wa wallka o 0 programie poli-~ wysunięąm 
M:"lila staw)aJąe prognostyki przed Stare prz.yslowie perskfo mówi: pieg podział tek. Soust>elle, który mLaJ IJI"llCZ Castro. Dziś warto dodać, że 
podró~ Milkojana do USA. Zakłada.li S'Zczeka, karawana. idzie aale.i. Poli- wielikle pia.ny objęcia jak1eg<JIŚ klu- Castro główny naclsk kład'llle na 
oni oer;yw,i.ście, że wicepremier ZSRR tycy z Bonn usiłują w&Zelkimi siłami cwwego nrlnisteratwa (miin. spraw p~ócenie swobód. demo<kratyęu. 
cboeia.ż prey,Jeżdża do Stanów jako utreymae sta.n 7.immej wo.jny, ałe śwfat wewnętrznych), 7-0ISł.a.l ·wymanewrowa- nyCth, na wykcnienienie ua, które 
090ba prywatna, spotka się z niektó- ma jej d'Oliić i dlatego ocen.ia wteytę ny prr.ez generała i musiał zadmv-olić prz;yniósł 'l'lC ll'Obą dyktatoMki ~ 
rymi amerykańskimi m.ężami st.a.nu, A. JUikoj.;ma Jako ważny krok na dro- się st.anowJskiem md1111stra. „przy J;M:"e- &a.tisty. Tak.i pro~m ma pełne po-
ale nie przypuszczali Di.gdy, że ł>3. wi- che zbliienilia n.a.rodów. mienie", gdzie 'będ7.de się '1Jajiinowal pa:rcle na.rodu i dfa.tewo ni&t ,iuż n.i-e 
eyła stanie się wydar-zeniem nr 1 dla wąfrpti w zwyoi.ęSVwc> rewmuoji FMe-
Ameryki. Milkojain nde tylko Jlil"7.0Pl'I>- la. Castro. 
wadziił J'OOlmOWY z Nixonem i Du:tae- * * * 
sem (a. w pers1J>Cktywie Jest Jein~ f Cf sp0t'ka.nie z Eisenhowerem), lecz Wi'l<Yta premiera Grotewoftla w 
przede wszys~Jmn Jest se~nie wli- ZRA i ogł(J\S'rell~e postanowtlen.ia. o Ilia• 
ta.ny prziez przedsta,wiiaieli różnych wiąn;a.niu sto.sun.ków konsui't1n1yeh 
warstw l!IJ)Ołec'reństwa amerykańskie- między NRD a ZRA 'Zl1.a.1azł:a. n.atY'Cb-
go. Niewątpliwie duży wpływ na. at- miast swe echo w NRF. Rząd 'Zaehod-
mosferę, w ja.klej pr.reb!oega. ~.<cyt.a., lllio-'llieÓrleok,i ustanow.ił na swój, 
ma fakt, że Związek Radziecki "Zldolal moina by rzec. pryw&tnY uż:ytiek ~. 
się jako pierwszy wedrzeć w n.ied<l- „doktrynę Ha.~lstei.na". Polega o.na na 
slężn" przestrzeń k(ll9Jlliczmi. i jego tym, że jeśli .i.ailcleś państwo na.wiąże 
rakieta stab się pierwszą sztuczną Sam wfoepremiier, 'lJdając so.bie sp.ra- sprawami J'la.C7Jej .adm;i'nisbraeyjnymł. stosu.nikli z NRD. 7!0Staje natychmiast 
-1 ~-~t„ w kosmolJl!ńe„ " 'ru·•-ns'm" ,e.__,_J.'"cy-'- w ~bee- . ll'karane - B<J>nn zrywa z ta.~m pań-.... -·~ ·• wę ~ • •.•uv =•u•~ „ "" ~ Socjaliści zre.cy-ginowa.U z udw.liału w •-= d: ł _,,. 

W kaMym razie wa.runkł, Ja.kie to- nej sytuacji, pCYwliedzial w Detroit n.ądrz:ie, gdyż Jlil"Z'ewidują oni fiasko &twem s~n:d ~L~tvczne, "':"ż-
warzySIU\ tej wioeycle, ~ka.zują wyraź- m. in.: „Istnieje mdędzy nami nie- reform gospodarcw-fiiina.n.sowych po•d- wołu,fe am ..... s ora lllU ••• Ukaraoo JU 
ru·e, że ""~ód A--......·ń.slki tak se.mo urn.ość, któreJ" nde m<Yi.emy us11t11nć za · t h d G u w t-en sposób, Jull'O!Sławiię, a teraz ~· „„ ..... .l'..... lk . .., Ję ye ~ e au e'a i chcą miee, ~ tym Nasserowt za to, :be zgo-. 
ja.Ie na.ród radzieokli pra.grue p<O\koJu Jednym zamachem. Amery: ame i RO- ja.k się mówi, wolną rękę, aby móc d7iil się na utwor.renie kon&ulatów 
i współpra.cy. / 

sjanie powinni wzajemnie o0-dwie1hiąe kirytykować te JIOIS'Unięcda.. NRD w Eglipciie i odwrotnie. 
Oczywiśeie nic WS"eyst'kim podobają swe kraje, gdyż to Pf'łl.Y'CZYniifoby się 

d I · · ~ · · OgóLnłe ,...."'UJ0 e we Fra.nil':' ....,.eko- Co -~·"ndei..r __ _._e"aJ" _..,. się "M.·równo 1'0'lll'lllOWY polityC'lllle ~ o ep'97.ego pqzna.1111a 1 ~·~~utllilema. .~.. , .• „.- ·~~ .~ . ..,,~„~ „ . .., „,....,.. 
wattrone przez Mitkojana, jaik i spo- ołru n,a,l"IJ!dów". nan.ie, że ten nowy nząd nJe będzie kontynuowrun:iem tego 8Pllałeństwa. i 
sób pr:z,yjęo.ia go prze-z społem.eń- To jest właśnie ta nadlle)JIS'l4{ droga: mia.I takiego znaczeruia, J.ak za 07Ja- pn.epomiadaJą. 7,e o :Re NRF nie 'l!vy-
stwo. prrełaimywać bariery. nieufn.ości, sta- sów IV Republiki. Za.Jeżność premie- rzeknie się doktryny HaUstei.nia, bę-

Do tych, któney niechętnym ok.iem rać się pom.ać i zrzyrumieć siebie n.a- ra od prezydenita jest tak wiehka, że chie musie.la. zrywać JCIS'Zc>Ze wiele 
patrzą na pobyt MfttojaJla za Ocea- wzajem, Gdy to -i.ą,gn~emy, wiele J111'aWie obo.ięi>ną rzeczą jest, ezy mi- kontaktów, gdyż NRD uzna.ją wkrót-

n&leżl\ przede ws-z;;vstkiim pol!i- tn1d*oh ni~ązal'D.vęh 7lda.wa.ło~y ~~~ -~J.. ·e prl.tedst.a.Wlicdel te.i ffZ<Y oo daJm..e państwa.. Jak dotąd ci :roiz-

! fy~ bońscy. fjpra.wy :ndemiecllde, bę- się :PP'oblemow ol!Ja6;e slę znaez:me -.,,. .,....„ są~ł nie ~dują jednak ])08łudtu. 
dące ~ róż~h 'WYP(rWlle-~ * * * Coz, n.a upor n:le ma lclta.rstwa. 
dzi radzieClde«o ~epiremdęra, a • * • Ha.wana srulwami a.rtyieryjSk:imł R. WALENDA 
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leczneJ t przemusiotoet mia- , 
sta., do charakterystyki okre-
· 1u. w kt6r11m pows.tawaly ł 
ksztaltowa.lu się f01'mU d.zla• 
lalnośct zwit;Zkowtj łódzkich 
wl6kniM'z11. 

AUWrZfl W. CIELOCH, 
R. KLIMCZAK, J. MARC~AK 
ł s. Juszczyx - podJęU 
trud niema.lu: zoortinta ł u
dokumentowani4 w1pomnień, 
m.a:terlalów ł fa.któw. tworzii
cych historie 1'Uchu zawodowe• 
g.o włókniarzy, obchodzącego 
niedawno swe wtelkte świę
to ~O-lecia. Jest w te; pracy 
ł ~cisłofić danych histor11cz
n11 l kronika odid.a;ą.ca bu1'Z• 
Uwe Losu związku, jest rów
nież u-rok żuwych, be.zpo.fred
nich ws'J)omnień dzia.Ui_i:zy 
zwia..llkow11ch. jeszcze żują
cuch, ·a których życie tak, ja.k 
żucie tysięcu innuch wl6k
nlarzu, składa się na. boaa·~ 
dzieie jedneqo z na.,ilicznie;-

. szuch w Polsce związków za
wodowych. 

Sadzę. że ka.żd11 l.odzlanin; 
kochającu swe miasto ,i ;eqo 
'J)rzeszlość. tak szybko zacie-' 
raiąc4 się wś-ród potoku wy
da1'Zeń wsp6lczesnoki, z calą 
satuJ.fakcją "Pomieści pracę, 
o kt61.'ej mowa.. w ~wym .do
mowum księgozbiorze. 

1'. :a. 

Uięto 
trzeciego sprawcą 

Niedawno pisaliśmy o bes
tialskim mordzie, jaki mat 
miejsce 3() grudnia ub. r. we 
wsi Biestr:z:y.ków Wielki w 
pow. radomiszcrzańskim. 'I'nej 

bandyci łomem i nożem za.bi
li 67-letn.iego roJ.JtiJka Wlady
elawa Czubaja, żą<lają.c od 
niego pien.iędzy. Na drugd 

OOień dwaj bandyci - Stana.
$ w Kawalec i Adam Jania 
z<lStali ujęci. Tirzteci 6Pl"a wca 

napadu Adam Kawal.ei:: 
zbiegł w niewiadomym kie
runku. 

Jak się dowdadujemy, w 
dniu 8 bm. oohwyt.ano i tnle
oi.eg<> bandytę. Zo&tal on a
restt<>wany :n.a stacji PK'f 
GUwice,, łlt 
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E cych rybach, śpiewających świeruczach 
bardzo cierpliwych realizatorach 

____ „ 

Historie filmowe 
Czy wklzieliśeie tiim „Podwój

ne życie ważki" - realizacji St. 
Kok~a i Bolesła·wa Bączyński• 
go? Bardzo interesujący. Zdo
był dwa złote mooałe: w Mann
heimie i Cork oraz wyrói>nienie 
w Edynburgu. Inny fil!'l przy
rodni~y Karola Marczaka „Roz 
wój zarodka pta,ka" otr~ymał 
srebrny medal w P..zym1e, a 
„Serce zarodka troci" - rów
nież Karola Marczaka - brązo
wy medal w Padwie. 

Filmy biol<>!riczne, to już 
od lat ll)eejalność łódrzkiej 
Wytwórni Filmów Oświato
wych. A pnecie'i 8" to filmy 
be.rdzo tl'udn-e do ~jl. 
wyma.gaj11,cc precyu.yjn..veh środ 
ków l>edmiC:"mych, dużych u
miejętnoścd. 1 bened;y'k<łyńDiiej 

~~ .. 
:Moja wieyt.a w WFO nie 

była tym razem Ę>OOwi~ 
trad:ycyjnE>mu pytaniiu „Co 
słychać nowego". Postanowi
lam opowiedzleć na:;z;ym czy
telniiloom. <> ,,kuchni", w któ
rej przygotowuje si~ filmy 
b;oiogi=ie i mikrobiologicz
~. 

Tą kucilmią jest j)l'arow.nda 
.t.lmów b'.ologicznych, i.stm.:e
jąoa od dwóch lat, wyposażo
na w runvo~e u.1-zą<llZellia, 
z który-eh ba:dut dumni są 
pracow:nk-y WFO z mgr .Tarnem 
Sus!owskim, kierovmikiem pra-
oo\11ni, na czele. • 

Na wstępće, tj. pr.zed w.ste
pem do pr.aoowni, do\v'.edZ:.a
lam s'.ę, że przed.m'.otem 
SY,C?,ególnej dumy jest ws~
niała. aparatur.a óo :z.djęć m1-
krwkopowych, wledeń.ski'.ej fa
bryki Re'.cherta. Pooiw&Ja. O!Do& 
no& 4okonywanie powiększeń' 
1 :15IHI i ~·adamem ta.kliei 
a.JNlr&tu'!"Y' mqie si~ J)O!S'l:-OzY

cić mało która ~wómila w 
Ś'frieeiie, 

Laboratorium 
czy kuchnia? 

Potem razpoez~am zwtt!.dzmie, 
czyli P<>dglądanie tajenmic 'Wla·r
szta towych filmów, które po.ka
.zuja nam życie owadów, ptaków, 
gadów, J>łazów, a ta.kże mikro
fauny. Ale <:>kazało się to nie ta
kie proste, ja.k eobie wy-obraża
łam. 

Piel'\VS7.~' p0<kój wyglądał jak 
laboratorium analiz leikarskich, 
drugi j eszeze ba·rd.z;iej tl!Jemn i
MO (ten ;., ;tparaturą miikrostko
pową), trzeci przypominał mi 
moje w~·obrażenia o !M.!p.ernowo
czesnej kuchni z chłodniami, l-0-
dówkami. suszarkami itp. I cho
ciaż l>ardw uprzejmy mgr Su
sl<Jwsk: pe>kazywał I wyjaśniał 
w:s.z:ystko, w głowie mia.łam co
rEZ wię-ksz:v zamęt. Jak to wsz:v
sitko e>p.Lsać. żeby nie pomy1'ić? 
Już wiem. Pokażę wam zdjęcie. 
P"2ynajmniej nie będzie pomy
łek. 

Po t"m !>O'stanowienlu we
Sl'.tam do nu•t~nego p.omieszeze 
nla l ... odetchńęlam z u!.gą. Na
rei;zc;e coś zrozu.miałei?o i !P.na
.i<>me.iio: al~waria z rybka.mi. re
:tlPktory. kame1·a i... Ka.~ol Mar
era.k - nestor wśród realizato
rów film•l bio!o~i·czne.e:o. 25 la·t 
Pl"Z:V filmie przyrodniczym - to 
kawał czami. Wobec tego. ze 
znaj·dujemy sią v.:śród r~b, prz:v 
9tepuję od razu d-0 pytan 

Rybie historie 
- 'Wm'dam OBtatni-0 dwa 

JJQtiskie fil~my o ryba.eh. Chy
ba zna p.an dos.4t<>n-ałe i·ch ży
cie. Czy to prawda, 7.e i.sf1nie
j~ ryby i>iKewaj.ą.c.e? 

- N!e w.;em, czy to mm.na 
TI<i.Zwać śpiewem, ale istnie
ją ryby gadające. N!). ekrze
CZYk, rybka kilkuna.»toC"entv
metrowej d!ugości. wy<l.aje 
skrzekliwy. wyraźn:e słyszal
ny glo.s. N:e v.·:adrno dn·ak. 
w foki s!)O>Shb dźw:ę.k ten 
W'Ydo-bywa. Ryby p:-zec'ci 
~trun glo.sowych n;ie posfade
Ją. 

- 07.ernu w tyoh dw~h 
akwariach wJ,<bię tytko 
jednej rybce? 

Ta p~z'.l'.stojna. blękitn~ 
rybka, to OOJOV..'n'.k - sam
ezyk. Jak sama nazwa wska
zuje, jest b.ar·d:z·o wojown'cui. 
Je.~l! um'eś::'.ć ją z d't"U"<i.m 
bojown;,t(ęm - natychm:.a.~t 
rozpoczyna s:ę walka. w któ
rej jeckr, z walczący.eh ginie. 
Szczególn'.e zawc-'.e b'.ją e'9 
one o kob'.ety - naturaln•:e 
swojego g.atu,nku. 

l'o właśnie 6w sk.omn ;· ,;·.1-
ny nilkroskop. Mgr Józef Ar
kusz radzi sobie • nim dosko
l'lale, itle 11owlcilzcle s~mJ, ezy 
umielibyście g o (mikroskop) 

o,t>lsać7 

Na co czeka 
Karol Marczak? 

- Czy ll1()00ja.lnie 
filmuje pan ryby? 

- Nie. Zresztą ostatnio z 
rybami „zerwałem". Ukońozy
lem teraz film <> modlJis'ZCe -
owadz'e połudn:owo-afrykań
&kim. U nas, na poludniu kra
ju, żyje tylko jeden gatunek 
modliszki. Jest to owad n:e
ruchawy i niewielki. ale za 
to ba.rdzo n:ebezp;eczny dla 
otocwnia. Potera w.szystko, oo 
mu się na:w/,n,;e - z przed
stawicrelami własnego gatllill
ku wlą=nne. ' 

- A co robi pan tft-az'l 
- Czek.am. 
- Na oo? 
- Aż mi podrosną śwlersz-

C?.e. 
- ??? 
- No ta.k, na raz'e mamy 

larwy. holub'..my je· w Juk>U
oowych warunka.eh m.;eszka
niowyoh, ka::-mimy i czekamy 
ae się wylegną św:e:-sz::ize. 

- A oo jed"Z:\ takie świersz
m:owe la.rw:v? 

- Wszystko. Są malo wy
magające. Dcsl.ają chleb z 
maslem. bulkt;>. k'ełb.a,•ę itd. 

- To 56 f.a,lcie świet'S'Z;C'Ze 
'llZ3 komfuta? 

- Nde. to innv gatunek, 
polnv. F'.lm nosi tytul „Owa
dy śJ>'ewają". 

- Wydaje ma si~. :ie .!~st 
pa.n ~nnn 7l n,a.łcierpliw
szych lumi świata. Słys'llalam. 
że pii-ey .i<e<łnym. z Hm.Jw o 
ryl>ac-h. d_yżnr>0V1'1\.l ll'W JYr-llY 
akwarium k;il'kad'llle!lią~ gothli1n 
bez l>~WY w <>e7ie!ci'Wanliu 
r. a sikl.a.d.a.n;ie i/kry? 

- DyŻ"tirowahśmy na zmia
nę z moim asyst~·ntem. p, 
Ron.ilkerem. Taka już ~est na
sz.a dola. C7a,rem tl'Z>ebia cze
kać i dlużej na po.t:rzebn'y 
moment. 

..Straszne" przetycle 
- W1>ra~e ma JMllll oo 

czynienia ra<!1:ej '.!: faun~ ma
leS"o .. ka,lilbrn", ale czy mimo 
ł• miał pan kiedyś jaki!eś 
,r9ł4"-aBZ111e'1 przeźl'eite? 

- Miał~m. B:vło to je.w..crze 
przed wo,i'.'lą. Kreciłem film o 
jasuiczuT'kach. Był już prawie l!O
tów. bra.kował-0 mi tylko czę.ici 
o w~rk!uwanlu jaszczut-ki z jaja. 
Miałem kilka hodowli ja„.,.,cn1-
rek, ale wszyst...'<:ie zawlo.dly, ia
ja wysyeha,ły albo ~noły. Po
winienem wiE>C czekać do następ 
ne~o roiku, do wylęgu \V natu
'ralnych warunkach. A nie po
?.walaly ml na to moje finanse 
(filmy kreciliśmy wówcz.ns 2 wła 
im:voh f.unduszów). Zaczalem ~u 
kać Innych sposobów. Wierlizia
lem, że wykluwa.iąca siP. z jaja 
jaszczurka jest ta.k samo ukS<1:.\al 
towana jak do-rosla i że jej pro
porcja w stos.unku do jaja, z 
k:tóreE:o sie WYległ.a. .ie.st taka. 
ja'k dorosłej jasizczurki do jaja 
k:urze.g--0. P.esztv pewno si~ już 
nani domvsla . Film ukończyłem. 
I nad<zedł me>ment groźny: oce
na Iilmu przez nauko-wców. Za
uważą. czv nie? Nie zauwa?.vli. 
Ws.i:ystko bylo w POl'Zadku. Jed
nemu z pro!eS·Ol'ÓW dopiero nie
dawno opowiedzialem o moim 
pods·tępie. 

* * * Wiele motna b:v pisać o tym 
jak :i::vcie przJ•rod:v utrwala się 
na ttimie filmowej - ale mie.i
~ce jest przecie?: ograniczone. 
Napiszemy w<tm więc już innym 
razem - jak rośnie mech i .jak 
śpieszą się źółwie. 

T. WOJCIECHOWSKA 

DODATEK NIEDZIELNY 
„O Z I E H N I K A \ O O Z K I E G O' 

--------------------------------------------------

( Koresoonctencia wiosna z Wietnamu) 

G ety byłem jeszcze malym 
chłopcem, ezę.sł.o zdar7.a
lo mi filię bmil u.dział w 

obrzędadl ?.Wiązanych z kul
tem p~ów. ZawS'"le wy
wierały one na mnłe wielkie 
wrażenie i nawet dziś, poo la
ta.eh wielu doświade-zeń i pirze

myś'.·eń, gdy zdaję &0bfo epra
wę z ieh be'Zoolow-06ci, wspo
minam je z dużym sentymen
tem, ja.ko ooś ni~dlą1,~cntie 
zwii,,za.nego z mO!im d2lieciń
stwem. 

ło nr.i się, że me jesł g<Odne 
ołtarza, by robił ~o człowiek, 
a tym bardziej Ninh, którego 
niiigdy nie lubilern 7..a. tO, że 
- jako najstarszy - mia1 w 
d-0>mu Po oj.cu największe JK'a
WA. 

Dokola ołtarza ~j(J.>0walo 
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„.w gołębi naJW1iękS7Jej rwy 
11Ml2'.ej chaty, za OOimbUS&Wl\ 
Zlh'lłoną, znajdowało się mic.i
soo, do którego zaw.size 'Zb'hi
żalem się z wielką czcią -
olt:a.rz. Pamii.ęta.m jak wielki 
był mój 7,8,Wód, gdy ujrzałem, 
że mój najsta,r.srey brat Pha.n 
~ Nmh, WllllW'llłC swój 
własny dom. buduje w n·im 
ołtarz wlasnor~nie. Wydawa-

slę mnóstwo ró:7inych przed
miotów do wykonywa.nu a. 
pra.k tyk religij nyelt: kad'Zi·!U.a
n e laseczki, Potężne ś~·l«c. 
pa.łeC'Zki. z kości sło.nfowej do 
jod7.en~,a, itp. l\lałe 1.aee na o
fiia.ry okalały du7.ą, Ja.kierowa
ną tablicę 7l wypii.san-ymi na 
n,iej n.a:t:Wiska.ma zmarłych. Na. 
ściana.eh i po obu s·trona,ch 
olt.airza wisialy duże i male 
bębny, gotmve 1>rzyw.ołać 
zmarłego do rodzi'llIJego domu 
w dniu roczndcy jego iśmierci. 

W taki drl;icń już 0 świde 
pirzybywa.la do nas ~'lła 
rod'Łina, gdyż mój ojc:ee 

był na.~ ~ dziad
ka Pha.n Ty. Czasami przyież" 
dżal równlie:i wujek Phaan 
True który po odbyciu służ~ 
by .,;.,ojskowej nie wrócił do 
swej rcdzilllne,i '\\i-Oski, aLe '°"' 
żenił .się z dziewczyną ~ 
mcrepu Thajów. Balem ~ 
go trochę, gdyż wszyscy mo-
'"i•li, że jego żona j-est „ma 
&.1. rong-lem.", to znaczy upio
rem, :ie dusza wycbcdzi. W 
nooy 7. jej ciaJa i żywi się 
najbrudniejmymi rremamł, Ja.
kie tylko może zna.leźć I, że 
wttszcle wujek na pewoo też 
stał się pod. "?Iywem :liony 
„ma ca roogiein • Ale wuj4!k 
był dla. nas ba.rd:zo doobry, 
ei-eka.wie O))OW'fadal o zwy-ezar. 
ja ch Thajów, o '()O'lowa.nia.eh, 
no i przywarli J)llda.rki. któ
rvmd prr.yćmicwaJ iDDJ!.eh 
krewnych. 

Ta.k zwa,nych .. p!enn1)dzy dla. 
zmarłego" wujek );K"Zywozt'l 
również najwięcej re wszyst
kfoh. Pieniąd'Z·e te. t() n.ie 
'ZWY'kłe banikn()ty ff'zy monety. 
lecz ka.wałki bw1bus.a. o•winię-

„Selene", l,Oko Horusa", ,,bogini nocy " 
te w kolOł"owy pa,pder. !1t1b 
kwad!ratowe, poą..łaeane w 
środku skrawki cienkioeogo ))Qi"' 

p.!eru, '[J'l'ndukowanego ll!l>CIS4'

bi'm domowym. Pienia,d'Ze te 
n.a.leża.Io spalić, aby zmarły 
otrz:ymał s:umę potrzebną. mu 
na oopłacenie pl"Zleja:zdu przez 
rzeki „tamtego świata" i ~
by w podTóżv do d·oonu mógł 
l"Obó·r. )>O'Z.Wolie na kupno je
d~nia. Im więcej takfoh pie
niędzy otrzymał. tvm wy!:'(}d
Jl'l.,.';mi, mta.l podróż. 

G dv rod"llina bvta. ,i\Jż w 
komplecie, wseys.cy ud.~

wali się na. wób =i'l·r-

a pO .· prostu Księżyc ... 

legtt. Był to do'Ść pokai;ny 
k>11<pe7;Yk lJ!llVp'.i•nv na s:ll:ra.iu 
n.a$>'.e!)'t> r:vż.flwi..,lta. Usim-an·a 
z nieiro wtedy '2lie1ska. n:al"-0słc 
oo ubie::-łe.go roku, n.a. szc-4-t 
na.~pywa;t?() swrezeJ ziemi i 
9!)t2!aJt.o p~n,iątlze, by duS'7a. 
j.a.k na;i!ir:vbcie,i m:~yJ>ywa1a. 
dl?.. ~yl'ia dalszych cereino
nlł. 

Okol<> południa rodzina 'Zlb<"'
rała się oook ołtarza. - o-
śwfeU'°nei:-o świecanti i o.<mu
teg~ wonnymi dymJlim~ kadzi
deł. Na t.aoach wn<I•WA>no .}a
dlo, które milaM być l'!l'Zt!l?l'.>l'
l<me międey roiltzjnę i umies'Z• 
cza.no je na. desce na olta.I"llU, 
Przy dźwiękach bębnów mój 
ojc!oo, przekty swoją funkQ)lb 
wstępował na. ma.tę rozśoi<'
J.onĄ przed ołtan~m. k:ękał, 
składał NJCe na. wyscl'k:ościi u.<1 
i podnJ,o.słym Kłosem wzyw-al 
dll6'Ze WS'Zystkich zma:r,!y<'h 
nas-rej rodzi·ny, a.Z do ]>iątełl'9 
JH!tkolenita, by przybywały i u-

A ni śladu jakiegokolwiek ·ły
da. Wieczna, nie zmąro

n.a najlżej,%ym o:J.głosem gro
bowa cisza. Kontury prz<!<J
m:otów ry.s:ujt!, się ostro na tli? 
ciemnego, bez śladu chmurki 
nieba. nie znającego świtu ni 
zm.rdrn. Garść pyłu rzucona 
w górę opa<l.a zupetnie p:ono
wo, leniwie, wo!.:'1~ej n':i: u .~a<S 
lecą w zimie delika,tne płatki 
śn-iegu. Ani śla·du mgły lub 
kurzu. Na niebie widoczna 
nJ..,ko zawiesz.o,na ogromna ku
la, świecąca w nocy, kiJ.kaóz'.e
si.ąt ra,zy większa od .srebrne
go glob1,1. To Z'.em!a ! 

'l'aki widok prZ€dst.awiłby 
sie zdaniem uczonych oc21om 
cz1owieka, gd.vby się znafa:zl na. 
powJerzchni Księżyca. 

N'a.s"1: najhliższy sąs!.ad pla
neta·my p<A51i.ada jeszc?..e wlele 
niezglęb'.onych tajemndc. 'l.'.vm 
.się też tłumaczy fakt, że przez 
liczne wieki jest przedm~<l'tcm 
nie..<-t<1bnącego zalnteresowan!a 
a.s~r.oaomów i fiq;y.ków. 

Ziemski sate1ita należy oo 
rzoou tyc:h da~ niebieskieh, 
które wywoływały zarwsze na.i
żywszą ciekawość e.złowiek~. 
Z Księżycem też wiązał Cll.ło
wiek liczne wróżby i progno-
2.y. .Jego fazy pool użyły ju:l 
starożytnym ludom do m'ene
nia cza.su, a nawet na..s,z dz;
siejszy kalendarz zaichowat pe
wne wzory tamtego ok.reSJU. 

I leż to metafor i alegorii 11-
teraok.ich za·wdZlięczamy 

Księżycowi! T!uż to wie1kkh 
poetów od czarow H0<mer.a wy 
śpiewywalo swoje p:zepiękne 
hyminy na jego ciześć! 

Dla sta.rozytny~h Greków 
K.«;ężvc był bog.'n1ą Selene. 
Dl.a Bgi.pcjan lewym OKJe:.1 
boga Horus'a. Znacznie pó
źniej. kiedy wynalez:ono lune
t~, <<konsta·towano, że .Księ
żve jest planetą, taką rnmą jak 
Ziemi.a. Odróżniano na je50 
pG\1rierzchni wielkie dl()Jiny i 
góry. Wkrótce jednak porzu
c<J1no myśl o możliwości ist111c
nia życia na tej pl.a.necie. B~z 
powietrza i wody 0<raz przy ol
brzymiej am~litud2:e temi>era
tur.y żadne życ'e nie mogtob.r 
się tam utrey'!l1.ać. 

T r.zy wieki temu ucwiny Re
veliu19 na,ryoował pierw.sizą 

mapę K.sdężyca, Nie W'iediząc 

cy WY&fYY zacizęli wtedy ko
rzyć się przed Kolumbem, bła
gając go o zwrot „be>girui. no
cy", 

W r. 1877, dniia '27 lutego, 
w Laos:e, zaćm:enie Księży-ca 
wywolalo straszliwe oburzeni-e 
tubylców. Uzbrojeni w strzel
by i luilci zaczęli ootl'.zeliwa~ 
niebo i „czarnego srnoika", któ 
ry pożarł Księżyc. Przy akom 

(Dalszy c;ąg na .str. 4) 

nic j69ZJC!Le o nieobecności w<>
dy na .Księżycu, Hevellus na
zwał wielk!ie doi.iny, dioo~n:e
g.ane z zaemi m0<rz.ami. Ni~.::o 
później i·nmy uczony, Riccioli, 
sporzą<lz.il nową ma.pę Księ:i;·
~ia. przy czym róż.ne na·zwy 
geo,g,raficzne poche<dZiily ty:n 
ra.zem od n.a.zwi&k najslawniej 
szych mężów jego epo.ki, któ
rym Riccioli pragną! sf..G Pl"'ZV
podclllebić. Okazało się jedlnak, 
że l'!iccioli zby.trnio wyróżni! 
niektórych SW()lieh przyj4'.ciól, 
co z kolei wywołało za~dro&ć 

------------------------------u im;ych. Po;;tanowio.no wów 
cz.a.s oehr=ić różne su:.zególy • 
W.p<l!grafii K&iężyca wyłąozn.i.e 
imion.ami wieik:ich uozonyc:n, 
ale nie żyjących. 

W związku z często pc>wta
nz.ającymi się zaćmienia

mi Księżyca, w.a.rto przypom
nieć utrzymujące się u niekt,)
rych ludów do dnia diti.siejsze
go przesądy i wlerz.en,ia. 

W r . 4-13 przed Uhr. wód.z 
ateński, Nl'C.ias, ukończiyws.zy 
ekspedycję wojenną w Sycylii, 
w7bral się w drogę por..vrotną 
oo Grecji, wlaśnJe w dzień, w 
którym nalS'tąpilo zaćmienie 
K.siężyca. Widok tajemnioza
go zja·wi1Ska n.a nieb:e tak 
mocno przeraził wod·z.a, iż ka
zał przerW'ać podróż, będac 
przekona111y, że to bogowie 
przes.tirzegają go przed nie~ 
szcześciem. W krótlcim cza.sle 
wó<lŻ ate1')s.ki podobno zmarł. a 
armia gre~ka pozb.awi<Jlna wo
dza, rostala pobita. 

W r. il31 przed Uhr. zaćmie
nie Księżyca wywolalo taki 
wie1ki pop.loch w a•rm.il .Ale
k.sa.ndra Ma-.:edońskiego, 7e 
dzielny wÓdz mu&al użyć prze 
mocy, by skupić rozpra=ją
ce .s; ę szeregi wojow111!ków. 
W iele =wdzięcz.a{ zaćmieU>.cl 

Przepraszam, państwo 
pozwolą 

- Co pan pDrab.la w Lodzi? - za.pytaliśmy p. Stanisława 
Jaworskiego, znll!komite wcielenie ra<liowego Klem.en~a Ko
lasińskiego, którego sipotil~aliśmy w przytulnym ba•rku łódz
kiej Wytwórni Filmów Fabularnych. 

- Wszystko zaczęlo si~ <>d ons.pektora milicji. 
- Czyżby?! Miał pan .Jakieś peryrietie z MO? 
- No, nie naprawdę. Ty.bko "" .. Kapeluszu pana Anatola" 

odtwarza.in rolę i'nspe-ktora miU.cji. Postać ta wys~ęP't~ie 
również w da·lszych dwóch częściach trylogii rei:. Rybk<>w
skiego. I z tej przyczyny tu o1>o jestem. 

- o, to świetnie, że znów zob~czymv pana w filmie. A eo 
słychać u pana Klemensa l'olasińskiego? 

- DZiE:'kUję. Jeśli „pani P02lWOli"„. WSZY'Stko w pOr'.hącL.'<:u. 
Na święta otrzymałem na adres radia choin.kę i t.o ~'Pa
niaile ubraną. A wiaśn i.e nie kupiłem dr»ewk.a, 1>0 były sa
me „drapaki". Pon;;dto <>cl pe\v11ego sh1cha.cza :ze wsi dosta
łem dużą paczkę jableik i wiele innych prezentów. 

- A na Nowy Rok? 
- Nie dziesiątki, a sebki listów z dowodami ser<lecmości. 

Tyle serca od nieznanych ludzi - to w7'rusza. 
- Czy wszyscy ott'ZymuJą tyle prezentów co pan? 
- Wszyscy. Na adres Rodziny Matysia,ków przesłano np. 

lo<lówkę. maszyny do szycia, porcelanowy serwis 11a 100 
osób z Cmielowa. Ostatni·o po audycji o i>raiku maiku, otrzy
maliśmy go rui: 35 k!ao.g>ramów, a jeszcze ciągle nadehe>dzą 
przesyłki. 

- Co się z tymi przedmiotami dzieje~ 
- Rieczy jadalne, łatwo p9u,iące się, oczywiście otrzymują 

:farr~st;}· Pozostałe przedmioty przekaz}"wane są c:Ha Domu 

- Na czym włdclwle polega aktutlność audycji o Maty-
siakach? . 

- Je<0t .t„ audy·c,ia pisana przez trzech autorów z tyl(odnia 
n~ t:yd_zień, z uwzględ.nieniem wszy91lkiege> co aktualne. 
Re>wn1~z .my, &JktoJ"ZY. do:·zuca·my coś od siebie. Stwarzamy 
postacie J«k naJbat•dziej praw<llLiwe, w oparciu o teksty. 

- Gdzie odb:Vw:iją się 1>róby? 
- Mamy swój pokó.i ,,,. Ra<lio z mOSieżna ta.blicioka rr. 1 

J. Ma.tvs1.akowie". 'Fę tabUC2lkę przesłat jaikiś grawer· z" No
wego Sw1atu. TutaJ nagryw„my oo tydzie1i audy-cję na sitil 

- Jak r.2'n się bawił w Sylwestra? · 
-: .:J?ziękuję, świetnie! Po audycji, gdy Zosia odmawia 
poJscia na bal sylwestrowy, otrzyma.Jem aż 16 ofert w tym jedna depeszę, ' 
- Czy taka popularnooć nil! daJe się we znaki? Na pewno 

wszy~cy pana poznają p.o gfosie? 
- Stale. W l<awial"ni. w k.in'.e, w urzędz-ie, w tramwa,iu. 

Po.z.na.Ją m.."lle, 'POka.zują sobie i OJ:'lądają jak ,.raroga". To 
czasem bywa męc.zące, a czasem bar~ zabaWl!le ..• 

Księży~ Krzysztof Ko
lumb. Druta 1 p.aźd;i;iernika 
1504 r. znajdowal się on :na 
wy.s}>ie .Jamaiica. 'l'ubylcy prze 
śladowali go i grozili śmiercią. 
Kolumb, wiedząc o zbliżają
cym się zaćmieniu Księżyca, 
zag,r01Ji.ł dz!kim, że jeśli go nie 
zaopalt1-:zą w ~wienie, za ka
rę pOIZlba·wi ich światła k&ięży
oowegio. Ku ogólnemu pi-~
ra~ena u, gro1iba bial:eg·e> oz~o
w.ieka spel:n.ita się, .Mies$ań- R.o2lmawlała Lu-Ga 
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Tajemn.ica 
,, antarktycznych 

mumii" . 
Geograf rad2!iec:ki, PM'f. Eu

geni.uaz Korotkie"W'icz, zakoó
cz:yl prace badawcze nad roiz.. 
wiązaniem zagadki tak zwa
nych „ml.unii antarktyczmych" 
~li trupów zwiet"Ząt i ptaków, 
ktore prz.echowaly się w nor
malnych dla Antarktydy wa
runkach atmosferycznych nie 
ulegając ·rozkładowi. 

Uczony radziecki przeprowa
dził woele badań na w.olnych. 
od lodu ob..L.arach morskich u 
wschod.Ucll wybrzeiy Antarkty
dy. Równ.:eż w oaza<:l-i Bungera 
i Greeg...cona :i;;najdywal na po
vr.ier:zichni. lodu dobrzie z.a.chowa
ne trupy pi.ngw.iinów i fok. 

Najcieka·-sz.e okazały się ba
dania i znaleziiska na :wybrze
żu 114.~ Chri..stensen. Tutaj w 
rejonie, który radzieccy polar
rucy nazwali „Doliną Smć-erci", 
na ohsizan:e po.n<td dz!e&ęciu 
kll"1Tletrów n.ad brzegami je
Zior. zawierają<:ych gorz.ko-sloiną 
wodę znaleziono porozrzuc;llne 
zvvloki słoni m<OI'Skic.h, fok.

1 olbrzymicil albaitrosów i ping
winów. 

Pro!. Korotkiewicz jest zda
:nda, że „mum!e ant.arktyczne" 
nie ulegly rozkładowi przede 
wszystkim wskutek d.zialani.a 
mrozu. W lecie zaś, kiedy tem
}le"atu.ra jest znaazn:e WYŻ821a, 
proces kei."i.rerwa·cji n;c :oo.staje 
pr.rerwamy dz~ęki suchości po
wietua i całkowitej nieobec
nOOci. bakterii. 

(Dollrońoenie re 8tr. 3) 
C"ZeStnim:yły w obr7,ęd.acll. Na
stępnie ojciee rw;poczyn.al mo
dlY, w których ~o d'1liiaid 
ka. wymawiane było ~em, 
by okwm.ć prr.ez to, jak wiel
kim IS?ACtlMliem jest ot.aieza„ 
ne. P<Jd k011>iee modłów WSl:Y• 
scy p00-chod7.ru1tł bmeJ ołtarza, 
by -wykonMi pt"1le})I~ ezttty 
pokłony. MęWzJyźni sk.lada.li 
ręce ponaAł d9WI\. klębli i 
nast.ępnle cztery razy do>t;y
kall czołem mały. Kobleły ro
biły to sam.o siedzą.c i fllkla
da.il?ttl ręce na pi!enrJj!a.ch. 

N astwme e:i.adałiśmy ls:rft
aiem n& podwórzu, a w 
środku ojai~ 8Plllał re

mtłt „lltieni~". by mnołlii
witl dusey powrót w wwlia
ty. Popd6J, porwany t>l"'WZ p
rąee txJWietl'2le, w•xnosił się do 
góry: był to widomy znak. że 
'lmlal'ly otrzymał póeniąd?,e. 
Wtedy zbierano z ołtarT..a je
dzenie i cała rc•d'l.irna posil.a.
la. Glę, OOT.m<i.wi.a.ją.e o zma,r
łych i il' h potrzeblU'h. Wie:....i 
ciekawych noezy dowl.adywa
lein się z tych rM!lllów. 

- WielJci Konfuejll:S'Z uczył 
- p-0owt.an;al często m~j ojciec 
- że największy 81"Zech po-
pełn.ia ten, kto nie ma. dzieci. 
Jest t-0 grzech nie tylko w 
stoounku do si•1'hle samego i 
swoj~j duszy, Któż w wypad~ 
ku tw~jej b-erozietn.eJ śmierci 
będ-zile dbał o pir;rodłków, kt<> 
d·IJISt.a.rczy int Jadła? 

Biało jalt w młynie - umąc:w
ne postacie rł>botników, WGry i 
sltnynie pełne miałkiej, białej 
substancji. Nie radzę jednak ni
komu spróbowal\ tej „mąki"„. 
Ze 7.atneszczy w zębach piasek 
- to i:łupstwo, ale wsypywana 
właśnie na wagę szufla arszeni
ku i zmieszany już z c:i.łością 
cyjanek potasu - zaszkodziłyby 
równie gwałtownie, jak radyliab 
nie. 

MŁYN 
Z APTEKARSKĄ WAGĄ 

Biała saJa J eleniogór&kiej 
Wytwómi. Optycznej, miej.se::!, 
gdizie przygot.owuJe się mie
sza.runę do wytopu sz.kla, przy 
pomma wpra~e miY!l'l, ża
den jednak młyna;rz, operując 
tak jak tu setkami kilogr.>
mów, nie tr<J<S.7JCZylby się o di'!
kowe odważniki, IlJie m;erzyl
by ocdzienn:e wilgotnooci, n'.e 
przeprowaod:z.ałby sikrupulat
ny>::h oblicz.eń taik, aby wa.J<a 
ka.Wego &.lttadn.iika zgadzała fi.ę 
prawie oo do grama. 1->z'.do 
optyczne mu.sri. mJeć idealną 
prz.ejrzystosć. Każ.da, n.a i
drobniej.s:za nawet n!edoktad
ność, m<>.ie zma;rnować cen111:y 
surowiec, mo~e wpł)cnąć na. 
wa>Clil.iwą piraeę precyzyjnych 

z tyjącymi u~ w 
iświęcie •. 

O 
ziś w młiast.a.cll w'.Ąnam
lllk:icb J!Jld,a.two jt!<'lt zna
lei.ć taki ołtail"z, jaJkii 

znaJdqwa.ł się kiedyś w na.
seym domu. W wMlslraclt j«i
na.k je.wm.e nada.I święty Olł
łan prmdlków, ~ w 
naJ~j izbie domu, blYISIZ
C?;y ~ utensyliamł 
słUżąeymi. do uprawi.a.nita · kul
tu. a epneda~ ka.dmdla
nyeh palecrzek i „pieniędley" 
dla zma.rl:yOO w diaJsllym Clią-
611 robią dobre Interesy. 

PHAM LAN 

przyrządów optycznych, może 
i;pow<Jdować poglGbiel'lie wa<l.y 
w.z.roku lud:zi no.:12.ących oku
lary lub zly obraiz na ekranie 
telewizora„. 

Drob!ae;gowa dokladin.ość 
jest naczelną dew.izą tego j<i
dynego w kraju (w Euroµ.1e 
jest zialedwje 1l tego typu wy
twómi.) zakł.a.du sz.k.!a optycz
nego. 

ZI:MNE PIECE 

W wlelldej ha.li wytopu 
6Tllkla są wpra'Wldrzie buchają::ie 
żarem piece, są robotmrlcy wy
dmuchujący olbrzymie szkla
ne kule lub odlewający w spe
cjalnych formaich wS7..elltiego 
kształtu tafelld, rurki czy kó
łeczka, ale glówną rolę spel
nńają tu szeregi z.imnych na 
pozór i sz.cz.e!Jn.ie zamkniętych 
kwadratowych pieców. Wyda 
ją się niepotl1Z.ebne. nikt do 
nich nie za.gląda, nikt się wo
kół n.ich n:e kręci. W clchym 
kąc.ie wieLkiej hali precyzyjne 
zegairy i wykresy pozwalają 
jed:nemu czlowiekowi śledzić 
proi::€\zy cd!bywające się we- · 
wnątrz pieców, z dala od n1ch 
kierować pro::esem ochładza
nia si.ikła. Pt'zeo.k.o.k od tel:l'l
peratury J .500o dio nocmaln\j, 
otaczającej n.as oiep:ot;y nia 
może nastąpić zbyt .;<zybko. W 
elektrycznych pieoach olbrzy
mie talfle s;z.kla opty>crZJnego 
przez 40 dni, powoli, stopfań 
po sbo<pn;iu, tracą temperaturę, 
„przyzwyiczajają" się do Il!()

wyc!:l wal!'U!Il.ków, 

Ostudzone .})Tyły szkła dłnA 
jeszcze pn;echod.zą drogę, zanim 
za.mienią się w soczewkę, po
ziomnicę ezy s><kło labGratoryj
ne. Gła.dzl się je, szlifuje, pole-· 
ruje od tarcia plaskiem u po 
gładzenie filcem. ,.Pn;eJrzyste 
bryły nab rają blasku I kS7.tał• 
tu. Część z nich w fGnnie kwa
dratów, czy prostokątów jes't jut 
gotGwa do wędrówki 4o Innych 
zakładów, które poddadzą je dal 
szej obróbce, a część, tu na 
miejscu, zamieni się w szklane 
elementy telewizorów, w szkła 
do okularów, poziomnice, lustra 
do reflektorów 1 fllmowych apa
ratów projekcyjnych, w elemea. 

Na prośbę Czytelników 
przedłużamy termin 
nadsyłania odpowiedzi 

na konkurs }!Panoramy'' 

ty urządzeń ł>ptycznych I foto
graficznych„. 

SZKLO Z GLINIANEJ 
DONICY 

W ?W.ewielkim budy:necz:ku 
pachn.!e gliiną, czerwone lam
py slli'.zą swym żai:-em olbrzy
mie diolllice. Dla lad.ka to le
pierui.e olbrzymich ga.rnków 

I!'..ct Tlliewiele wspólnegio z oglą
daną przed chwilą pa:odukcją 
sz.kla optycznego. Ale właśnie 
w tych wielki.eh szamotowych 
diom.!cacll odbywa się wytop 
szkl.a. W zwyJi:lych hutach 
SZJkla,nych don.ioa tak.a i;łużyć 
może kilka cygo.dJnJ, w zakła
dach opt)"C1ZnYcll jed1n.ak, ze 
względu na wyma·ganą ma.ksy 
malną przejorzyswść przyszłe;:o 
produktu, donicę można użyć 
tylko raiz. Te z.aś, na pozór 
zwykle nacz.Y'nr'a, spr<l'Wa·dzan.o 
dO'tychczas z za,giraonicy. Obec
nie orn:aoowal!lo w zatkla.ct:z:ie 
wetoo'ę wyrobu dJO>nic z na
szych wl<ll!ln)"Ch, krajow·ycll '5IU 

row-ców, oo p.rzynooi. dru.że o
szczęd:nośai. 

W hali wytGpów kończy się 
mont.aż olbrzymiego elckt.ryczne 
i:o pieca do wypalania donic, 

CENNY PLON 
Jeleniogórska Wytwl>rnla Op

tyczna Jeszcze do niedawna pra
cowała na tzw. planowym defi
cycie. Trudno się temu dziwić, 
gdyż prooukcja szkła o Idealnej 

Wobec licznych lie1x3w, M.ó 

rych autonzy proszą o pnze

dhlżeniie termi.n1U składania 

oopow;iedzi na koniklM'S „Pa

noramy" 

p. n. 

postanowiliśmy uwzględni~ 

w losowa.niu wnysrtkie od

powiedzi, które na~yną po

cztą lub też zostaną złożone 

w redakcji do dnia 25 stycz 

nia br. 

Po prostu Księżyc„. 
(Dokończenie re str. 3) 

~rzejrzystoścl, jednorodności, ł>d """''"óamencle dzń.kioh ..,....,„$ów 
powiednim współczynniku zała- ..--- ~-~ 
manta światła, wyma&'a sp~Jal- i lamentów biegali wokoło r<l!Z. 
nych nGwoczesnych urządzeń, palonych ogni.sok, złorzecząc 
odpowledn.tego surowca i wyso- niebu. A gdy uj.rzeli ZillO'WU 
ko wykwalifikowanej kadry pra Księżyc, ro7..legly się okraylkii 
cGwników. DGplero 1958 rok za- .....,U!lllfu. ,,Cza.-n.v ~~ok" 7JlF' 
mknl~ty Z<>Sllał po raz pierwszy "'~ •• ..., ..... 
poważną sumą zysków. Olbrzy- sta.l pok~, 
mle Inwestycje zaczynają przy-
nosić plon. M ieszikańoy niektórych WSi 

Nie tylko zresztą Inwestycje. ain,giel6lticlJ., wierzą do 
Zwiększa się bowi&lll I :produk- dnia d.zisieJ·szego, że n.ie wol
eja i asGrtyment wyrob6w. W 

JAK MA SIĘ NAZYWAC 
KUBUSIOWY PIESEK 

Międey d:za:eci, !które po
mc1gą nam w \vyb01W..e im!e
ni·a rozlc50wia1I1Je zoetaną. a
tr.aikcyj111e niagrody. 

Niezaileżnie od tego każd7 
sympa.tyk Kubusia ma pra
wo do nabycia jedncg-0 ulgo
wego biletu do Teatru Mło
dego Wicliza na bann_ które 
zostaną wystawione 31 !Pty
cmiia br. i 1 lutego br. o go
dzinie 15.30. 

Na uc:zestni.ków mblliwy 
m.ctk.ają m. i'Il.: 

1) APARAT FOTOGRAFU'
CZNY 

2) ŁUK 'SPORTOWY 

3) KOMPLET PING - PON
GA 

4.) łWMPLET NARZĘD21 
,.MAŁY MECHANIK" 

5) PIŁKI 

6) CIEK.A WE KSIĄŻKI itd. 

Ulgmve bilety można bę

dzie nabywać w kasie Teatm 

Młoot>.go Wid:m (uL Monłu

s:nki 4a) już od 16 stycznia br. 

w gcdidna.ch od 10 do 13 i 

od 16 do 19 - oczywiście po 

okazaniu poniżej 'mmłea

czoncgo kuponu: 

zasad.zie zakłady nastawione są no zabijać św.in.i w Olk.resie, 
na. produkcję brył szkła optyez- kiedy Księżyca ubywa. .!!'ar- uprawnieiący do n•byci• 
nego, obecnie Jednak wytwarza mer:z;y angielscy wierzą ró- „ " 

. się ~ także szkła do okularów wrneż, iż kto 2XJ'baczy po raz .i'edn•go biletu ulgowego 
przec1wslonecznych. W tym ro- ,,..._, " 
ku specjalne ciemne okulary o- pie~.szy :n.ów . ..,...,.;.ężyca, ten 
trzymają również ludzie z różny będtz.i.e S'ZJCZęśliwy w życiu. na przedstawienie 
ml wadami wzro!l:u. Skończą się . ,. ~Pr:reoirwnrie, niepowodzenie to- w Teatrze 
także kłopoty naszych ama~r6w wan:zym;yć będ;zlie temu kto pa, 
fotografii - jelenologórslde za- . . u-_, . uł d w·d 
kłady dostarczą Im p<>Szultlwa- trzeć będzie na now .....,,.,ęzyca I ITI o ego I za nych kolorowych filtrów. prze% sz.k.lo. · L; ._ _____________ _ ____________________________________ , ____________________________________________ , 

$ 
Znalromtity pfllM".ll U'lleeyk:ańskł, Stepb:a.n Heym, któt"Y 

po wojnie OJ>Uścl.ł Sta.ny li"..jednoeorone I zamies7.kał na. 
stale w Niemieckiej Republice Dem<l!kra.tycznej, B!>4lmil 
Zes7lm"OC'Zne wakacje w ZSRR w towa.r.zystwie uC'Zl()llyCh 
i techników radzieckich. RozmoWy z nimi oraz obserwa
cje na.tchnęły g>o do napisania obszernego TeJN)rtażn o J>()
stępach 6ratT. osia,irni~h nauki i techniki rad"Zie<".Jdej. 
R.eiM>rt.a.ż ten (w tłuma«i:ep..iu Anny Villeb.a.un) 7amieścił 
w kliku kolejnych numera.eh fTa,ncuski tyg-0dnik 81)0-

łeczno--litera.elti „Lettres Francaises", 

FRAGMENT 
OBSZERNEGO ltEPORTA!U 

S
ą lud:zie. którzy n~ wzm.imikę o 
nowej rewolucji 2l~.zwyczaj kpią 
i W7.rtbw;ają r-B1'11.irO!Thalmi. Lecz 

- Po cM; ta B2l3.1<l'Jl;3. S7Ybk-!tść'1 -
pytaja g<> nieraz róż.ni n.ied>O'Wiark'>
wje. - Bo jeśld marSz:vny. które pa'!l. 
k<J:n,;:tru.uje, C"tynią 1.000 różnych 01J0-

racjd ni'I ~kundę, to t>t"Zec:'.eż n.ąjd<>
lej za 2 lub 3 tygrod!nie rozwiążecie 
wszystkie matema<tyaz;ne problemy 
św'·3.:t.a ... 

tchnienia) dokonuje równie! tłuma
czeń z orejch języków na rosyja~i 
lub z rosyjslciego na języki. obce. 
Na.sze drziecko :nauczyliśmy n.aw'-1; 
śpiewać i grać w .sizachy. 

- A czy dobrze gr.a '7 
- mestety. licho. Nie potrafi bo-

wiem wykornbi!1'l.ować więcej ndż 3 
ruchy na.przód. 

czał wielkości malej wa.Jfak:i i będzie 
mógł być ?'Abkran:v na wycieczki w 
pl"7.estneń międzyplanetarną. 

l\1.ilicn operacji ma.tematycznych 
na sekundę! 

Nasza rc-dzin.a d•bafa o przod 
ków ni>l!l wlko w roomiieę Wb f 
śmkrci, W sldd:inym i prięt
n:1.5 tym mi>Cl!f.ĄC'!J, według ka
lendarz.a <Jopa.ńegb nra. kwl!ld- ł 
ra.ch · J{siężyca, ieh duirrom o- l 
fiarowywano od~eż, n>ll'We do
my, ri.l<.s-""..e, meble, a na\\>-et 
ke·Mety i słub,cycb. Wszyst
ko to wYeinan.,, pięknrle z pa- ~ 
p!eru i urocizyśeie s11<a!ano. 
Zma.rłyeh efo P'ia.tego pokoł-e-

n.fo ~a om:i pierwsi. którzy p-rZeiywali 
rew..-rlucję i sp-1<1:!'-ze<?ają to dO?;er'o 
wówczas, gdy w.se:ystko jest ukrońcro
ne. 

:!li'<im nia myśli ten ro:W..,a i rew::>lu
cij, która wn-o.si rewolucyjne na
l>tęo«twa i k\Ó'"'I C""''s0 1 filoiz'>f i eko-
11.rymi~~a Kaf'Ql 11f-~ll'k'l w świetnV'll 
Xlll rozdz'~le „K,a.l;)\talu", zatvtulo
w;;im.v-m „Rewolm::-j-". nrzemysJ1mwt" 
l{yślP. że ,,._,Jaś,n!c 7.y.iemy w pie'.'W• 
~ei :fa.r.'e tej rew()1ucj; przenwsl"
wej, n"'.llwei i o wit>lc ·~rickmei. I fak 
sam.n j.a.lt fo n.-.;yn 'la '"""Wol u.c'i.'l. pcze
mv.slowa XVTIT i XlX wieku, t.'i 
równrież rrnienri żvcie każdeg·o z nas, 
n.aszvch d1r} cel i cl 7f Pci n.0 1".ZYCh d ~ e
ci. a-ż do samej głębi ludzkiej egzy
ste""Cji. 

Profe•or J,ety;edńoew, który kieruj(), 
J nstvtuf em :Ilf echam.iki Precyzv.inei i 
Techniki Obliczeń prrzy ra<l7.iec1d0j 
Akademii Nauk. n.3. te wyw<Jdy tylko 
:oiezna,c-rnJie :;.ię uśmiecha. 

- Jak 1>•.n n.a'l:\vał to swoje dziec
ko? - t>ytam. 

- 'Bystr<"cl'iei.~twujUJSZCT.>3.ia Elek-
łtcrnn,qja P..-7otm.aaa Mas~na, w . 
s~ócie BES~f. 

- Ozv nrezywilełe """''""'nuje fma 
1.000 ""'cra~.ii n.a sektmdę? 

- Nie ty.siac, leo?: 10 tv~;ęcv. W:
d7.i pa"1, w m1~m.sri.e dziECko już 
podro<:.lo. 

Gdy Stephan Heym c-tfwied'Ził De
pa,rta.mcnt Pcszn!dwań Instvtutn :Fi
zyki przy Akademii Nauk, 'llOstał 
WIH'<ISt zaskoczony ml-O-dym wiekiem 
pnu~owników tego deparl.a.mentu. 7..a
denz nkh b-owiem nie prz.ekr·<Hizyl je
,.;zcze 30-ki. P:rzysta.iny j ml-Odv fi
zyk, Natalia Jerychowa, objaśn~.aJł\11 
mu dzfo.la.nic mÓ7..ll"ÓW eleJ<tron.owych, 
na zak4ńczE'nie oświ.ad~ła: 

- Ma:szyin.a elektrrnnowa może wy
lronyw:ić wszelkie dzialaITTaa mate~ 
m.fłtv=e i może rnvśleć 100 e-ey 
10 tysięcy, a nawet mi1ion razv szvb
dej niż oziowiek, lecz n.i,g.rly nde mo
że mieć myśli twórczej. .Tej pamneć. 
czyli to wco;zy.stkro oo ona wie_, <l?·ł 
jej cz.lowiek - jej lin.ia dz,alan.1a 
7.o"Jt.~Ja ściśle W)'tz;n.acwna mzez człlo
wieka, może ona wi~ być W\Sl)ami~
lą pod:poorą d,la człowiel<:a, lecz ty1ko 
podporą i niazym. wi~j. 

W a;rto ten wsnólezyrmik 71at.rzy
mać w pamięci!. Móc myśleć mńlion 
ra:zy szybciej. niż to był<> możliwe 
kilka. lat temu - to :nje tylko i wY
lą-cznńe szybi•.za myśl, lecz tarkże ·inny 
rodzaj myśli. Oznacza to, że vrrz;W'}
leni od wvjśdowych gra-n'.c sto<;U!1-

l«Ywo t>OVTOlnej Pracy mÓ7-<m. m'ł'· '
my po1iąć się ia•1<.iP.tfo z'łd>3niir.i, jakie 
<l.a~"'-niej n;e m'.cściło l'ltę w na10.zym 
.z.aGię®. Oz:n1"1C?13. to ,,. .... ,rlróż w 'OT'7_1-„ 

!'tneń Jro"'!Il~c:mn. g.r.'1zie wv!:v·z;:1ie 
tv11m .o:wbk1e <1'h1kzenie o n.3.jw·yżo;?:ei 
dckla<lnoścJ może z.a.u'f"'.vTI:ić powrót 
m'<-'<l,zvula.net..::11rneg.!') l'·tMkt1 n"- te m'-

łl' 1'1.amkę w>e ws:oeeh.świ<>c:'e. jaka ie.<:t 
?:it>mi~"l. Oma„.,, to n.r>we ro:l'7aj<l 
matem.auiki, dla któt:vch liczne 1ro
hlf>\'11y, uw-"7,;i;ne dn•til.i'f 71"l n·ieTozwh-
7.a.lTJe, wkrótce pnze<-~.ama i"'tn'eć. ()_ 
.,....,,~cr.ą t<> rm,<.7.ertenie się p()l:t każ
dej rtalezi. li3ulci 1'.lOZ3. f!"·amfce naj
śrr<'el1szvch :narSz-vch m.ą'l"i.:eń . 

::o~ ;a~~~~';'1:1: I~ 
da.rza. ksi~~), by wraz 

-~~ 
.l " 

Obecnie zn.s.id11if'IUT .• 1„ w !iia.<'l'11n1 
rcmgr,erza.naa gra.nfo ludrl:kie.J myśli t 
1'05zerza.na.a J11nlrl-ch m~żliwcści., 
J)l"l:ekraezajar źródł~ enero:li ząwa„
tej w prz.estWOT'L!LCh mole'lrulamyclt 
I wydobywaJ~c l'icslycba.uie olh.tzY
mją ent'lrgię z ja.dra. atomu. T-oż tfl 
.,,.„a,wdziwy zrqr>ót Pr.nmeteu~ nu
cił •.iP 11"- P'O'ilbój energii sl<>ńca,, 

Jeśli to nli>e jest rew-Oil.u.cją, to 
czymże jest? 

P !'0'1'~1<'11!' 8er1?:1lJ<u: AlekrSii.ej~wiez 
Lebiedlew odtz;MICIZa się W!elk~ 
nie~mialcś<"i11. Trzyma się zaw-

S?rf'! prosił1o i n.i·l?<1Y n~ e """ e. oo :?lro
hi ć u swymi rt>kami. Wąfurlę har
dTo. czy J'.'l"ZJ'l.~ .• hby mu do g~owy 
kiedykolwiek myśl, by uwatać stę Z!ł 
Prmn.eteu.w.a lub jakieg~'-~ l.nneę:.() 
półbo11a - a przecież przy pom•x . .oy 
elektrol!wwej ma$zynY jui prze~c.i
.gnął JO.OOO T'<llZY myśl ludzką i snuJe 
projekty jeszo;ie większ;ej m:iacy • 

- Och! - wyda.rl mi się okrzyk 
z ll'ie1'<'i. 

- No. n:ie w z;na<"'.?eniu objP~~,.;,,_ 
1'"'1Tr'l, leL'7. 7'.Joln->śc.iorv<.rvm. Innvm'i 
"łowy. ~.:r,ym dziecko t,., staje &le sryb
flr"P. t•rm bait'dr.iej kurczy stlę jego 
obięt-04ć. 

- Panie prcf"",,,..,."• """' w.i>ł>er toi
.iro f,qtnie.!ą w ZSRR jAkie<i n.robl<'
mv m• ł 0ma.ty~ne jeszcze nie rQIZ

wla?'P.nc? 
- Tm m.a~ll'l 1'1'a01.1ie szvbc-iel i 

im więcej budvjemy ma«,zyn <lo <>h1~
'"7"ń. tVITTI wiP.Cei m.•''l"V . kl'entów, 
którzy nam przed11da<l:qją coraz ł-".' 
h'"l'd~'ej "ll<7:1e11łe pt'oblemv matema
tyCZl!le. Ooo nio. na1;.ze d"'Ziieclro obli
<'?." <>rb<itv E<1'.lut.'Jd!k<'>w, ?Y'm~ga nam 
walnie rozw''l\.ZYWaĆ niektóre t-:-11-
dn-:>ści w d..,..;edz:i;n.ie u.o.szu.kiwań at.<>
mowvch. <'bliC?'a ró-ime zagadnrlenia 
aerodyn.erndk.i crzy hydrod;ynamiki clla 
norwy;ch kon.strukcji turbiITT, dfa rra.d:<
ru. ITT)'lo.t<>loin-afii. cherrri;, m~t.emat.v
k:i czystej - a poza tym ( dJa ws-

B E~l\f prof. Liebieddewa wvko
:nuje - jak jw,i: "{Yiej wsp<>
mnielrlf.my - 10.0no operacji. n.n 

sektm•dę i je<-t n:ai.gzyh.o.U\ tego typu 
ma•'l'ZY'ną w Europr:ie. Obecnie mai
duie f!.'ię w prz;y~O<towiatrl~u hi.ny mo
del mó<,gu elektrxmowe!!'<>. Będzie on 
wyik:<l'!lywał c<l 100 oo 200 t)'\Sięcy o
per.a.ci; na sekundę. 

- To .Jeszeze nie koniec - ohr!Jad 
czył pr-01!. LJ:olb'edi.ew. - Mamy bowiem 
w (}pracowaniu P!'Ojekt ~n-y 4) 

7~foln·ości sięga,Jącej ord 1 dn 10 mt
ll-0-nów cperadi n.a 8ektuldę. POfl
C'T..as gdy BESM zajmuje ciąde .)e
s=e duży pokój, no]V;V model swv
mi J.'()Zm;ia.ra.mi nie t:ręc!złe \n"Zeltra-

Ozn;icza to róvmież. że człowi<'"k 
11'-'"0ln!""'l.y od nawykowych zad~ń, 
które <lila iei?o mÓ7.gU były tylko C:~- · 
żart"em., ~(l~e mó1<ł od..,,ąJeźć potrzeb
ny mu .snr01kói do nie z.ak1óoo11effe!'> p<>
~w.lęcen.ia sic myśli twórczf'!j. Oroa
mra to t.aik7.e l>rzremirome mechain.iczne-
1.!0 myślenia irnżvnier.a-tP.r.h..,1i·ka i wy
f'~1?"'łY nia mvślenrie twoccze. 

M ł!1•"'.Y'lla oo liazE'm«<t pl'C>f. Lebie
cl.iewa to tyl1"° jeden z 
egzemplarzy 1-st:niejącyi::h ró-

:lmorodnych ro.a.szyn do mvśleniiia, 
wielkich lub małych, o wielkiej Jub 
1<uper-wielkiej ST.Vbkośd. ~eych 
do: mierze.nna, ważenia. licr.en.ia i re
.rrul~ra we W1S7-)•&tkich diziethi
nach, w których człowiek n.zwy'<l dn 
parranńra się m'a:rką, w.a.gą. <>łówkiem 
i swYffi biednym, przeł.a~ 
mózgiem.„ 

.•. 
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ZWIANB Bn.A:NSI: J..UB 1\EM.ANENTY, POST.A.NOWll.ISMY ZROBIC TAK.I RDfA
NENT W... 1-\ZIENNIC'l'WU'.. DLAOZEG-0 WLASNIE W Tl!lJ DZIEDZINIE? PO PRO
STU, AUTOR ARTYKUŁU BYJ. PRZED SWIĘTAiMil W JEDNYM Z ZAKLADOW KĄ
PIELOWYCH I SIEDZĄC W WANNIE WPADL NA TEN AKUl,'łAT POMYSt.. •. 

]*- Moda * Moda * Moda * Moda * Moda * Moda *; 

Łaziebne , wspominki 
Gdzie ! kiedy po tart pi~ 

wprowamxmo kąpiel z 
grzanej wody, trudno dziś _do
ciec. Najsta!l"sze bowiem zró
dŁa wspomi.nają już o kąpieli 
jako rzeczy pow.s:zęc.hnie znai!leJ. 
U ludów starożytm.y<:h i w.sch<>
dnkh kąpiele łączyły ~ę śclś~e 
z obrzęd.ami reli.g.ijnynu - wie 
rro.no, że z czy.stością ciała i
ózie w pairze i ceystość duszy 
- chociaż u niektórych nar<>
dów, jak np. Greków, odgry
waJ:y one bardziej proza.Jczną 

I w 'l łódzkich łaźniach 
miejskich wykąpało się w 
~. roku blisko 950 tys. 
oa6'b. 

rolę - zaibiegu kosmetyczno
higienicznego. Homer-np. wsp.o 
min.a o kąpielach w wannie, 
które przygotowYwrutO dla goś
ci strudr.ro.nych podróżą. Na oo
dzienny użytek przeznaczone 
były też miedlruice do obmywa
nia się. 

R ównież trudny do określe
nia je.st okres, w którym 

:P<>jawily się łaźnie. Nasze Wla 
domOOc:i. dotyczą czasqw, kie<ly 
stamowiły one już doskona·le 
ur:z.ądwne „instytucje". Uieka
'We pod WL.ględem wy)>Ol"<l
ien.ia były lażnie rzymskie. P<>
&iiaic;l;a!y one wielki piec (umie7 
nczony w pO<h;iemiach) do o
l'n:ewania powietrza za p()m&
cą specjalnej instalaeji w ścia-. 
nach i JWdl·ndze, szatn1e, Jazien 
kę do zimnych kąpieli, sal<: c1o 
kąpieli letnich ora.z nama
ll'Ul7.ania oi.ala, salę do 
kl\pieli g«ąeych (z wannami 
lub sa.d<z.awkl\), Potnicę - naj-

Łodzianki są 2:wolennlcz-1 
kami kąpieli w wannie, ło
dzianie zaś natrysl<ów o
ra11„. łdlnl rzY,mskiej. 

clycje pr6bował · oo pM.Wda 
wskrze.."tić Karol Wielki, nieste
ty wkrótce po śmierei władcy 
wprowadooine przez niego ,,in
nowacje" JlOS'ŁlY w zapomnie
nie. 

Dopft!ro w Xll wieku s,j>oty
kamy pierwszą wzmiankę o ką
pielach parowych w Niem
czech. W esz.lo wtedy w zwy
czaj zażywanie kąpieli w przed
dzień śwtiąt, przed specjalny
mi uroczylStośdam:! itd. 
Bywało te:i:, :i:e IDl>-

:i:ni specjalnie zapraS74ill do 
siebie gości, a.by z nimi spl)
dzać długie g<Jdzi.ny w łaźni, nie 
tyle myjąc się, oo we.solo ga
wędząc i spożywając pnerótne 
„frukta". 

W XIV i XV w. łaźnie e<>
ra.z bardziej za,traca.ią 

swój właściwy charakter, sta
jąc się miej&eem zabawy, a ró
wnocześnie„. źródłem zakaźnych 
chorób. Potęµiają je też ru~ 

W trzech łódzkich łaź
niach istnieją punli;ty ko
smetyczne, z których ko
rzysta od 150 do 300 osób 
miesięcz;nie. czwarty punlct 
będzie otwarty wkrótce 
przy ul. Wodnej 25. 

tylko duchowni, aJe i lekarie. · 
Wielka i zorganizowana mu.sia
ła to być a1kcja, g<l,yż jut w parq 
dz;ie&iąbków lat póżniej laźmc 
utrzymały się ty1k-0 w nielicz
nych micjsoowośdach. Wiek 
Oświecenia zastaje ich jesu"Ze 
mniejszą ilość i to przeważnie 
w prywatnych, bard-zl> za.moż

nych domach. W XIX w„ z.a 
przykładem An.glU, J<Juropą z 
pow!'Qtem w.prowadza :instytu
cję laźni. 

A jak J)l'Zedstawia się na 
tym ogólnoeuroipej.skim tle 

polska „historia kąpieli" 1 
Otóż w Polsce lażnie zrume 

były jes?Jeze w czasach 
przedchl."Ześcijańskich; Kro-

reystywat 0111 )ą :naiwet do ce· 
lów po1itycznych - aŁę&t.o w 
czasie „pairówki" omawiał swe 
wJelkie zamierzenia z wjeNly
mi druhami„ 

Wielkim zwoleT11nilkiem la!Żll!i 
byl także Włady.slaw Ja

giello, używając jej oo trz<~Ci 
d2'ie1i. Jego brat $widrygiello, 

W łaźni przy ul. Zachod
niej 56 otwarta zostanie ka
wiarnia. 

kąpał się również w niedzielę, 
na oo mia{ specjalllle zezwole
nie od papieża, „jako że byl 
sla1bego ZJdrowia, a kąpiele wicl 
ce mu pomaga!y". Ostatni Ja
giellonowie byli za.razem 06ta~
nimi zwolennikami łaźni. Po
żniej, o ile gdzieś się je=zc 
zachowały, korzystał z nich 
przede W1SZystkim lud. Łaź:nie 
takie (o charakterze public.'.!;
nym) puszczane były w dzier
żawę Jarz;iebnikom, którzy płaci
li skarbowi podatek, wyncszący 
od 1580 r. 15 groszy od osoby. 
Od czasów Zygmunta Ill za 
przykładem dW'OrU, Wli>rujące
go się na za.granicy, panowle i 
&Zla~hta zaini~bywali się w ką
paruu. 

Jak w oalej EUII'Opie, taik i 
u nas ,,odbudowa" taźru na
stąpiła dopiero w XlX wiek1u. 

~ No, Piotrusiu, jakże cl 
się powodzi w szkole? 

- O, . doskonale. Już mogę 
sam pisać swoje usprawiedli
wienia. 

LEKARZ MOLIERA 

- Czyś pan ze swego nowe
g1> lekarza zadowolony? - za
pytał raz król Moliera. 

- O tak; Sire - odpowie
dział pisarŻ. - On rnoich dziel 
nie czyta, ja jego leków nie 
zażywam, a do zdr-0wia przy
chodzę. I tak obaj jesteśmy z 
siebie zadowc,>leni. 

MOLNAR W •ANEGDOCIE 

- Chcialibym kupić wstą
żeczkę Legii Hanorow€j„. 

Z uprzejmością. odpowiedział 
na to kupiec: 

- Ile metrów i w jakim ko
lorze? 

BY\'ll"A I TAKI STRACH 

·ciepło 

na co dzień 
OWI łl'7.:1 Irompleły zimowe 

na oo dzień: 
1. bluza z welwetu lob we

łenki i prosta spódniczka z ITU 
bej wełny; 

2. luiny sweter, 8J)l)rł~ 
bluzka 1 plisowana spódnica z 
cienkiej wełny (może być :i;..>

rówka); 
3, prost.a., zapina.na do dołu 

sukienk&. którą możemy "WY
.konać 11; kat.de-; wełenki CPL
owskiej, w kratkę. 

Gładki skón..any pasek, lln
:i:y szal W Jro}Oll'ZC paska., eza(>-

- Bójcie si~ Soga, Macieju, ki i pońeilOCh. 
co wy tak pod~kakujecil? na Stroje Sl\ esteły<mie, modne, 
ławce, gdy ktoś zapuka d.:> praktyczne i odmła.d7ająee. 

drzwi? Na b. modne, kolm-owe poń-
-A, bo, widzicie, sąsiedzie, czoohy i W201'ZY6łe ska.rpety 

to jest taka rzecz. Niedawno, Dl-OIZe sobie pcn;wollć wył~e 
jak wam wiadcMn&, moja żona osoba młoda i suzupła. I pa.
uciekła z tym parobkiem Ant- mlętajmy: pn;y sukni w kratę, 
kiem. I teraz, jak slysz~. żi'l paski lub 0 widoezn:nn splocie, 
ktoś puka, t? aż mnie coś n"'5imy gładkie, jednobanme 
podrzuca ze strachu, czy t'O poń<l!l'JOOhy, wzocn:yste nat>o-
czasem me>ja Magda nie wraca ' mia.sł tylko JM"ZY gładkiej eu-

silniej oi:nańą saJę, WT&-Zcie 
ła:tnię pa.rową opatrz.oną wła
snym piecem. Obok tych urzą
dzeń l'ZYD13ka łaźni:a. posiadała 
mereg sal, gdzie zbierano i;1ę 

na pogawędkę, odbywanO' ćwi
czenia oielesne, czyta.no itp. 

nikall.".z ruski, NestOT, podaje 
m. in. w swej opowieści o św. 
Andrzeju, apostole Hu.si, że 
prze<lo.s;ta VVISZ.Y się w górę rze
ki Dniepru pr.zybyl do l:llo
wian. ,,Wid:z;i:alem - pisze -
rzeczy dziwne, banie drewnia
ne i piece kamienne, które moc 
no roa;pa.lają, Judzie zwleka.h 

do d"mu. (1.) koi Jub .r..ftdn1'cy 
Gdy sławny komediop·~arz ---v---------------~-""---·-----

węgierski, Molnar <>trzymał w 

Pierw'Otnie 16t:n.ialy osobnd 
łaźnie dla męż=yzn i osobne 
dla kohiet. ł'óźniej jednak 2'.a 
czasów cesarstwa, do laźn; 
wkrocz:yla „koedukacja „. 
W ra~ z upadkiem państwa 

nyms.kiego poczęły sto-
pniowo , zanikać świetne rzym
skie łaźnie. Wytworne wanny 
i natryi.ski za..c;tąplla sadz.aw:k'ł, 
do której wrzuca<no roz.gnane 
w ogniu kamienie, !Stare tra-

Czy wiecie, gdzie można 
zjeść smaezne ciastko 1 na
pić się dobrej kawy? w„. 
łatnl przy ul. Rzgowskiej 
nr 34. Dla mfoł'1ftaejl zaln
teresowanycł\ podajern-y, :te 
ta nowoczesna placówka 
jest i:radiofoni7,owana, wo
bec czego wszystkie kosme
tyczne zabiegi odbywają 
się w takt muzyki. 

sic do naga., polewaj!\ się cie~ 
płą wodą i wi.nnika.mi sie chło
stają tak moono, tt ledwie ży
wi wychcdzą, lecz wys'l:cdk,;y 
Pt>lewają .się 'l.imną w<1<dą, któ
ra. ich ożywia i oo dzień to 
czynią". 
pierwsze śladiy łaźni mamy w 

Polsce w ll!57 r. i w W a·r
~z:awic za pa<11owania k:JS • .Ma
zowiecl\:ielf(), Janusza łlta·?l.'lze. 
go. w 1376 ir. 

Z polsltioh władców 
f:11.Y, który „umiłował" 
byl Bolesław Chrobry, 

Wledeiiska policja 
wcale się nie zdenerwo• 
wała, kiedy doręc?,0110 
jej lł~t pochodzący od 
17.antażysty. A jego nie
samowita treść mogła 
napawać grozą. List ten, 
na krótko przedtem do
ręczono arcybiskupowi 
dr Konlg, W liście tym 
adresat domaga się WY• 
płacenia półtora mlllona 
szylłngów. W razie od
mowy grozi wysadze• 
niem w powi&trze słyn
nej katedry św. Stefa
na, tak bardzo ukocha
nej pn.ez wiedeńczyków. 
List pisany pismem blo 
kowym, podpisany był 
przez starego znajomeg<> 
wledeńsldch władz bez
pieczeiistwa „mister 
Longfinger'a". 

Od 10 lat pan ten 
przesyła bogatym mies:ii 
czanom groźby, które 
niejednego wpędziły w 
bezsenność 1 niestraw
ność. 

„Mister LongfinA'M" 
ma widocznie specjalne 
upodoba.nie w „czy. 
stym" stras'Zenlu ludzlj 
&'dY:fJ nlg(ly nie p0>1unął 
1lę dalej. W wielu wy
padkaeh deponowa.no 
plenll\dZe w oznaczo
nym. młeJscit, nikt jed
n_ak się po nie nie zgła
szał. Początkowo tajnia
cy unądzalł zasadzJ<i, 
później ograniczono się 
do obserwowania opisa
nego rniej6ca, a.by 
stwierdzić, czy ktoś się 
zgło.!li. Daremnie. Mi
ster :t.onctlng~ pop-rze· 

piel"W
łaźnię, 
Wyko-

lławał -ilotychczas na 
Iście sowi11drzalsklch ka 
wałach, które najwidocz 
niej są jego hobby. Jest 
więc nadzieja, że pięk
nej wiedeńsklej kate· 
drze n1c nie grozi. 

* ~ * W czasle robót Pr7.Y 
kopaniu szybu w połud 
nlowej Turcji natrafio
no n(l starą, ważącą 
dwie tony statuę. Jak 
się okazało olbrzymia 
rzęiba pncdst11wiała A
leksandra Wlelldego na 
łożu śmierci. 

* ~ * Sle6 telefe>nlczna w 
Ameryce Południowej 
ulesa stałym, drażnią
cym zakłóceniom, lttóre 
czę&to na wiele godriin 
przerywają połączenie. 
Po ctokła.dnych bada
niach okazało się, że za 
te zakłócenia w pierw
szym rzędzie ponoszą od 
pnwiedzi:i.lność małpy, 
które zazwyczaj w go
dzlna<?h rannych wyko
rąstują druty tel.efo-

Paryżu Legię Hcmorową, udał 
się do sklepu w celu kui>ienia 
sławnej wstążeczki. Z m:ną 
nieśmiałą zwrócił się do kup
ca ze slowamii 

niczne .lako sprzęt gim 
nastyczny. D-0 Innych 
winowajców zaliczają 
się krótkowzroczne ży
rafy, które zawadzają 
szyjami o druty. 

* :,. * „Madame Buterriy", 
sławna opera Puccinie
go zosU.nle wkrótce wy 
stawiona w JaponH 
(gdzie toczy się a.keja 
libret.ta), ale nie jalt 
by się zdawało w języ
ku japońslcim, ale espe
ranto. Na uroczystym 
koncercie, który odby) 
się w Niemczech za
chodnich, wylrnna.no w 
języt<u esperanto sze
reg słynnych arii Doni
zetti'ego, Bizeta I I,o.rt
zinga. . ~ . 

Strasznych wrażeń do 
znało małżeństwo Cham 
pion ze Stonebr-ldge w 
Anglii, po rannym prze. 
budzeniu. Zdawał{) im 
się, Ż'e to sen, alę w po
koju ich rzeczywiście 
ro.ito st• ed węży, Ja-

szczurek I białych szczu 
rów. Cora:r. więcej zwie
rząt wchodziłd przez 
otwarte okno d() poko
ju. Wezwanej na ratu
nek policji udał<> się nie 
które ze zwierząt schwy 
tać. JaJco właściciel zglo 
sił .łię ha.ndlarz zwlr
rząt, który zapomniał 
wieczorem zamknąć 
drzwi od swego niedale 
ko położonego ZOO-Io· 
gu. 

• .y. * 
Mistrz6stwo gwiata w 

piciu piwa zdobył Ame
ryka.nin niemieckiego 
pochodzenia Ern~st 
Boom. Na mistrzo-
stwach świata w tej „dy 
sc:vplinle" w San Fran
cisco, wypił on w ciągu 
godziny 24 l piwa. Po 
te.I „kolejce" podobno 
wstał i ob.la~nlł obec
nym, te udaje ~ię do 
swego rodzimego klubu, 
ll:dzie ma zamiar wychy 
lić w spokoju dzbanu
szek. 

* ~ • 
Ostatniillo wybuehła w 

LondynieWwielka seM&
c.Ja, kiedy w śroomJe
ściu na jpzdni pojawiła 
się mysz (sic!). Kilka 
pali d<>•tało spazmów, 
inne pomdlały. Przywo~ 
łany policjant, odmówił 
wyciągniecla z tego ja-• 
kichkolwiek ~onsekwen 
e.li, t>Onieważ my~z prze 
biegła jezdnię zgoctnle z 
przepisami, J>O koloro
wym. pa.sie dla pieszych. 

Podomo: !. Słynna irocnan1ia wlamywaeza. ł. Miła woff, ~-I LuctwiJka XV. 3. Przeooonfa. 9. jemny zapa·oh. 9. Gładka tkanina 
Upartemu rz.arz.wyczaj nie J>O.ma.ga. ba.welm!aria, podobna do płótna. 
13. U~ń. wychowarnek. 14. Są w 10. Pewna miara długości pola. 11. 
operach l operellka·ch. 15. Corą<?y, Imię żeńskie. 12. Służy do ~1do
suehy wiatr występujący na pu. wy nawierz,chnl ulic. 15. Podamie 
styniaeh afrykańskich. 17. Zbioro- s·k„1dynawskie. 16 . .Tcdno.o;tajność, 
wh1ko drzew. 19„„„ pań„k!e konta bra·k uro?.ma1.cenia. 18. -PC'laczente 
tuczy. 20. To, co gro-madz.imy n•a ko9ci, przegub. 19. ChorO.ba lub 
przysz.l<iść. 22. Daje sit; d.zieciom karm dla .zwierząt domowych. 20 
do 'Picia. 23. Dawka. 24. Część po- Awaruturnlk, lubiący rz.aczeplać in
sągu obejmująca tułów bez gł<l'\\'Y nych. 21. Bywa 'Operacy,jne. 28. 
i kończyn. 25. Na prZY'kł11.d Pols.ka. KomJ;lOzytor „R&'PS<>dii węgteT-
26. Budowa irzeczna. 27. Może.s;z sklej". SO. ZdolnQ.4ć czynie-nil' lll'O
u,irzeć go na mundurach. ~9. Ina- sitrzetżeń. 32. Byw fry:r.jeni•kl lub 
cze.i korpuletnltnooć. 31. Ogólna na- mooy. 34. Psy gończe, zwlązal!'le 
zwa drl'Jlennl.ków I czasopL<;m. 33. rzemienie11n. 36. Mia..to na Po.1e
Feudał junior. 35. Matka Ze\l6a. zieI7lU MazuMklm. 39. NajC7.flŚc1ej 
37, Trawa po rez dru~i rosnąca na słyehać }M'zy za.kupach. <IO. l"rzy
łące skoszonej. M. Po :niej nast_ ę-1 imeik. 43. Nie lubLmy, ~dy pne.1-
puje kara. 41. w mitologi! ip-e- dzi~ na•m drogę. 47. Nie d')palony 
ckiej opiea!nka komedii. 42. Część kawałek, np. świecy. 48. Gr~ka 
przedstaw„ia. 44. Pospolity moneta zdawkowa. sn. 'Bywa 1.ęi:>n· 
chwast . ._5~ Nuta. 46. Całuję two- wa. 51. Zniewaga, ubliżenie._ li2. 
ją.„„. 47. To sa,mo, co 19 poziomo. Zwle-rzo:: lub obrąbek. ol><l.z:v<:1e. SJ. 
49. Litera ~re.oka. 52. Matka Kasto- Nleb<?Ziflie>ezny 1'ueznltlc. 54. Pta•k 
ra i PoMul<sa. 54. Wkładki do <>bu- domowy. 55, W dawnej Pohlce 
w\a. 56. Liczba. 58. Bywa czekola- zbro-jne ~tąpien,lll '!'T.lachty prze
dowy. 81. Tajne sprzyelężen!e. 62. ciw królo-wi. 5&. ·~ona Abrahama, 
Nazwa, i.mię. przydomek. 63. Nie któremu w llO IOku życia powiła 
o!folona s!<>Sltra ka1ktusa. Gii. NaJ- syna Izaa.ka. ~7. C.u:'!'to go zoba
drobniejsrz.a część pierwia.stka che- czysz przed $klepem z atra'kcyjny
m!C?.nego za.ohcwujaes jego wla- ml artykułami. 59. Aktt>r w roli 
snooct. 67. Może być elekt•ryo'l.no- Don Juana. 60. Jeden ze Stra1Us
ści, 1może być zbrojna. en. Przy- l!fÓW. 84. '.Rod:7.aj ~rki. uł.ywanc:J 
jemnie, rozko"'7lnie. 69 Gl<l<'I ku- pn.e·z górali tatr:zansk1ch. 85. Ogn1-
kułki. 10. Rzeka wl.O!Oka. 71. Mo-ie 11ko u górsli. 73. Prezent. 75. Te-r
być m:w.,,-,;ałko~ka. 72. Forma mi.n spO'l"towy. 
p0er.ii liryc2me1. 74. Cios. 76. Imię 
żeńSl<ie. 77. Nie t11, n\e t~ka. 78. 
Nie orol!'\.o. 79. Mus7Jka h\szpań~ka. 
eo. Opera Verdiego. 81. Zalmek. 

ROZWIĄ7;ANIE KRZYż0Wltl 
Z UBIEGŁEGO TYGODNIA. 

PofJome: 4. PokrzyW!ta. ft. Loor!. 
Pionowo: 1. Par:lt w Wiedniu 9. Rama. 10. Wolta. 13. Sepia. 15. 

nad Dunajęorn. 2. Jest na winie Aikord. 17. Mi. 18. Ty. lU. Mirra. 
szampań1;1lcim. 3. Walka wręcz fil.PO 30. Troki. u. K. o. 23. Fa. 21. Aga
krewniona z d:i:iu-dz!JtJMJ. 4. Imię memnon. PI011owo: 1. Por. 2. Azyl. 
żeńSkie, s. G~y. słodlkl SYl'Cllp 3. Oka. ł. P<>lemlka. 5. Kiwi. 6. 
wydziela.ny podczas odwirowanfa Wrak. 7. Amerylkan. 11. Oaza. 12. 
cukru krystalicznego. 6. Ofiara Ta!kt. 14. Piroga. 16. Otofon. :ii. 
~~J9;tij....,~)\lle+..rumen __ t_L_e_n_._~-.,,.--------..... -
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Uroczyste otwarcie 
bałuckiego 

·tódZ w śnieżnym puchu Najmodniejsze ł 

Domu Kultury 
Zakłóceń w komunikacji nie. było * Pługi w akcii 
Dozorcy tym razem nie zawiedli* Zawiodły natomiast 

Pl'2eja1Wlia.ją.cy od ~e~ 
C7.8SU ożyw.i.oną dziala.llność \ 
Dzielna-y Dom Kultury na · 

zakłady praćy 
Balutaeh (ul. ZgJerska. 71) Mamy wreszcie ~ąnę_. Tym razem j nie tylko kalenda
rm;poc-mie „offojalnrie" Jlll"a-Oę .rtzową. I jakkolwiek t.emperatura nadal się utl:'zymuje zale
w poniedzialek 12 bm. W dniiu d~vie 2-3 stopnie poniżej zera - Łódź od dw~h dni tonie 
tym o gOOz. 18 na.stą;pd uro- w·\śniegu. Niemal pnez ca.ty wiew;ór i ~ałą noo z Piątku na 
czyste otwa.roi.e placóWllcl. W sobotę padał gęsty śnieg, Również w sobotę rano opady śnie
progm-amie artyisty-OZnym otwar żne4me ustały. 
ci.a werzmą ndzial: Zoffa Slli-
wińska, Ed!waro Pr.eyłęckJ, Sni.eżyca - tym MrZem nas 
Mich~ Ma;rohut a także ze- nie znsk~. Dziięk.i nralf:ych 
spół teahlalny Dom111 Kultu- rniaJs·tx»wej aikcji odśnieżam:ia 
ry, któ~ uczestmicy :recy- uUc i jezdni, kom.uniikacja 
t.owmć będl\ fra,gmenty ,,K'\\oi.a- tram~ odibywtałia się 
tów .polskieh". Wyst!\'Pi iakże,. W1C7AJ.raj bez większych za
zespóf gita;r ha.wajsk.roh Lódz- · kłóceń 
kiego Domu Kuilillll"y, ' · . "'-· i--... ~ 
Już obecnie C2;.V'Jlna. je.~t W n.OC:Y \Z pią.n.u na. so..,.,. ..... 

w DDK łriblioteka. rejon.owa i na lmwadl iln".alffi\\'!ć!\IOwyah 
cz.vt>elini&, ogn.isllto mu~ezne ~ło ;5 ~1'c2lnych 
dla. dzieci, !kursy ję-z;yka me- s.nEegianielk. ~re CIC.eyL<'\ZQZQ

miecikiEg'o i angie1sklieg9. · O- ły śn.ileg z 1brów. W SUJkil.tM 
żYwioną d'lliała.I<JliOŚĆ p.rre~ MPK pr.ey!IS71'<> :M.PO, które 
ta.'klle wspoillllDJiia.IY zespól te- wys1lail;o . 13 I swoich WOZÓW Z 
a.traln3', który przygotowuje pługam'. Śl'lieŻlrllfmi. Pługi te 
pr~ „żaba" G. Zaipol- kiwrsuwafy- · w nocy z pią'tllru 
skiiej. .na soboltę jak również w 
P~ ~ć nOWO<>t- robotę !I'ano. 

wartej plaie6woe jaik najwj~k-
srej ~i wśród :mli.e-

• szkańeów ok-Ol1icy, (J'b) 
Bairoziej, dał.a się we z!lla

lki śnieżyca~ ikomunJkacji an.i-

Przy takiej ofiarności 
nie zabraknie fund.uszów na budowę 
bałuckiej szkoły 1 OOO,- lecia 
Pier".vsza w Lodzi i w Pol

ooe szkoła Tysiąclecia, budo
wana na Ba!utach przez lud
ność tej dzielnicy, stanowti. 
centrum zainteresowania mie
szkańców Bałut. Swiadcz.ą o 
tym be=tanne wpłaty pie
Illi.ężne i zobowiązania, 

Spółdzielnia .Pracy im. 22 
Lipca wplacila~ 111a ten cel go
tówką 10 tys. zl~ Sp. Pracy 
„Obuwnik Lódzki" - 6 tys. 
zł i Sp. Pracy „Cerownia" -
10 tys. zl. 

tdbusowej PKS. Woz.oraj ra 
no autobooy pmyjeżid:Daey z 
półgodizinnym a nawet gv
dzinnym opó:bnieniem. Nato
miast podągi kursowiafy na 
ogół plaJI}()WO. Wczoraj rano 
przyjeżdż.ai:v do Łodzi naj
wyżej z pół.gvdzinmym opóź
meilliem. 

Do odśnieżeni.a miasta itym 
:razem energi.cue włączyli 
się nia•si dorzoa:cy. Gdy tyllko 
7Ja!C"Ląl '(ooać śnieg, w pią
tek wiecz.o['lern orna: w godzi
nach nocntyeh uprzątiaili oni 
chodnilki. Praca o tyle byłia 
trudil1ii1ejS2la, rże · śrliieg 12lc11sy~ 
pyW1ał uprząltmięte chOOindikli. 

W śrćdmieściu zorgainilzo
wano ekipę octsnieżainiia z 

pr.acownd!ków ZJaikła<lu remon 
lfx:rw·e,go. 40-osobowia elkJpa 
odśruieżia.Jia ulwe priz,ewa2lrue 
tam, gdlzie brek jest duzor-
ców. 

O ile d1niorcy zdali na ogół 
egzamin podczas pierwszej w 
tym roku śnieźycy (oby tyl
iko nie skąpi1i p!aslku !110. po
sy1pywainie chodnilków - jaik 
to mialo miejsce Wc:lJOOaj 
przed 190ipu1airną dastikamią I 
„Kryszta.Jioiwia") o tyle zakła
dy pracy nie stanęły na wy· 
sokOŚci zadaiµa, I tan~ werw-

raj o godizi111iie 7 - 8 rano nie 
bY'ł uprzą•bnięt.Y śnie;g przed 
l'.lla!klliad:aimi 1 Maja., „Olim
pia", Dzierżyńskiego.„ Ro
bOlt.tniicy zdążający na raruią 
zmianę musieli br-Odlz.ić po 
kostilti w śniegu. 
Również przed DR'N Łódź

Sta·rómi·ejs1kia ra1t1"o śniieg niie 
był uprzątnięty. 

Wcrzoiraj przez cały drzlień 
100 siamoc'hodól'. cięż.a!I'O
wych wywolZJiło śni-eg z głó
Wll'J(Ych airterii miaslla. W t•:ra.
cy tej brało udział 500 ro
bcitni1ków. Równ!ci i dziś, w 
niedrzielę, trwać bę&ie ralkcja 
odśn.ieżania. (kr) 

Szykowne modelki 
i przedstawiciel płci br~ydkiej 
mają okazję wyjechać do Pragi 

W zwią7l1ro z org~m Kon,g:resem Mody który w 
tym roku w dru:ll1iej połowie {)'Zerwoa odlbędzie si~ w Pra
dze, naS'l: p<l"helllysł lekki roq;pGC2'..l\ł już ~g>otowa.nia do 
wzięcia u4tzlialu w i.ej ~e. 

Tak j~ oorocznie, · główny 
ciężar przygotowania modeli 
i opra00wania. mw. dokumen
tacjli technicznej, a więc :tur
nali. wykrojów, próbek tka
nin, spada ha Centralne La
boratoriium Przemysłu O<'lzie
żowego w Lodzi. Pomysły 
m>Odeli zglasmć będą. WS'ĄVst
k.ie ik-Ollllórik:i W7AIJl"Cujące m
Jdadów no i pr7Jede ws-z.yst-
kiim „ Teli.mmia". Dom Mo<l.y 
„Ewa" nie weźmie w tym 
roku udzi<iłu w K<mgre<iie 

Mody. Obok mode1i odzieży 

z tkanin, Polska pokażę 9 
wzorów odzieży z dzianiny. 
Ponadto pooZJC".z.e;gólne przemy
sły jak sk.óraany, filoow_y j 

:inne dO&ta.rczą oopoW!ieinie do 
clatk:i, a więc: k:aipelusze, 1~ 
reb-ki, obuwie, rękawti.czJti. 

Centralne La,boratorium Prze 
mysłu O<l"ZJi.eżowego, które już 
przystąpiło do prac WIS·tęp
nych ~wią'.l!lallycll z przygoto-
wanii.em kolekcji prasikiej, 

Fryzura „Kalina" ~ lewej) 

l „Wiosna japońska", to Jedne 

z naJbardziej la.nsowa.nych fry. 

zur karnawał01Wych we Fr&ucJJ. 

Studia wyższe 
młodzieży wieiskiej 
przedmiotem obrad 
Komisji Młodzieżowej ZSL 

Na odbytym w tych dnia.eh 
posiedzeniu Komisji Młodzie 
ŻGWej ZSL w Łodzi omawia 
no sprawy związane ze stu
dia.mi mlodziezy wiejskiej 
na łódzkich uczelniach. 

Ostatniio LódzJkie Zaklady 
Gastronomiczne - Zachód za
deklarowaly 1 proc. od za
robków w ciągu rokJU 1959 na 
budowę bal:~ckiej szJko!y. Ta
kie same wbowią.zanie złoży
ła Spółdzielnia Pracy im. 1 
Maja i Sp. Pr. „Zbderacz". 
Praoownicy Lażrui MiejskJ.cll, 
Urzędu Poc1Jt.owe&o nr 11, 
Dzieln'ioowej Rady Na'l'Od~ 
Łódź-Bałuty oraz Spółdzi.elrn 
Pracy „Garba.n: Lódzki" bę
dą przez cały rok płacić 0,5 
proc. sv.'Qich zarobków, 
praoownicy Sp. Pracy „Lo
dziank.a" - 0,25 proc. zarob
ków na budowę bałuckiej 
„ Ty.siąclatki". 

Spole=y Komitet Budowy 
~oly Tysiąclecia składa o
fia:rodaw-oom • rerd=.e po
dziękowanie i apeluje do po
zostałych instytucji, za.ltla<lów 
Rracy, organizacja, jaik: l'Ów
:nież do epołecze11stwa o dal
sze w;pl:aJty i wbow.i.ąz.ania. 

Karnawał naimłodszych trwa ••• 

po.swku.ie mooelł zar6',;;;no 
plci pdęknej jak i IJT7iyd'k:iej. 
Chodzi mianowicie o panie w 
Wlieku lat 24-25 oraz w wJe
ku lat 40, a także młodego 
mężczyznę w wieku od 16-18 
lat. Muszą to być n,a.tul!'alnie 
e.sioby v.ryrokie,, zgrabnie, po
siadające dużo · szy;lru i e1e
gancji które czują.~. dob'I'!Ze 
na ~e i repirezel'l!tują typy 
polskie. Chętni mogą zgla
szać się już do Centralnego 
Laboratorium Prae.-ny.slu 0-
d:Zie'.t.o~ przy ul. Mńckie
wi=a 6. Wybrani będą mieli I 
naturalnie · okazję wyjechać 
na Korigres Mody d<>. Pragi. 

Komtsja zia;;.-:a.n . .11;\via.Ła s•ie 
;rn1d przyczynami niSlkiego 
stosunkowo i.<dizialiu mł<Jdzie 
ży pochodlzenia robot1t1iczego 
i chłopsdciego w studiach wyż 
szycil, co wys'tępuje ISCZCl'le
gólniie w osta1tJnich lalłlach. 
Zj.a'Wlisko to pozoetra:je w 
zwią1Jlm ze 2l!llniejS'Zlając,m 
się rówmeż z roku n:a. l'01k 
doplywem te.i młodlzieźiy c1o 
srzJltól średmch ogólnokształ
cąicych. 

Nowe 
z11aczki pocztowe 
Jedną z pierwszych emisji w 

rDku 1959 będzie seria znacz
ków trójkątnych p.n. „Grzy
by polskie". Seria będzie się 
składać z pięciu znaczków, 
przedstawia.iących następujące 
rodzaje grzybów: pieczarka, bo 
rowik, kurka, rydz i mucho
mor. 

Technika druKu - wielobuw 
na rotograwiura. Autorem 
znaczków jest artysta-plastyk 
Czesław Borowczyk. 

* . łr * 
W opracowaniu .iest ró-wnłe'.I; 

seria znaczków o tematyce 
sportowej. Składać się ona bę
dzie z czterech znaczków ilu
strujących następujące dyscy
pliny sportowe: żeglarstwo, 
łucznictwo, piłlu; nożną i jeź
dziectwo. Technika druku znacz 
ków - dwubarwna rotop:rawiu 
ra, wymiary. 25,5Xll,25 mm. 
Autorką znaczków jest artyst· 
,;.a-pla.~tyczka Jadwiga Macla
rewicz. 

„ .. 
L sem 
sportowej ..• 

• ml grzybowej 

(.as) 

w kilku zdaniach 
LIGA KOBIJ;:T DZIĘKUJE 
Zarząd Ligj. Kobiet DzieiJn:icy 

Polesie składii za namy;m po
średnictwem serdeczne podzięko 
wanie kiE!'!'oW'hictwu Slzlll:o!y nr 26 
przy ul. Zakątnej 27 oraz u<:<Z
nióm za miłą wspptpra·cę p1r:zy 
urządzeniu cholnJkl nowor~mej 
dla najbiedniejszy•Clh dzieci d.z1el 
nicy P·olesie. 

Specjalne podziękowanie skła
da dzieci.om z kóhk:a Ctz.erwoll1e
go Krzyża za zrobienie czape
czek dla uezestnLków tej uro
czystości. 
Również serdecmte J)Odzlęko

wanie sktada Li.ga Kobiet Dy
rekcji Za;kladów Przemysłu Weł 
ni.anego im. Barli<lltiego OI'a.z 
radzie zak.ład.pwej i p-ra<lOwni
kom za oiiarr1l\~· wyiclajną po
moc okazaną p y urządeenilu 
tej uroczystości. (a-s) 

ODWOŁANI KONCERTU 
I „HULA-HOOP" 

Za.powiedziany 1!1.a dzień 11 bm. 
w Państwowej Wy.Oszej ~k.ołe 
Muzycimej koncert sonat w wy
kon,.,nLu prof. Marii i KaZim1e
rza Willkomi:rskich nie odbędzie 
się z powodu charoby prof. Wil
komirnkiej. 

* " * w zwią;z,ku z charobą a.kto'l'a, 
premiera programu ka.ba<ret pio
senki pt. „Hula hoop" odbęidlZie 
się w dniu ~ godz. 20. 

Wczasy w AustrU 
PTT-K w Łodzi O'trzymało kil 

Jrnnaście &kierowań na wco:asy 
narciarskie w Austrlt. .Jede11 tur 
nus tych wczasów, które są 15-
dni·owe, roz.pocznie się 9 kwdet
nia, a drugi 17 kwiebrua. WY
ciecz1kowicze pojadą au·~oikarem 
przez Czechosłowację, zatrzyma
ją się w Pra<ize, a następnie 
przez Pil21110 i Monachi do.sita 
ną się do schroniska. ?'Tolu. 
Przewidziane jest tez wiedz.a-
nie Ins,brucku, Liinz,u i Wiednia. 
Powrót autokarem pm:erz Bra~y
slawę. Koszt wyciecziki 46 dola7 
rów i 3.400 złatvch. Zapisy przYJ 
muje jt1ż PTT~K przy ul. Piotr
kowskiej 102-a. (k) 
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W lieznych przedszlmlach 
w Łodzi odbywają się jesz
cze mile, uroczystości i za.ba 
wy choinltowe. Choinka ta
ka zorgaai.iizowana. ostatnio 
przez przedszkole cwlC'Zeń 

przy LPWP ul. Roosevelta 
11 (na zdjęciU) zg.romadriiła 
wszystkii<Ch rodziców, którzy 
prrez dwie godziny pr.cyg.lą 

dali się popisom swych po
ciech j pokazowi c'odziennych 
zajęć z dziećmi. Oprócz zwy 
kłyeh podarunków pned-
s</Jrołaki O'trzymaly m.cm
gólnie cennv prezent. Dyr. 
.T. Zela.'llowski prz.ekar/lał prrzed 
szkolu w imieniu Łódzkich 
Zakł. Wytw. Aparatury Ele
ktrycznej, jako za.kładu opie 
1ruńc7.ego, wielką Js,mpę 
~warcową. Jak oświadc?,yła 
kierow:nf.&ka. przedmk11ila 
Wiesfawa Ostrowska, fon cen 
ny da.r umożliwi ZDRC'lale 
l'Oa'Hrerzenie opieki 7Jdrowo
tnej nad dziećmi. 

Nowa linia autobusowa 
do 'granic miasta 

Prez. DRN Łódź-Stitromicjska 
P?Stan<>wllo uruchomić nową li
mę autobusową od rogu ul. Stry 
k<>wskiej i Wo.Iska Polskiego do 
granic: Łodzi na Łodziankę. 

ProJekt ten spotkał się z ży
wym zainteresowaniem i popar
ciem mieszkań~ Łodz!Jl:nki, 
którzy zadekla.H>wali swoj u
dział w pracach koniecznych do 
uruchomienia nowej linii. Oprócz 
tego jeden z rolników oddał 
część swego placu na pętlicę 
dla autobusów. 

Nowa linia, która zostanie O· 
twru'ta jut w końcu bm. nie
zmiernie ~twl mieszkańcom 
Łodzianki 1 okolicy kontakt z 
miastem. Największe udogodnie
nie bedzie ona stanowić dla 
dzieci, które uczęszczają do 
s-1;koły na Łodziance. (as) 

(Kas.) 

Przypominamy: 
7-9-706 

W ceJiu p()jpl"awy istnieją
cego stanu rzeczy posta.no
wfono, międey i1t1inYmi, ZWTó 
cić ~gę na lepsre przyg,o
towanie mrodv.lieży do sbu
dióW ~. Z~SlllCrt.a W 
wkołach średni~'h z terenu 
wojewódrl;twa., jiaik: rówri~eż 

nawiąw.łć bliższy !kontakt "' 
tych sprawach z wyższymi 
ucrrelin fa.mi. 

Wiele te-i: u~ pośw!ięoo
no sprawie ziapewnietniia po
mocy stypendia.line.i d'lia zdbl-
111Jej młodlzileżiy cMą:USJkdie:j. 

Fot. Ir. 01.ej'llliicrziaik. 

Przypominamy, że nr kon
ta Komitetu Wyposa.żenia 
Szkoły Tysiąclecia Czyt.elni
ków „Dziennika Łódzkiego" 
brzmi 7-9-705. Wpłat doko
nywać można także w re
dakcji. 

Wszystik,ie te za.~dnienia 
zostaną taJkże roz.patrzcme na 
n:a1ilbliższym !P(l'Sie<iztmiu Pre 
zydi\Jm. WK ZSL. 

Stan. 

I 

Sprawa ·niebagatelna 

Sta ry, czy młody widz? 
Od lat istnieje w Łodzi w MDK piękna 

scena na 700 miejsc - Teatr Młodego Widza. 
Oil lat też z niezmiennością starego Katona 
dowodzimy, że w żadnym wypa4ku nie $pel
nia ona za-dań, wynikających właśnie z jej 
nazwy. Społeczeństwo nasze niejednolerotnie 
też dawało daw.ody niezadowolenia, że 1D Te
atrze Mlodea.o Widza idą (o wielki para4ok
sie!) sztuki, nie mające nic wspólnego z mlo
d~ieżą t dziatwą, np. ,,Filerrnena Marturano" 
czy „Kochanek to ja". że, co g·orsza, teatr 
ten bywa (zwl.aszcza w okresle letnim) przy
tułkiem dla pozamiejscow·ych zespolów, raczą
cych nas często za d·rogie pieniądze -
miernym pr'ogramem. 

Ostatnio ukazaly się na mieście a.ftsze za
powiada.jq,ce, że pod eqid.ą PPiE wystawiona 
tam zostanie sztuka Adama Grzyma.ly-Sie· 
dle::kiego „Matka ;. kurtyzana" z udziałem 
Marii Ma.lickiej. 

Mamy wiele szacunku dla twórczości lite
rackiej Grzymały-Siedleckiego. a uznania dla 
świetne; artustki Marii Malickiej. Nie chodzi 
tu nawet o analizę sztuki, choć „Matka ! kur· 
tyza.na" w bo.qatym dorobku autora „Spad-

1kobierców" nie jest pozycją najlepszą; przy 
tym - co zreszt11 lojalnie zaznaczono w re
klamie - sztuka ta nie nada.je się dla mło
dzieży. 

Af~sze rozlepiono. zanim organizatorzy o
trzymali odpowiednie zezwolenie W-yd~ialu 
Kultury Prez. RN m. Lodzi. Licz11li oni na 
pewniaka. a tumczasem spotlca,la ich„. przy
kra niespodzianka. 

- Dość już mnożenia paradoksówY Je§li 
sztuka Siedleckieqo nie nada.je się dla mlo
dzieży. dla.czego więc, zamiast szukać innej 
sali, wustau:ia się ją właśnie w Teatrze Mlo
\łego Widza! - za,opiniowal Wydzial KulturJI. 

i nie dal swego „placet" na wyst·awienie 
„Matki i kwrtyzam.•1•1 na powuf:sze; §cen.je, 

Decyzję Wydziału Kultury pokrywającą sic: 
z opinią Kuratorium Szkolnego, jedni z nas 
zaopatrzą krótkim komentarzem: „Nareszcie!", 
inni: „Dlaczego właśnie teraz?". Osobiście u:y 
korzystujemy sposabność, ażeby z tego incy
dentu u;yciągnąć wnioski. Tctóre nabierają co
raz to większej a1;fualności. 

A mianowicie: 
.JAKI MA BY<!! PROFIL. JAKA PRZY-

SZŁOSC I ADRESAT PRZEDSTAWIEŃ DA
W ANYCfl. PRZEZ TEATR MŁODEGO W I
DZA~ 
Uważamy, że nie trzeba robić da.lej stare

ga wlca z nazwy Teatru Młodego Widza. od 
'lat nie spelniającegp tych zasadniczych za· 
dań, do Tctórych został powoi.a.ny. Albo więc 
d::ięki doborowi odpowiednieqo repertuaru (ce 
będzie bardzo trudne) ZRÓBMY Z NIEGO 
ISTOTNIE SCENĘ DLA MŁODZJEży, alba 
(co jest rozwią.zaniem znacznie łatwiejszt11n) 
ZA PRZYKŁADEM KRAKOWA NAZWĘ 
„7.'EATR MŁODEGO WIDZA" ZMIEŃMY NA 
„TEATR ROZMAITO$CI". 

Taka zmiana szyldu sprC'cyzowala.by 
ściśle charakter tei sceny. a równocześnie 
sprawiła.by, że dalsze mieszanie tutaj a.rty.~
tycznego grochu z teatral.ną lcaµustą nie bę
dzie ani nikogo 1·.::.zilo. ani prowoTtowa/.o d,!J 
nieprzyjemnych, lecz logicznie uza.sadnionuch 
uszczypliwości i pretensji: bo ogólnie przyjąl 
się zwyczaj, że jednak nazwa firmy obowią
zuje do czegoś. „ 

I jeszcze jeden problem. 
Salą Teatru Mlodeqa Widza na przedpołud

niowe t popołudniowe imprez11 rze.znaczGne 
dla d.zieci i młodzieży rozporządźti. kierownic
two MDK. Bardzo słusznie. Czu jednak r6w
n.ież MDK ma być dyspon_entem teqo lokalu 
na imprezy wieczorowe dla doroslyc1i? 

Czas równieź. ażeb-y odpowiedzieć i na to 
wtan.~. M, JAGOSZEWSlU 
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ł A 

l>ł'got, MlllcyJne t7 
l>ogot. Ratunkowe łOł·U 
Strat Pożarna os 
li:.orn. Miejska MO 292.:iz 
Pryw. Pogot. .Lek. 333.33 „Pigułki dla Aurtnii" g. ROMA (II - Rzgowska 84) 

555.53 16, 18, ~ „Damon" godz. 11. „żoł 

g. 15 „żółtodziób" baj
ka, „Dwie rywalki" -
d~w. od Iait 16 g. 16, 18, 
20. 12.1 n.ieezyinl).e 

DKM (Nawrot 27) g. 11, 12 
„Ja.nek Wyrwidąb" baj
ka, „Cud zdana się raz" 
g. 15, 17, 19 . :(. " Pryw. Porot. Dziec. 300·00 BAŁTYK (premierowe - nierz królowej Madagas 

:&101 339·15 Narutowicza. 20) „Na karu" dozw. od lat 18, g. 
zawsze" dozw. od lat 14 16, 18, 20. 12.1 „żołnierz Uwaga! Re,pertuar "PO· 
g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20. królowej Madagaskaru" rządzono na podstawie TEATR.I" J.2.1 - program i godz. g. 16, 18, 20 komunika>tu Okręgowe-
jak wyżej go Za·rządu K;n. 

:I'EATR NOWY (Więckow WORCOWE {II _ Dw. REKORD (II - Rzgows.ka * :(. * 
skiego 15) g. 15.30 „Ba Kaliski) „Swięto plo- nr 2) Po~?nek go{!z. Il. PRZEDSPRZEDAŻ bUe-
bara Radziwiłłówna", g. nów", „Narciarze" „Dezerter dozw. od lat tów na 2 dni naprzód do 
19.15 „Gra miłości i „Sport 1 parasol", „Roz- 14 g. ~~· 18, 20. 12.1 „De- kin: „Bałtyk", „Polo· 
śmierci". 12.1 ni~Jtlny mowy jazz.owe" g. lO, zerter g. 16, 18, 20 niat". „Wisła". ~.,Włók· 

~EATB 7.15 (Traugiz-tta 1) 11, 12; 13, 14, 15, 16, 17, STUDIO (III - Bystrzy. nl,a'.rz", „Wolnośc" .- W 
g. 11 .i 15 „T<lJetnni- l8 19 20 21. i2,1 "· 14 eka 9) Poranek g. 11, Osrodku Usług Filmo· 
ca starej Wier.aby" - is: 1s: 17: 18, 19, 20~ 21 ' 12.30, „Na tropie" do:Zw. wych, ul. Wigury 2, w 
(Przedst. zamkni), g . 19.15 GDYNIA (II - Tuwima 2) od la1t 18 g. 15, 17.15, godz. 12-16 

„Komedie mał.źeńskie", Program dla najmł()d- 19.30. 12.1 „„Wakacje z • :(. • 
U,l g. 19.15 „Komeclle szych· Mys7.ka i ko gangsterem dcnw. od 
małżeńskie" tek", ·,T:\dei< Niejadek": lat 12 g. •17.15, 19.30 zoo - czynne g. t-16. 

OPERETKA (Piottlkowska „Cyrk niedźwiedzi", SOJUSZ (II - Nowe Zło·t-
nr 2ł3) g. 19.15 „Krysia „Jak kotek łowił ryb- no) Po_rane~, goaz. ll. D • ł k 
Leśniczanka", 12.l nie· ki" g. 10, li, 12, IS, 14, „Ostatni akt ~ dozw. od yzury ap 8 
czvnna 15 16 17 K 1 s lat 14 g. 15, 11, 19. 12.l 

'1tATR IM. JARACZA sz~zęścla" d'orr:vJ.' 0~ o l~~ •:Ostatni akt" g .. iy, 19 l~. I. 

' DOM 'P'l'ZY ul. 'l"u9eyńsiklej MOTO Kt; „M-'12" Il kc-
dwa ruy Po dwa pokoje szem spr:Z.ed1>m: Łódź, Ma 
z kuehnią wolne (cenitrał linowa l> (gar.az) 3ł6 G 
ne ogrzewanie) sprzed.am. MOTOCYKL „Iż 49" sprze 
Wiadomość ul. Bankowia dam. Łódź Literacka 8 
25 Strumilo 258 G (boczna od' Kra.sz;eWl'Ok.ie-
JEDNORODZINNY do- go) '1157_ G 
me-k z ogródkiem w oko- LISY do hodOW!i sprze-
llcy Radi.ostacji sprze- dam. Łódź, żabieniec, Ła 
~m. Tel. 263-9~ 268 G 

1

. nowa 59, I<:rzyżowsk11 
DOMY jedn.orodZi•nne O· SAMOCHÓD osol>owy -
raz róż~e nieruchoonośc1 „Oldsmobile De L~~e" 
posz;ukuJę do kupna. Zgło lsprzeda·m tanio. Łodż, Ar
szenia KilińSokiego 186-4 mil Ludowej 21-24 
DOMY jednor·odzin.ne, go SAMOCHÓD 6-osobowy 
spodarstwa oraz różne nie „Ford Mercury• spr.ze
ruchomości do sprzedania. dam. Tel. 263-18 g-. 7-15 
Wiadomość K•iUńskie·go 
180-4 264 G 

LOKALE GOSPODARSTWO r-Ol.ne I 3 ha z izabudowani.allni ze
lektrytikowane przy Pla
bian!.cach spraed.am. Wl.a MAL y 
domość P.abi•an>ce ul. 

1
• pokój Il. kuchnią 

Garncarska 26 301 G p. częściowe wygody za 
mienię na pokój z kuch

DO.MEK je<lnorodZlinny nią duże lub dwa pokoje 
(surowy) dziełnii>a Vlrillo- z kuehnią. Warunki do 
w.a sprzedam. Pośredmlcy omówienia. - Wiadcnnośc 
W~'kluczeni. Oferty pisem Limanow&kiego ł8 m. 11 
ne „458" Biuro Ogłoszeń, od godlz. 16 

1 
ł45 G 

Piotr.kowska 96 458 G (ul. J.araciza nr 2'1) g. 15 16 g. IS, 20.15. 12,1 „Ka- STYLOWY (I -:-- K1lU:S~1e L1manowsklego 1.. Plotr
„LekkomyśJna siostTa", losze szczęścia" g. s.45, g? ;,23) „Gośc z zaśw1a- kowsika 25, Łagiewnicka •---------
g. 19 „MaJąt~k albo 12, 14.15, 18, 20.15". Pro- .tow dozw. od lat 18 g. 120, , Plotrko";ska 307, I 'SPRZEOAZ. I irnię". 12.l g. 19 „MaJą- gram dla najmłodszych: Io:, 18, . 20, 12.1. ~ pro: Gdanska 90, Narutowicza 
tek aLbo imię" Myszka i kotek" Ta „ram i godz. Jak '."YZeJ 42, Arl"!lii Czerwonej 8, 

'd' k · · d k" 'c" k SWIT (II - Bał>uck1 Ry- Srebrzynska 67. '----------..1 'l'EATR POWSZECHNY ~ . NieJa „e ' " yr nek) „Zaczarowana stu-

POKOJ wyd.zielony spod 
kwaterunku pilnie kupię 
Wiadomość tel. 385-57 od 
godz. 16 385 G 
POKOJ 2 łazieolllką w cen 
trum Piobrk.owskiej zwmic 
nię na 2 po•koje z kuch
nią. Tel. 4414-35 536 G 

(0 St 1. d Zl) n1edzwiedzł , „Jak ko- dnia" " 11 No~ Y pa 12. I. 
. br. a mgra• .u nr tek łowił rfbki" g 16 30 „. · " .n • MOTOCYKL „D'KW" 350 

g. 11 „ Wesołej zabawy" ŁĄCZNOSC (III :__ Jó~e- trol" qozw. od lat 16 g. Piotrkowska 165, Na·ru- NZ okazyjnie S(przedam_. 
bajlka, g. 15.30 (przed.st. fó 43) Porane•k g 11 30 16, 18, 20. 12.1 „Nocny to~v1cza 6, . Rzgowska 147 Wiadomość ul. Wrześnien 
zannkniele), g. 19.30 _ w . · · patrol" ;:<. 16, 18, 20 W1ęckow&kiego 21, Ka-ro-, ska 

34 
m. 

2 
4M g 

„Królowa Przedmieścia" k~f~;~ek p';'a~;~;R~.~em~- TATRY (Jl - Sien.kiewi- lewska 48. Przybyszew-
1!.l nieczynny 15_30, 17_30, 19.30, 12.i cz.a 40) Po:ane;~ godz. 12 sk1ego 41, Lłman01Wsk1e· AKORDEON 80 basów, 7 

~EATR MŁODEGO WI- . czvnne „Trzy piorka , „Porte go 80. /registrów spnzeda.m. N?· 
. . nie · des Ll!as" dozw. od lat wotki 44 m. 40, IV weJs-DZA (Monlllli.<:llkl nr 4a) MŁODA GWARDIA (II - 16 g 13 30 i· 45 18 20 15 AS Al. Kościuszki 48 cie 505 g 

• g. 19.~? „Intr.yga na Zielona 2) „ Wyzn.ania IZ.I.· „Po~te'· d~s Lila:s" pełni stałe dyżury nocne SAMOCHOD „Moskwicz" 
/rędce . 12.1 nieczynny hochsztaplera Feliksa g 15 45 18 20 15 t:i-» 

402 
po 

7
_
000 

km sprze 
" INOKIO" . 'Kopernika Krulla" dozw. od lat 1_8 WIS·ŁA " (p~em:ierowe _ DYŻURY SZPITALI dam. Łódź-Chojny Biało-

nr .~6) g. 10 1 15 „Krzesl- g. 
0
9.30. 11.45. 14, 16.~o. Tuwima I) „Piękna tan- stooka 

31 5
11 g 

wo Cpr1ledst. zamkn_1e- 18.oO, 20.45. 12.~ - p107 cerka" dozw. od lat 18, 11 i 12. I. -

P-ÓKoru-2 kuchnią lub 
dwóch pok<Ji z kuchmią 
poozultuję. Koszty rem<Jn 
tu <71Wrócę . Tel. 263-90 
DUŻY pokój-Z ku<:Iu:iia: 
przedpokój, wygody za
mienię na 2-3 'Pako.ie z 
kuchnią. Warulllki do o-
mówienia. Główna 51 m. 1 

nią. Ul. Hibnera 9 m. 2 

I 

w dnłu 9 stycznia 1959 roku ńa.rt 
przeiywiw;y lat 66 nasz ukochany mąż, 
ojoiec i dT;fadek 

Anion i Sierzchała 
emeryt M. P. K. 

Pogrzeb odbęchie się w dniu dzisiej
szym o g-Odz. 15 na. Cmentarzu Krunu
n&lnym na Delach, o czym zawia.da.mia
jl\ pogrą.ieni w głęboldm żalu 

ZONA, DZIECI i RODZINA. 

W dniu 9 stycznia 1959 Nku zmarl 
nagle w podróży służbowej 

Tow. 
MIECZYSŁAW WALCZAK 

sta.rszy inspekiw konkoli, techniw,nej 
Z.P.W. im. Andr.zeja struga w Łocb:L 

W Zmal"łym t·ra.cimy sumienne!!o pra
cownika i oddanego kolegę . 

DYREKCJA, RADA ROBOTNICZA, 
RADA ZAKŁADOWA i PODST. OR

GANIZACJA PART. Z.P.W. 
im. ANDRZEJA STRUGA w ŁODZI. 

I 

LEKARSKIE 

Dr REICRER specjalista 
choról:> wenerycznych -
skórnych 8-9, l&=--19, ul. 
Piotrkowska 1ł 25217 g 

LAD NY . pokó( (parter). ia 1 
mienię na pokój z kuch-

Koziny 189 G ~-----------.- I tel;, 12.1 - prog.ram Jak gram 1 god.z. Jak. wy~eJ g. 9.30. ll. 45. H. !6.1~. Położnictw<>: Bałuty, Sta ŁADNE damskie futro i 
':'R~LzEe.JK, IgN.„17(WóJ. , k MUZA. (II - Pab1an;ct<a 18.30, 20.15. 12.1 - pro- romiejska - Szpital im. kurtkę skór.zanii sprze
• . - czans a 173) Pora•ne:k g<>d.z. Il. gram i go('lz. jak wyżej dr H. Jordana, ul. Przy- dam. Przybyszewskie.go 89 
nr o) ~ju IO „Kolor~;;e „Portier z Lazurowego WLOKNIARZ (premiero- rodnieza 7; Sródmieśeie, m. 18 oficyna II piętro SAMOTNY inżynier po- Dr Jadwlgil ANFORO· f osen „• g. 16 „!>z . e Wybrzeta" doo:w. od la•t we - Próchnika nr 16) Ruda, Choj.ny - Slnpital PIANINO, stan d-0.bry - szukuje pokoju subl-0.ka- WICZ specjalista skórne, abędzle (J;>nedst.awie- 18, g. 15.45, 18, 20.15. 12.1 ,.Zadzw•>ńclc do mojej im. Curie-Skło.dow.sklej, sprzedam za 8.500 2lł Piotr torskiego przy kultura!- weneryczne 15.30-19, ul. ni~ zai:'kn.ięte), g.k11,~ „Portier z Lazurowego żony" dozw. od lat 18, ul. Curie-Skłodowskiej 15; kowsik.a 199 m. 17 pr. of. nej rodzinie. Oferty Pi· Próchnika a 25816 
„Kolorowe 1>.losen Wybrzeża" g. 15.45, 18, g. 9.30. 11.45. 14, 16.15, Po'iesie, Widzew - Sizpi- n 'Piętr.o 566_g se:rńne „Gl7" Diuro Ogło-

Dr CHĘCIRSKI -=sp-ecja
lis>ta skórne, weneryczne. 
Piotrkowska 157, front 
I piętro 17-19 H g 

Dr NITECKI specjalista 
~órne. weneryczne 16-18 
przeprowaclził sie KII iń
skiego 82 (róg Tuwima) 

op(przedm. zamk,męte). 20.15. . 18.30, 20 .45, 12.1 - p.ro- tal im. dr Marlurowicza, - - · si.en Pi01brkows.k.a 96 
Dr KUDREWICZ specjall· ERA (Wlęokowskieg~ PIONIER (II - Francisz- gram i godz. ja•k wy:i:ej ul. Krzemi<miec•ka 5 SAMOCHOD „Warsz.awa" 

nr Il>) g. 10.30 „Halka kańsika 31) „Kocmolu- , lub „Chevrolet De Lux" 
12.l g. 19 „Ha•Mk.a" szek" .godz. ll, 12. „Osa- WOLN?SC (premder.owe 11. 1. 1952 sprzedam. Piotruww-

n1otniony" doo:w. od lat -N,!''~i~~~~ws~;i.~ ~6J Chirurgia: I Klin. Chi- ska 123-5 godz. 14-16 

sta chorób weneryczmych, 
SKLEPU lub połowy w skórnych 8-10, 14-16 uli-
dobrym punkcie na pra- · ł s 

I 1111.JZEll 18, g. 15.45, 18, 20.15. 12.1 j' t 14 g 10 12 30· J!i rurgiczna, ul. Wigury 19 FUTRO łasiee d.amskie o· 
cownlę toreb damskichc __ a_2_2_L_1_P_c_a _______ _ 
poszmkuję. Oferty P•isem- Dr BARAN rentgenolog 
ne „237" Bluro Ogł.o.,"Zeń _ choroby wewnętrzne, ( RÓŻNE „Osamotnlony" g. 15.45, a · · ' · · • · . . raz węgierskie barany no 

l»:UZEUM ARCHEOLOGI- l8, 20.15 1;·3l?: 20. 12.1 „Uwodzi- Interna: &lip1tal. lm. cir we sprzedam ta'llio. Obr. 
CZNE i ETNOGRAFICZ POLONIA (premierowe - c,el dozw. od lat 18 g. so.nenb-erga, ul. P11>nlny:30 Stalingradu 18-24 prawa 
NE· {Pl. Wolności lf) - Piotrkowska 67) „Dia- lO, 12• 14• 16• 18• 20 (Sroki). ot. II we.jście 560 g 
czynne g. ll-18. bełski wynalazek" - ODRA (Przęd.zaln'ana 68) Laryngologia: S2l!). Im. TELEWIZOR „Tern.p 

3
„, 

Pl.O'trkowsik.a SU 287 G Piotrkowska 103-12 

1'1UZEUM SZTUKI (Więc- dozw. Orl lat 10 g. 10. 12 g. ll, 15 „Skarb", g. _17, N. Barlickiego, ul. Kop- kołdrę puch.ową chińską, 
kowskhigo 36) cz;yinne g. 14, 16, 18, 20. 1_2.1 - pro 19 „Kalosze n~zęśc1a" cińskiego 22. magnetofon, maszY'Ilę do 
ll-15. gram I godz. Jak. wvzeJ ~2•1 - progra'l"!l Ja>k wy- Okulistyka: Szp. MON, szycia eleoktryc.zną „La-

PRAGA 
* :(. * POKOJ (II - Kaz1.m1erza zeJ. godz. l7 1 19 ul. Żeromskiego 113 da" uniwersalną sprze-

l'ALMIARNIA _ ct;yin·na nr 6) „Brylant małeg<> POPULARNE (II -. Ogro- 12 dam (nowe). Tel. 264•99 nPaO.MWO~nh<;!~mn1p8wa6~ J><l'l.m;
19 

teelb. g. ltl-16 kogucika" godz. 13, dowa 18) „Rozwod" - ·I. -----·------- ~ "" ..--
. „French Cancan" dozw. dozw. od lat 12 g . 15, Chirurgia: S2'lpltal im. OKAZJA! Samochód pól- 201-09 .z:wi G 

HINA od lat 18 g. 15.45, 18, 20.15 17.15, 19.30. 12.1 - pro- N. Buliokiego, ul. Ko.p- ciężarowy (nośność 500 k.gl POMOC domowa pOltrzeb: 
12.1 „French Cancan" g. gram ja.k wyże.1 g. lG.30, cińsklego 22. w sta•nle dobrym, · s1lnuk na. Andrzej.a S·truga 29 
15.45. 18, 20.15 (19 sea.ns :za.m.k1nięty) . Int1>rna· &zą:tl.taJ im dr zapasowy sprzedam. Wia- m. 13 prawa oflcy•na II p. 

(W n~:l:;~~~ P~i':;~jemy 1 
;,Af7t) <~~i;;ź~~~i~kie; P~:~k~~~S~6\E ~- -1~~0 Sterhngia,' ul. S<terlilng~ 1-3 ~~%~~-:~~r~=~~Y 1~,Ó: POMOC don1owa do- leka: 

ADRIA (Il - Plotrkow- la.mparciego jaru" „Czarci żleb". „Dama z Lar_yngologla: ~· im_. pel Kadet" sprzedacm lub rza potrzel>na. NowO'!iki 
Aka 150) „Stratnica w gó do:z:w. od 'lat 7 godz. Il. perłam.i(' g. 17.45, 20. 12.1 dr Pirogowa, ul. Wolczan zamienię n.a motocykl. _ 249a m. 10 fnOwY bio•k za 
r'lCh" (g, 12 seans zam- „Winna" dozw. od lat 18 „Kaino\va zbrodnia" g. fika 195. Wiadomość Targowa 67 pętlą szó.""1.ki) 2lll G 
.-:nięty) g. Ił, „Plgulkl g. 13.30, 1.5.3-0, 17.30, 19.30. 15.30, 17.4';, 20 Okulistyka: Szpital tm. od g.odz. IO 45.1 G 
dla Aurelii" dozw. od 12.l „Winna'" g. li>.30. GARNIZONOWY · KLUD dt· Jonschera, Ul. MiJiono- TELEWIZOR niemieooki I 
lat 16 g. 16, 18, 20. 12.1 17.30, 19.30 OFICERSKI (Tuwima 84) wa 14. „DUrer Il" sprzedam. Tel. I NAU·KA 

407-11 Felsztyńskiego 22 
:,"'w'"'"'y"'"T•n•un•"'"'""""„'"'"'-nov.-.,,.,,„„„,„„,,„.,„„„,„,,„.. TKACZY MmA. JOSZYNĘ gab1·~. etow539ą _G I 

na kros1na kortvwe i an.gielsikie, ... 
~: RIJ i ZACHOWAJ .I.I.I •• :: ce.rowaczki, PrZewi,iaczki krzyżowe, skręcar- „Singer Simanco" sprze- ZAPISY na kursy języka 

k I b t · dam żermnskiego 11-16 angielskiego i nlemleekie· • , : ·1, pa. 3-0Zy, ro o niltów do do'ZOrowand'a por. prawa oficyna 4ł3 G go dla dorosłych I mło-

·~: SIORlYSTAJ z TYCH oocnrow .. ~ ti~~ńw, uczniów od 18 loat na iikalrnię - ~atru- UWAGA! Sprzedaż 11'\a ra- dz;ieży przyjmuje se-kreta-
dmą nia<tychmiast ZPW im. A. St.ru"'&, ul. Sien- ty i za gotówkę ta.pczany, riat Ośrodka TWP w go

. h I · ' ś .... dzin.ach od 17 do 19 ul. ; 12. I. godz. 18 O Imiona.eh staropolskie : new1cza._ ~Jr 70-72. rubownil•ów, pr.eykręca- l<ana,py, arrnerykankl oraz NowomieJ&ka ł Klub Ra-
: f d St f H I · zy """ a, ( d · duży wybór kozetek po- k : - pro . r e an ra lee ! c, , '" ysc1 rzy pI'aica na ·w„~e zmi•al]'}y}, koto- leca zakł-ad ta.p.ieerki _ cjonalizatorów 123 

.:i 12, I. godz. 18.45 Proflla.ktyka pedagogic-L- l.:. niarki, uczniów od 1.7 lat Ilia Przędr&ailn.ię - az,g,owska 21 Józef Kac: KURSY-SS.mc>chO<lOWe--::. 
,I. na w Wielkiej Brytanii za•tintdrnią niaitychmiast ZP'\1\-' im. A. Struga piizak 435 G amatorskie, zawodowe kat. 

• . Z kł d H" 1 Ł k 11 KOMPLET mebli gdań-- I, II, III TKWP. Zapisy i •• • r i. prof. dr Jan Konopnicki l ;a. a " u · ą owa nr • Zgłoszenia o- Tuwima 15 w godz. 3-20. 
E 13, li. godz. 19 Pa.redie litera<>kie i e- l sobi&te. 194-K skich, stan dobry sprze- Rozpoczęcie amatorskiego 
i •1 ... '· „ ,_,_ stradowe (..,,,stęp ka.ba- :. d~m-tani~_.__'.!!l~23•35 __ w dniu 24. I. . ...::.59::''-..,-..,.--=-

i '' "' „ reciku literackiego) : "'R dam, ul. Krawiooka !>Lok 
„ ,,... „„ !PIANINO krzyżowe spne K-UR-SY księg<Jwoścl dla 

• l"' rr : P.-... KIECIĄRZY, instiiiatorów cen\T. o:grzew„ 104 m. 19 tel. 515_89 początkujących i zaaw'!-n· i. „'"" godz. 18 Nadciśnienie u m!odoeia- i .,.łównago li:si<>«oWego, pracOVl'n.,_·k~. bl''!l-we- ----. ------- sowanych TKWP. Zapisy 
h d d K M " ~ """ " •v SAMOCHOD „Moskwicz" Piotrkowska 115, s?kola i ' ''" "I • .,.. nyc - r me • a.z. ar- i go z2t.rul(l,nJi SPÓłdzieJnia ,.Start" Łódź, ulicii s·tarszy typ spr:zedam n11- podstawowa, codZioo~ie 

: • "" kiewiez : Pojezierska 50-54. Infonn.acje od godz. 13 tychmiast. Brzozowa 17 godzina 6-15, wtorki, p1ąt i 16, 11. godz. 18 Zabua.enla hormonałne E 1 m. 4ł 54!1 G ki również od u do 19 
• • do 6. 469-G l "'"''" •1-.1 • „, młodzieży - dr med. K. l MASZYNĘ k:-.awiecką - SAMOCHODOWE prawo 
i . B9ianowicz. i „Singer';

8 
sp~ed.am. Ul. ja7.dy amatorskie I -zawo· 

• • IUERO~'COW z I •kat„ monte,rów samoeho- PKWN m. dowe kat. I, Il, III w ter-i 0dC?;yty odbywać się będą w Ł.D.K. przy E MOTOCY~5-0o ccm - minie przyśpieszonym U• § Ul. Trauguu- 18 . - w s t ę P w o l n y, ~-- dowych o vryso<ldch kwaliJi1k.acjach Zlawodo- S>przedam. Podgórna 55-3 zyskasz w Ośro~ku Szko-
.,,.. WY'Ch zatru<lini na,tychmiast Eksp<Jlzytura Oso~ dojazd tramwajem 14 len·la Motorowego LPż w 111

"••1ttttnnnnun1nsntumnu1111111t111t101uu11111uum11n11111111111u: bowa PKS w Łodzi, ul. Wólczańska 249-251. MASZYNĘga„bmetOwą-= Łodzi, Al. Kośclusz·ki 68, 
- Wynag!I'o<lize,niie wg. U.Z.P. 224_K „Sin~ei·" s·przedam, Zielo- tel. 310-88 186 k 

na 42 m. 34 (w t>ra•mie) ZAPISY na kursy języka 
MASZYNĘ dziurkarkę kl. angielskiego, nlemle.ckle-
71--30 automat ora.z ma- go i francusoklcgo o poo:io 
szynę do haftowaml·a we- m.le początkowym ! za
lonów sprzedam. Piotr- awansowanym .dla doro
kO'WSlk.a 189 B. Matusiak słych I do Klubu Li.ngwi
K:'i)MPLETNE uP'ząc1Żen1e stycznego oraz na kur-

ŁODZKA WYTWÓRNIA CHEMICZNA 
w Łodzi, ul. Piotrkowska. nr 91 

zawiadamia 
te z dniem 1. I. 1959 r. 

llłlienila nazwę na 
lODZKIE ZAKŁADY CHEMICZNE 
PRZEMYSŁU TERENOWEGO -- . 

ll[i;RACOWNICY POSZUKIWANI. Ili 
~~llOWNIKA samodzielnej sekcj.i imvesty
k 1 z Praktyką i wyższym lub średnim wy
n~!.,~łceniem oraz technika transportu na sta 
tłó 15fo dy.spozytora z.atru.dn.i Fabryka Ko
ka ~8 aa~ta.torów w Łodzi, ul. Warneńczy
dz.i.n,a' hZg!o&zenia przyjmuje dział kadr w go-

c oQ 8 do 15. 189-K 

• 

Roboty asfaltowe 
w ha.lach i pomieszczeniach krytych na 
terenie Łodzi i województw/\ łódzkiego 

przyjmie do wykona111ia w okresie mie
siąca stycznia. lutego i marca 1959 roku 

Łódzkie Przedsiębiorstwo 
Robił Inżynieryjnych 

' Łódź, ul. Lutomierska nr 32-34. 

Zgłoszenia należy składać 
pod wymienionym adresem 

tel. '548-67 

ó sy młodzieżowe języka 
do wyrobu zarn.k w błys- angielskiego 1 niemieckie kawicznych z meta.lu - . 
sprzedam lab wydz.ie:rża- go przyjmują sekret.aria-
"'ię . Tel. 523-43 524 G ty Ośrodków Językowych 
~ TWP PlotrkowS<ka 68, A. 
SAMOÓIOD .,Opel Kapi: Struga 24 godz. 17 do 19. 
ta<n" pilnie sprzedam. - Tel. 315-00 120 k 
Łódź, Tuwima 12 m . l()a KURSY kroju, szycia ! 
UWAGA-.::::-SpnC:-dam n~ modelowania TKWP. Zapi 
ro ty Ji.sy - kobn i erze nie- sy sekretariat Sz:koły_ O· 
bieskie. liia'e (z w!asnC'j dzleżowej, Wróblewskiego 
hodowli) Lód:i., Górska 21 15 (wejście od Zerom.slt!e
m. 5 364 G go). pok(>j 206 codziennie 
PIA.NINO krzyżowe, stan godz. 9-17 109 k 
klealnv sprzedam. Tele- KURSY-kroju, s:z.ycia-- i 
t<>11 229-72 51Ó G modelowania I, II stopnia 
WARSZTAT nadający się TKWP. ZapJ.sy sekretariat 
na katde rzemio~,Jo z ka- szkoły Obrońców StaMn
waikiem plaou 5X9 m (nie gradu 27, codziennie 9-14, 
podlegające kwaterunoko· 17-20 108 k 
w1) s1:irzedam. Becin.a.rska I KURSY przyśpies::one po 
2f~ m. ł Zasada 369 G cenach zniżonych: samo-

llli!lr--------------------"'"" MOTOCYKL .. Iż 56", sa- chodowo ·motocyklowe I 

OGŁOSZENIA DROBNE li' 
mochód „DKW 700" bla- motocyklowe organizuje 
szanoka, kabriolet po gene LPż Klub Motor_owy. -•----·-----------------IJU ralnvm remonoie (brak la Rqzpoczec1e lcursow 10. I. kleru, ta.pioel"ki) wrze- 59 r. Zapisy przyjmuj~ 
dam tanio. Ks. Brzóski 39 :t.KM LPŻ Piotrkowska 

125, tel. 367-57 

NIERUGHOMOSGI 

Dr SIENKO specjalista 
skórne, weneryczne godz. 
16-18 K!lińsklego 132 

z. SZERESZEWSKI lekarz 

ZOFIA Stefaniak wznowi 
la wypożyc.zalnię s·ukien 
ślubnych i balowych -
duży wybór przy ul. Więc 
kowskiego 23 412 G 

ul. Limanowskiego 21 tel. . 
525-55 godz. 17-19 KRAWIEC przn.muje. P-O---- --

1 
prawki, rcprracie. P1otr-

Dr WOYNO specjalista kows:ka 19 pop;-zcczna ofi 
skórne, weneryczne, No- cyna parter, WOJCiechow
w-O<tkl 7 front 11-13, 17-19 ski 13'1 G 

ŁódŻkie Zakłady Chemiczna 
Przemysłu T erenoweeo 
Z A W I A O.AM I AJ Ą 

:te z dniem 8. I. 1959 roku 
siedziba biura została prze
niesiona z ul, 1 Maja 14 

NA UL. PIOTRKOWSKĄ Nr 91 
iel. nr nr 358-33, 357-83, 220-27, 266-64, 

297-83. 

Obwieszezenie o łi~ytacii 
rucbomośei 

Km. 1192-58. 

Komorniik Sądu Powia1.owego w Zduńs1lde.i 
Woli Ignacy Jakowicki mający kancelaTię w 
Zduńsikiej Woli, ul. Łaska 13 na podstaw:e 
a.rt. 116 prawia upadłościowego ~o<l•aje do pu
blicznej wiiad~mości, że dm;ia 15 stycznia 1959 
ro00u o godiz. 9 w Zduńskiej Woli, ul. Laska 
nr 21 odbędzie się licytacja ruchomości skła
dających się z urządzeń wa0rsztatu wu1ka:ni
ziacyjinego, zegalI'miS'bl7JO\VSkiego, s'1kl.a.rsokiqso. 
n.aq:o;r>awy row€'I'ów, ślusa.rs•kiego, kowalskie
go, urządr.reń biuir:mvych, a mi.ainow:cie: ko
tłów paQ'Owych, muld uniwersalnych, grzciil1i
ka do butów, kompresora bez sil11jk.a, szli
fierki wężO'Wlej elelktr., szlifierki elekt.r:vcznej 
z si1ni1kiem, tdk.a'l1ki zeg.a·rmisitr:ww.skie.;, ma
łej toikarnki po:od'lllkcji W'Łas;n.ej, formy do ust
ni>ków, fi>rmy do kos1zyozików, prasy, wiert.a
reik z silnikiem WS 13, szlifieriki z silnikiem, 
tokarki z silnikiem TSAT, dmuchawki z silni
kiem, spręźylily do zegar>ków, kamleni, wska
zówek, kopert, ikluczy do budziłków i zegar
ków, l'Ulrek do oddychania, ooki do roweróv.·. 
szprychy, 'kointuairy, różnego rod;z;aju kluczy 
śhlsaorsikich, im<a1dła, kon,vadla. stoły, b'.nM~ka 
itp. n.szacowa'tllych na łączną sumę zł :io0.238 
gr, 36' na.leżących do Syndyka Masy Upadło-· 
ści Spółdzielni Pracy „Uniwer··alna" w Zdu1i
skiej Woli. 

Ruchomości można oglądać codzlienltlie w 
gcdziniac:h Od 8 do 15 w miejscu wyżej ozna
czon,)"lll. 

Komomi'k 
(-) I. Jakowicki. 

:.U:A~Y. cieśli, zdunów lastrikarzy-mur •• 
ll r ieC1arzy, . robotników nie wykwalif'ikowa
b?'Ch wtrt·dn.r natychmiast' Miejskie Przedsię
'll~orstw" Remontowo-Budowlane nr 6 Łódź. 

OGRODNICTWO S7lklar
niowe z 6-morgowym sa
dem owocO'wym, dom, cen 
tralne ogrzewa.nie. b!i.<>ko 
Łodzi sprzedam. ·Tel. 386-97 

DOMEK jednorodzinny -
wolny pilnie kupię. Mar
cina 15 m. le ofi.cy;na 
GOSPODARSTWO -- w 
Kwiatkowicach k. Lodzi 
5 ha wra'Z z domem nada
jące się na zarożenie sa
du lub hodowli przy tra
sie Łódź - Szadek sp.r:ze
dam. Informa.cji udziełi 
Antoni Owczarek, Kwiat
kowice 379 G 

PIANINO krzyżowe ozar
ne nowoczesne sprzedam. 
Kilińskieęo 36 m. 13 
MAŚ.ZYNECio---:"tZYcla ~a
binetową ,.Singer Si:man
co" llub „Cvk-Ca.k" dam
ską pilnie sprzeda·m. Ła
giE>wnioka 16 m. s 

oROG•sr,,. 

KREM ZOtrKOWV NR66 
odżywczy 

i reeenerui~cy 
naskórek 

• Towarowa 15-79 p, 3l? &:ał k,a,dr grulPa 
~0bót ul, Swiętoja·ńs..kia 8 ul. Wólczańs•ka 

r all.. . ~2-K 

PLACE bLlżniacze tanio 
sprzedam. Niedziela, po
niedziałek, Aleksandrów, 
Wojska Polsik-ie&ol 33·-~a. 
Namysłowski 24860 G 

WILLĘ -dwurodii·n-;ą częś 
ciowo nie wykoncroną -
sprzedam. Si•k.aiW>a u1. R·a· 
szyńsk,a ł JOO Q 

PIANINA fortepiany 
stroi - naprawia - eks
pertyZJa korektor-stroieiel 
Gulgowskl Łódź, Zacho
dnia 101. tel. 265-łll. Uwa-
ga! Lnstytucje - przede·! żądać w droareriacb i perfumeriach 
wem 2&5 G 0..„„ ..... - ........ „„..,...,._,;;;:. ___ :"'".=:=:=:=:~~~~~~~~~~~~~~ 

• DZIENNIK ŁODZ.KI nr 9 (377i) I 

• 



• 

• 

. 
~porte ·sport • Sport •. Sp~ e Sper't~~9"'";Spun•fi8 

• '"'t • „~ . • .... 

e. Spori e 'Sport e Sport e 
,,__.___._ ....... ....._~~--~~ .......... --.......... --.~~~~~~ Sport e Sport e Spe.-

Polska wygrała 6:0 z hokeistami NRD R-ew-onż-owy-nJe-cz-lek-koo-tleły-czn-y -
Zwy~o {)(]niesione wczo- w T E R c J A c HI śnie~. _Pol~cy ru~ł~ do. ataku, po I s ka - u s A 

raj prr;ez hokeistów :polskieb w cboc1.a.z rue wys1ta.Ii Sl-Q n;:. eh· I 
meazu m)ęd!eypaństwmvym ~ ' 1PoÓ(fykto-waJJJ!e !'llbyt szybkiego w 1cago. ba tą. o~~ pozostaja wi~ 

t do uzgodnieru.a tylko kwestie reprezentacją. NRD, a 'Z\Vlais'z- 1 o 1 o 4 o empa. 
tra jego rozmia.r;y. 'P'l"Zesził<> • • • Snieg był raC?:ej ;;przymierzeń- Do Wa•r&zawy na<i;;izedl list od fi:namrowe, -

wrewidywa,nm najwi~kszych • ' • ' • ~=~jigo~c~dyb~:·i~~r!i~s~~:;:~ ~~r: AAU Daniela Radzieccy hokeiści 
~==:'llkaQp=~i~ol~~ - .; Dz'1s' r' ewanz' w Łodzi· :~~:si:i~ ~~:!3:~ze~~D ~~~~l: ~o meczuspral~o~;:~~-:; 
nienowod7.jlnJ.a ostaitni'eh la.t 1 Polacy byli cały czas w przewa- Pol.sika - USA. OcJ,pow:i.adają>C zwyc1"ęz·a1·ą w us.A ebvba wYI'Ó'WDalJ[ l"a>Cbunek. na dze. n a propozycje PZLA D. Ferri.o; 
którym najbardziej dotklłwJe Serię bramek rozpoczął Ol- stwier>dza, że spotkanie lek-
oo.oo:uwa.ną pozyc,ią byb 'J't'71ł"- czyk. Doskonale ustawiony o- koa.tletów Polski d USA rn.oglo-
l!'rana z NRD (2:6) J)l"Zed dwoi)- eji. To ieh zdaniem ma swoja, i samego prtcbiiegu gry zaJezy, trz:v.mal kra}:ek i silnym strzałem by dojść do skutku t,ylko w 
ma laty w Moe.kwiie J16 mi- wy.mowę. czy rzeczywiście· istnieja, real- posl~ go <lo bramki. Bramkarz termin.ie 20 lipca _ 1 si.erpma 
1<tr•111shv~ świata. MożNwe, a.re lepiej bądźmy ne dane na ugruntowani>e Po- Hirche, zresztą naJI~nszy w dru- br. ProponCYWany przez PZLA 

R„i,dzieocy hotketiścl, P'f'2:e<byvrają
cy obecnie na tournee w Stan.ach 
Zjednoc-.:onych, rozegrali k-Ole<jne 
.'YpofJk~nie w Colorado Splin.gis. 
Przeciwnikiem ich była tam re
prezentacja miejsooi,vego uniwer
sytetu. Mecz .za•końC'Zył się pew
.nym zwy-cięsitwem gości ll:S ('2;2, 
4:0, ;>:3). 

Zwyciestwo 6:0 J)OS!olo w ~strożn.i i nre wycla,gaj'Oly <fobnycb pn~uszcv..eń. żynie, m'al zasłon'ete pole wi- term,Ln 27-28 września jest ni~ 
świ<a.t ł niejeden szermuiac pl'Zedwcześll'iil 'lll>yt dalek-0 idą- Czym więltS:1Ja nJes11odzian<ka. dzenfa i nie mórrł interwenlo1wać. do przyjęcia ze względu na to, 
nim. ja1M a.1:1gumentem b')d!Zl„ cyeb wnJOS'ków. a w ka.Mym tym milej preyj.ęta, toteż pu- W dru,::iet,.

1 
tercji s'~ze cem że .przy końcu wrz.eśn,ia więk-

~ze· -L-'·-• d~w--'-'c", ~- h~k~.1• bramki był '•I czek. AkCJfl prze- 'ć ·--'· .k. -·'·-" mv Vll'C1- ~ """'' ~ ~ ~ ra.zie J)-OCZeka.jmy z tym do WY- bliczn<QŚĆ 'l'Jgr~madzon.a na T ·Dir- prowadzono tak pomysłowo. a po szos zawvu.IIll ·ow ame,J'""<U<-
'P<>lski ma u2<1sadn.ione l)reten- ni'kl.t dru~lcgo meczu Polska - wa.:rze n<ie s=ę(!Zila gm-ii,cycb dania w linii ataku były tak nie- skkh rozpoczyna studiA na wYŻ -
isioe być za!f.ezanym do średnie.i NRD, klóry jak wiemy, odbę- oklasków na.szy~ reprezentan- oczekiwane dla przeciwnika. że szych ucz,elniacb; 
li.Tasy europe.wkJej z wid<l'kami dzm się chisiaj w łódzkim Pa- tmn, którzy niemal od pi-erw- Wilczek miał dość czasu na to, D. Ferris pisze, że przedstJ!
odegra&lifa jakie,iś roll n.a t<'- laett Sportowym. Od tego, jak "'t.ej chwiał zaczęH l!'rać dobr-zoe. żeby wykorzystać okazję i pod- wicieJę Chicago są powaJ.ini„ 
lf-O'roC'Z'llycb milS'łir2lostwaeh świ?. zaprezentują sf.ę na.si rep;rezen- Warunki były dość ci~kic, gdv:i: wyższyć wynik do 2:0. z.aintereoowa.ni. w orp;.arui.zacii 

imprezy 

sporło.we 
ta. w Pradze, ·zv11łasw-z,a.. że iaoel w spotikaruu rew.anżowym niema.I l>rlle'Z ealy CWllS pada.l W ostał.nich 20 minutach gry tego meczu. NIEDZIELA, 11 STYCZNIA 
U'Z\'\S'ka.no je .nad Jl.!'7.eciwniati..,m. Polacy aż czterokrotnie zmusili Pomysł 2or,~nizowania :n.a te- Hokej. NRD - Polska między-
kfóry l~tymuje się szert".g:iem Na I • bramkarza gości do kapitulacji. 1~nie Stanów Zjedi!lOC':ZXJlny<:h państwowy me·cz w PałaC'll Spot--p an P.erwg_._,., W b J III · ZSR l towym godz. 17.30. een.nyclt w.vni1ków U7YSkan.,veh , ~•'•"" Serię tl) rozptcząl r.; e , trojmeczu R - USA - Po Zapasy. Turniej 

0 
awans do I 

w spotk.a.nla.ch z dobrymi ze- • • • który objecha bramkę i chytrze ska .ies.t n:e do zrealiz.owanda ligi z udziaW?Il WSK wroeła·w, 
ffl!Ołam:t eu:ropejskim~ np. S~ ą . narciarze strzelił. zasJ.-akuJąc tym bramka- ze względu na 001vażne koozt:v Eleh.-tryczność (Wars,zawa) i Ener-wysuwal Się rza. Następny atak z:iinicjowa- jakie są z tym związano(>< · getyka - Legia (Poznań). Pocea-

n:v przez Chodakows.k1ego pr.zy- Ponadto D. Fe.:-ris p:'>SZe, Ż(' tek o godz. 10 w sali przy ul. za-z d k d b kąbnej 82. l • • I ff pieczętow_ al aw.a zi '.z o yciem AAU może PI"Z.Y&lać do Warsza-lga angle S a St t d 'k • W s V B'a}errostoku i' Tl1'elc t b k Wiiczek pod Koszykówka. start - WKS Odra . ar za wo m ow ar zaw.' I "' n czvi:ar CJ ram •. . . - wy na Memor.iał J. Kuoociń- (Brzeg) mecz towair.zyskl godz. 
Wynik! &l>Otk.,•:11 o Puchar Andil 

flbjętyeh 7.akładami piłkarskimi 
W Rogach pod · Lo<lzią jest 

doS'tate=ia ilość śniegu, by Totalllzaoon ~wego: 
1. I.uton Town - LAAds s:t moc prz,eprowadzać trening~ 
z. Newcastle u. - Chelsea 

odłożon:v 
~. J:werton - Sunderland 4:0 
c. Sheffield - West Bromwlclt 

odll\Ż()nv 
~:Tottenham - WP.st Ram u. 2:n 
«.Portsmouth - Swansea ~:J 

prZEd mającymi się odbyć w 
Lodzi m!strw.stw.amd <>kręgu I 
(warszawskiego). 

M:.strmstwa rozegrane mają 
być 17 i 18 bm. z udziałem o
koło 300 zawodników: z War7. 'Rlackbnrn - Levton 4:2 

li. Scunthnrne - Bolton n:2 szawy, Białego.stoku, Kielc 
!ł. Aston Villa - RolferhPm 2:1 Łodzi. 

'"'.yzszyl ?0 5:0, a wymk spotka- ckiego 3-4 lekkoatletów 18.30, ul. Pótno-cna 36. W sali przy 
cia.rskiego i ·LZS. Bardz,o moi:- ~ua u ~tal·l Gosztyła, ~vykorzystt!- * * · ul. Za.kąbnej &2 0 godz. 19 m~łtzo 
liwe, że w za'Wodaclt tych po- ,1ąc doskonałe po<lame mu kraz- * . stwa klasy A drużyn żeń'Ski-ch, a 
nadto udział wezmą narciarze ka przez Zawadzkieiro. W oobo~ę dzi.ala~e PZLA w sali prz:y ul. Póbnocnej 36 od 
Zakopanego pooi,adający kla- W zespole zwvcięzców mniej rozpat.rywalt propozyqie amery-1 ~~- 8.3() .mistn.ostwa klasy A dru 

· · · · . k.ańskie ProJekt prreprowa<lz:.e zyn męskich. sę J. podobał się atak Górnika w skla . · . , . Siatkówka. Liga Oikręl{owa w 
W pierwszym dzie: Wróbel II. Wróbel III. Ma- nia m_~t _w ier~u;i.e. 20 lipca sali przy ul. Pól!noone<j 36 od go

dniu mistrzootw lvszko, po któr:vm spodziewano - 1 &.e.pnia is.potka! &ę z apro <izmy 11. 
rozegrane się nieco lepszej gry. Drużyna ---··--

zostaną biegi NRD grała w składzie: bramkarz R Ji• · • t l • • 
Heinzc I W. Heinicke. Scbi- Mt •.., W. W. • W. 

Jłl. Jnswich T. - Huddersflełd , :n Łódź reprezentowa:n.a ~1.faie 
n. Bristol - Charlton 9:4 przez AZS. LPŻ i ewen•t. przez ,?, Grimsb:v - Manehecter C. 2:2 MKS. Warszawa sygrM1lizuje 
13. Middlesbrough - Birmi"l!'l\am 

odlożo.nv z..głoozen:e zawod11Jików Polonii 

plaskie seni;.,_ Hirche, obrońcy - Kuczera, .'- , ,., L A ..-,U/· 'Z},11!!' 
rów na :L5 km, scbewsky, I atak - Stuemer, 
kobiet - 10 km, Blueme, Nory, Il atak - Ruderł, 

juniorów - 1Q km oraz · w ka- Buder, Franke, III ata.k - Zie
tegooiach dla na:rciarzy mlod- sche, Fren?.el, Kunezel. W tym 
.;>zych na krótszyoh dystaTu..o.ach. samym zestawieniu ujrzymy za
PoC"Ząte:..: wy.znacwny zostal na pewne drużynę NRD w dzisiej-

NIEDZIELA, 11 STYCZNIA IEdw.arda CiukSlZy. 17.15 "(Ł) Muzy-
7 30 ~- lik 7 >n M ka rozrywkowa. 17.35 (Ł) „45 mi-. iemn pora111ny„ ·"" . u.- nut - to bardzo dużo" - feJieoton 

cyka pora.n.na. 8.30 Wiadorn~J. mgr Anny Oster. 17.ł5 (Ł) Lekikie 
Na 7.akłady :1>iłlcarskie wpłynęło i Warszawsk:iego Klubu Nar-

oJc. 1611 tys. rozwiązań. ciar.skl-e:go w ~!ości 40 narC'!.a-
8.:i() MUZ>Oka klasy-cz11»a. 9.20 Ra.d10 t Wald '" ld "' 18 wa Soółic'l.zielnia Satyryczna. 9 .50 u w".ry. . ~ara va .' e.go. .oo 
(Ł) Koncert ży.czeń. li.OO z cyklu (~) Lódr;k1 dz1emnhlc rad1<iwy .. ~8.15 
Wybrane nowele - „Eksperyment ( ) . Komun~kat. .,KuJc~łe.cz.k1 . i 
ooktora He.kłeggera". 11 .30 Słueha ·:T<>to-~tka . 18:20 Ch\Hla mu.z:v
my muzyki ludowej. 11.57 Sygn.al ki. ;a . .,,. Aucl.vt';1a ak.iua.!na. 18.35 
Cl2lssu i hajn.ał z Wieży Mariackiej. Muz~ ka i aktual•nośc1. ;.n.oo ,.c~ 
12.04 Por~nek symlonrczny. 13:15 się, w~-~ ~a.Jw;ięceJ ,podo:ia w te:i 
Fe-lietcln przyrodniczy dra Ja>na audycH . 19.31) Utwory orp.:ai:~nve z l> " ńsk' 1 . · · w WY•k. Romualda S roc.zyn'5tk1ego. 

WvgranP. bed!\ roznzłel'lnP tylko , k ,..,. 
7.'\ 1'1 trafnych ·roZ\'l'lazan. w wv- rzy. '. Z Bi.a.egooto u „,aną na 
J>adku braku kunonów z 10 trar- sta'l'C:e w Rogach zawodmcy z 
nvmi rozwlazaniami, Sllm'l nrze- c~·e:;.ovli i Supraślanki. z 

godz. 10.30. szym meczu re\Vanzowym. 

W drugim <lrniu m'str'WIStw w 
niedzielę 0 godz. 10 rozegrane 
'Zostaną b'eitl sztafetowe meż
c-zyz:n, koD'et, dziew<2ąt i ju
nd.()~ ... ów. 

Sędziowali: Donskoj (ZSRR) 
Wycisk (Polska). 

""'.\"·!!o.na n:- w:vgran~ ".OSt'lnl„ 00-1 Kielc przyjada nM<::arze z 
11~ielon:o. miellr.:v po~ladaczy kupo· S . tok k' · Kl b N ~ 
nów z t trafieniami. WJę reys 1ego u u a,- Krzvszkowiak 

najlepszy w f 958 r 

Miss 
Francji 
. 1959 
22-letnia 
Monique 
Chiron 

z Poitiers 
wybrana 
została 

w Reims 
„Miss Francji 

1959" 

l nlemteektego przełożyła 
fZABELLA OĄMBSXA (43) 

- Skrzep! - Opuścił powiekę z powrotem. -
Prawdopodobnie sk~p. . 

- To stalo się zupełnie nagle - powiedzia
lem. 
Ksiądz podniósł rękę i nakreślił na piersiach 

znak krzyża. Potem wyprostowal się i powie-
dział: ~ 

- Przypuszczam, że w tych okolic:z:nościach 
zrezyginują panowie ze świadectwa zgoo.m. Ro
zumie się .sramo przez się, że uważam się w da.I
szym ciągu za zwią2lall'lego slowern. 
Spojrzał na Hai.a. Hai rzucił niedopalooego 

papierosa. 
- Ani przez chwilę nie Pt'ZYpl.15'2JCZałem, aiby 

było inaczej - powiedzial Hai. 
- Co panowie chcecie teraz robić? - 31'ytal 

ksiądz. 

- Trzeba ~dzie go pochować. 
Ksiądz sk:Lnął potakująco glową . 

:s:eg oonfo'!'ów na ll5 km ro
zegrany jes.t jednocm-śn.ie i 
do kombinacji z tym, że skoki 
odOOda &i<; w na.s<tęi:mą nieclr.ic
le 25 bm. w · Bialvmst..o.ku. El'a-
1,Ystok po.siada skoc--.cnl~ obli
=ą n'ł skokd sięgające do 
25 m. Ponadto proi;ram b2alo
stocki ur<">zma'.co"1Y zo.<t;in'e 
b;el§iem mar>i.t<l'J1.sk'm n.a 30 km 
oraz kobiet n.a 5 km. 

Je.żeli warunki a·tmosferycz
ne i śn'e9."0W(j ulegną pogorsze
nau, to 18 bm. m'.st!'ZO•S•twa roz
ooczną s'.ę w Bialym.s•tolru sko
'k.ami i maratonem. a 25 bm . 
m'eć będziemy pełn:y i:r.ogram 
b'.egowy i sztafetowy w Lodzi. 

Cieszy nas, że Warszawa ,,ae
cydowala się na rozeg:-anie m!
strzostw na pagórkach pod-

~ai 1 te·go., 3.40 Koncert zyczen. 19.56 P.iosen.ki po1$kie. 20.oo „z 
la.oo Dla d2iecJ aud. sł,owno-1nu- k · · ;, · t " . 
zycnn.a pt. ,.Otwart.a szl;'.atulM.a". rai u J ze, . w1.a" . 20.27 Ki:o.n11k'! 
16.oo (L) MtllZy'ka rorz.r. 18.30 KOJ11- soostowa. 2-0.40 •.. Przygoda h1<s.7.IPan 
cert ChOIJ>tnO'\vS!<.i. 17.00 Wi.adomoś ska. ; - sri:·chowtsko. 22.0-0 W1ado

Zdzislaw KrzyS'ZJkO'\V\\a·'.~. dwu- ci. 17.05 Kore.sp.ond<mcja z Zla>grani ~c. . 22.()5 Pogadanka tJI000t1e;
·kl!x>tp.y misi= Europy w leikki.ęj ey. 17.15 Spiewa Zesoól: Pieśni 1 ni1. .:aa.20 MUzy<k.a tan€C21'1a. 22.~~ 
atl~yce, \.\Zrla.ny rostal z~. naj:- Tańca ,.Warszawa". 17.30 ,.PO':lwie wail1:a ~1ybo.i.ua L1teraeka. 23.05 
i~ l k" ·t c.zorak ,...,....., mik 0~-· "··isM"u Mu.zyka taneezna . 23.20 Mkld.z1 =µszego po s . i ego spor.. owca u- ·- ~· „.~., " ·r •vu:e . .vu "" kO'lnpozyton:y polsc~· przed lnitl(ro 
biegleg-0 roku· w pJebisc:ycie ZYKa tan. 19.25 Au.r:fycJa JLt.E!'rac?. fanem. '23 5-0• Ostatn' . d ln.o9ci 
Przeg.lądu c::iportoweg<>" 20.00 S!mi piClgody · l · de.1~n:mk ·w1e- ' ·,. ie w1a o • 

" ' czatrny. 20.26 W1a-dQ1mośe1 sport-0-
we. 20.30 (Ł) Łódź w pro-gromie 
dntg1m - koncert roztr>r.kowy w 
wyk. ork.lestry LRl?R 'P· d. Henry 
ka Debicha. Rcmrnald S.oy;cha1slki 
- tetrnr i Stanisław Sadowoo -
trąbk.a. 20.:łll (Ł) Audy1)Ja U.iera-c
ka. 21.10 ,.Proo.ze mówić - sht
chamy". 21.40 Gra Wroclaw»ki 
Kwi1ntet RY1:mi.t'zny. 22.00 Wiado
mości. 22.05 OgólnCYOoló'>kie wiado
mooci sportowe. 22.3.5 (Ł) LD1ka.J1ne 
wi-ado:no&ci spartowe. 22.45 Muzy
ka ta'll. 23.10 „Muzy.ka różnych na 
rodów". 23 .50 Ostatnie wiadomoś
ci. 24.00 Mti.zYka taneczna. 

Nowe 

TELJ!lWIZJA 
Niedziela, 11 stycznia. 

mieiskioh Lodzi. Trasy w Ro- 15.00 WJa<lomoścl. 15.05 Proi;tram \ 
P.'ach i La!!'iewnikach będą u- dnia . 15.10 Pieśni chóralne Feliik.s.a Polfiedzialek, IZ st'J.'CZD.la 

PONIEDZIALEK, lZ STYCZNIA 

15.łO ,.Ks.ta„ św. Mi•kołaja" 
widowisko telew. cl.la dzieci (Ł -
lokAlny). 16.30 Przerwa. 17.00 „Cień' 
- inS'CeniZacja telew. w~ bajJ<l 
Chrisbiana Andersena - adaptacja 
i reżY"Serla Maryny Broniewskiej 
(W). 17.50 Film krót.kometraż.owy 
(Ł). 18.0a Sp!'awoZ<ianie z meczu 
h.okejoweg-0 NRD - Pol"1ka (L -
ogóLnop.). 20.00 D.z.ieni!!.lk ·telewi
zyjny (W). 20.35 Teleturniej „Dwa 
dzleścia pytań" (W). 21.35 Film 
fab. Prod. CZE!'9kiej pt. „Dilabeł&ki 
Wyin,a'łaizek" (Ł). 

roz:mako:ne i ciekaiwe. Nowowiejskiego w wyk. Chóru · 17.00 Rep. rr. To!'W'at-u 0 S'Lkól· 
R!>zgłooni Wrocła•wsklej. H.30 Dla kaeh łvżwiarski>ch pt. ..Dltlewc.zę· 

Po m:strzostwach or,ganizato- clzi-eci marszych - słu{!h0wis.ko ta z Torwa1·u" (W). 17.30 „ooo-
rzy naroi.arstwa lódzkiego za- łnż. Bolesław.a Urba1'isikie1w e: cy- wieść wi..-illina" wg Dioken.sa (W). 
m'e!"Zają w pierwL«z.ych dn:acb ZO „ zlot•• klt.1 „Co i jak lllmajstru.1emy". 18.45 .. Eureka" m~ft. JX>p.-n.Mllk. 

~ 16.00 (Ł) Omówienie nrograimów IW). 19.30 Dziennik teleWizyj·nY lutego zorganizować wielkie na muzyce. 16.&5 (L) Gra ze<;<pół (W) . 20.00 Dyskusja J>m:ed karne· 
nropagandowe zawody narciar- czeka1·ą na Cieb"1e I tn~trumeptał.ny .. B<>ni·O - Rytm". ra (W\. 20.20 Film dokumentalnY 
slcie dl.a dzieci, które odbędą i 18,2. () (Ł) Attd:vcja dJa dzi~i. 16.35 / "t. ..StaJJ'l.isJ.aw S1<1·ow. a•czewski dv 
s:!() w Parku Poniatowskiego. , (Ł) Fra~ment:v koncertu pub1i<iz- ,.Y~uje w CIP.veland" (W). 20.40 

nee:o z Radom<1ka w wvk. orkie- Film fab. „Młyu szc~ęścia" prod. 
Ale o tym potem. (n) --------------- stry ma•ndoUnistów LRPR p. d. rumuńskiej, dozw. od lat 18 (W). 

Pomówię o t:vm z księdzem Helrte. W każ
dym bądź razie zmarly nie bvl katolikiem. 

- Form.a.lnie nie - powie.dział Hai - ale 
chciał nim zostać . 

- Dobrze już, dobrze. - K'l'iądz spojrzał na 
mnie. - Chodźmy gdzieś, gdzie jest cieplej. -
Zaiwi:ócil ku drzwiom. 
Schyli~em się i naciagnąlem serwetke na glo

wę 'Ed-ela. Potem posze<lłern za :nimi. Hai szedł 
w środku między nami. W korytaniu dbaj się 
za•trzymali. 

- l\fam nadzieię. że będziecie mogli zdobyć 
trumnę? - soytal k.'<iadz. 

- Trumnę? Hai spojrzał na księdza. -
Tak, z pewnością. 

- Zaitem pt"oszę nnyjść jutro przed połud
niem do zakrystii do księd>:a Hel1?e. - ksiądz 
wyciągnął do na.s rękę. - Reszta już się znaj
dzie. 
Ksiądz uścisną? Haiowi ręke, odwrócil $ię i 

zaczął rehodzić ze schodów. Popa.trzyliśmy za 
nim. Zaczekaliśmy. aż drzwi na dok trza·snęly 
- i potem spojrzeliśmy n.a siebie. Hai zakrył 
twarz ręką. 

- Edel onowiaclal mi wczoraj o swoim dum
pa,głerzu. Poszedl'61ll do nie~o . I 0'11 nam l>wil 
tego lekall'Za klaiszt<>rnego, żeby tu przyszedl. 

- Ba·rdzo przyizwoicie - powied'!:ialem. -
Ale skąd u diabla, zdobędziemy trumnę? 

- Jeżeli mamy czekać aż trzy dni, nie po
trzebujemy trumny. Pochowamy go w ogrodzie. 

Olga wstała z sofy. 

- Tak sobie to wyobrażacie? - spytała. 
- Mamy go mme tu zostawić? 
- Czy om był właści:w:i-e waszym nrzyjacie-

lem? - spyt.ala Olg.a, spoglądając na !iaia. 
- Naturalnie. 
- W taklm razie moglibyście go przyll'la>j-

mniei wyni·e~i' na cmentarz. 
Hai nostawił filiżani"::ę na stole. 
- Nie. To sie nie da zrobić! 
- A czy n".'ZvnaJmniej pomyślcliś'Cie o tym? 
- Oczywiście. 
Katt oglądała swoie palce, nolerCYWala paznok

cie, a ;wtem łlpojrzala na nas: 
- Pochowajcie go zaraz! Tak będzie najle-

piej! . 
- Czemu? 
- Bo chce sic; go jak na.predzej stąd nozbyć. 

Za bardzo mi przypomima o tym, oo między na
mi bylo. 

- Czy ty w ogóle nic nie czujesz? Nie :masz 
już żadnego uczucia? · 

- Właśnie za dużo - i nie mogę sobie na to 
pozwolić. 

- Nie potrzebuj.PSZ mu się przecieź pt'ZYg.lą
dać - powiedział Hai. 

- Nie usłyszymy również od ni~l?o_ ju.t nic 
więcej - Katt w:vciagnęła nrze~ .s1ebie prawą 
ręke i m-zygladala się z odleglosc1 swym pa
:i:nok:iom. - Nie mówcie już o nim - dodala 
z tą samą. zawsze nieruchomą twa.rzą. - Urn.air!! 

- Chodź! - powiedziałem, kładąc rękę na 
kll.amc:e. - Wy;niesiemy go do gara.Zu, a d2i<€'W"-

C"lęta tymcza.sem mogą sorząLnąć mieszkanie i 
zapakować wszystkie rnec-zy. 

Po ob'edzie .~ałem z Haiem w szachy. Po
tem, ·kofo godziTly czwartei spa.liliśmy szachow
nicę raz.9m z figu,rami. Hai st.anąl m-zv O!k.nie, 
a ja <>'bok nieeo. Cz9kaliśmy aż nadei<lzie noc. 
O V1rnół do piat.ej za'l)adt zmrok w· kw'ł.d!l"ains 
póź,ni.ej było jud: dostatecznie dP!!nno .. Sięi:ma· 
łem po szuflę s.tojącą przy kuble na §mieci, a 
Hai wziął pograebacz. Zeszliśmy na dól, do 
ogrodu. 

_, Pod drzewem? - ilpytał Hai. - Czy może 
lepiej w k.rzalkach? 

- Nie - odoowieclzialem - za du:W taITT'l 
korz€111i. Na.jlepiej w jakimś otwairtym miejSOU· 

Zaczeliśmy szu.li:ać odpowiednieeo mieisca. 
Z,garnąlem szufla śniel!. a ootem Hai zacząl po
grzebaczem rozbija<! zi-emię. 

- Zi~mia jest twardS'Za niż myślalem - po
wiedział. 

- Właściwie jak głęboko chcemy go zaiko
pać? - spytał. 

- Jeszcze mnie.i więcej na głębokość cll(11!li. 
Chodzi o psy. Cza.sem przechodzą ?Od parka
nem i węszą tu. 

Rozluźniałem znowu ziemię POl!lrzeba.czem, a 
Hai kopa·l szuflą jeszcze na ~lębokość dlani· 
Im głębiej kopaliśmy, tym lepiej nam szlo. 

<D. c. n.) 
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